
Tow. EDWARD GIEREK
przyjął delegację

załogi faiinihi Samochodów Małolitrażowych

Tow. Edward Gierek w trakcie serdecznego spotkania z delegacją załogi
FSM Foto: CAF - telefoto — Lan Ida

WARSZAWA (PAP)
I sekretarz KC PZPR — Edward 

Gierek wraz z prezesem Rady Mini­
strów — Edwardem Babiuchem 23 
bm. przyjął delegację załogi Fabry­
ki Samochodów Małolitrażowych 
w Bielsku-Białej, w związku z wy- 
produkc waniem przez FSM miliono­
wego samochodu.

W spotkaniu uczestniczyli: zastępcy 
ezłonka Biura Politycznego: sekretarz KC 

ZPR — Józef Pińkowski 1 wiceprezes 
Rady Ministrów — Tadeusz Pyka oraz mi­
nister przemysłu maszynowego — Aleksan­
der Kuoeć.

W ekład delega'’}! FSM wchodzili: Jan 
Barryk — pr ? wodricząry Z.RP, Mieczy­
sław BrrAka — I sekretarz KZ PZPR w Za­

kładzie nr 2 Tychy, Kazimierz Ducha — 
brygadzista, Ryszard Dzlopak — dyrektor 
naczelny FSM, Teresa Franczak — galwa­
nizer, Hubert Gerono — kierownik Wy­
działu Spawalniczo-Montażowego, Antoni 
Huczek — I sekretarz KF PZPR FSM, Ry­
szard Iskra — dyrektor OBR, Stanisław 
Jancz — kowal, Kazimierz Kalisz — inży­
nier, I sekretarz KZ PZPR w Zakładzie 
nr 5 Skoczów, Bogusława Klerpiec — ro­
botnica, Juli» i Kraus — starszy mistrz, 
Walenty Kwaśny — elektryk, Antoni La- 
szcz’k — ustawiacz, Jan Mirkowski — kie­
rownik działu, Tadeusz Pozowskl — to­
karz, Elżbieta Reinhold — monter samo­
chodowy, Jerzy Siemianowski — dyrek­
tor Zakładu nr 2 Tychy, Karol Stekla — 
dyrektor Zakładu nr 1 Bielsko, Stefan 
Stroński — kierownik Zakładu Mechaniz-

(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

DZIENNIK POLSKIE! ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ

Artykuł I Sekretarza KC PZPR
w radzieckim czasopiśmie „Kommunist"

Braterskie współdziałanie
dla pokoju

MOSKWA (PAP)
W czasopiśmie KC KPZR „Kommunist” ukazał 

się artykuł Edwarda Gierka „Ku Polsce rozwinię­
tego socjalizmu”.

I sekretarz KC PZPR sze­
roko omawia w nim wyniki 
obrad VIII Zjazdu naszej lar 
tii, który podsumował aoro 
bek działalności PZPR i re 
zultaty rozwoju kraju, ocen:- 
sytuację wewnętrzną i mię 
dzynarodową, ustalił .el 
strategiczne polityki parti 
i państwa na nadchodzące la 
ta oraz środki i metody «cb 
realizacji.

Edward Gierek wskazuje, że 
w dokumentach VIII Zjazdu

znalazła dobitny wyra? wole 
dalszego dynamicznego pogłę 
biania współpracy i przyjaźni 
między narodem polskim i ra 
dzieckim, umacniania brater 
sklej jedności PZPR i KPZR 
Pisze o realizacji przyjętych 
na najwyższym szczeblu usta 
leń dotyczących wszecłMron 
nego rozwoju współdziałania 
gospodarczego I naukowo- 
technicznego, akcentując że

(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

Innowacje w najwyższej cenie

Racjonalizator
z„Łabęd”

W hucie „Łabędy" najwięcej wrrosków racjonalizatorskich 
opracował Jozef Odoj Już 166 jego opracowań wdrożono do 
produkcji. Foto: R. D’Anionl

Najlepszym- 

Karty

Osiągnięć
(Informacja włarnaf

Rzetelna 1 wydajna praca 
jest w najwyższe! cenie. Z ini­
cjatywy katowickiej wo’a- 
wódzkiej instancji partyjnej 
przodujący pracownicy w 
przededniu 1 Maja honorowa­
ni są „Kartami Osiągnięć”.

Ostatnio w Raciborskiej Fa­
bryce Kotłów ..Rafako" przy­
znano 15 ,.Kart Osiągnięć”. 
Otrzymali je m.in.: Jerzy Fur­
man za nową technologię pro­
dukcji kotłów, Stefan Kulej za 
szczegółową technologię prze­
twarzania danych w dziedzi-

. Sekretarz KC PZPR 
przyjął zasłużonego działacza 
pcskieno ruchu roMczees

WARSZAWA (PAP)
I gexretarz KC PZPR — 

Edward Gieren przyjął 23 
bm. Stanisława Kowalczy­
ka, zasłużonego działacza 
polskiego ruchu robotni­
czego w związku z 70 rocz­
nicą jego urodzin.

Stanisław Kowalczyk był 
wybitnym d?ialacze-n PPS,

uczestnikiem walk partyzanc­
kich w okresie okupacji, w 
okresie powojennym przewód 
niczyi m.in. Radzie Naczelnej 
PPS i wniósł duży wkład w 
zjednoczenie polskiego ruchu 
robotniczego.

Edward Gierek złożył Stani­
sławów. Kowalczykowi ser­
deczne życzenia i podziękowa­
nia za ofiarną pracę dla dobra 
partii I narodu.

Na fprctfl Europe skiej Komisji Gospodarczej ONZ

Zainteresowanie 
polskimi propozycjami 

nrądzynaradowej współprccy ekonomicznej
GENEWA (PAP)

Genewskie obrady 35 sesji 
Europejskiej Komisji Gosoo- 
darczej ONZ, służące rozwo­
jowi i pogłębieniu współpra­
cy między państwami — sy­
gnatariuszami Aktu Końcowe­
go KBWE, zbliżają się ku 
końcowi. Uwaga delegacji rzą­
dowych z 32 krajów europej­
skich oraz USA i Kanady, 
koncentruje się na rozwijania 
instrumentów realizacji posta­
nowień ubiegłorocznej ogólno­
europejskiej konferencji w 
sprawie współpracy w dzie­
dzinie ochrony środowiska, 
wytyczaniu kierunków współ­
pracy w zakresie energetyki, 
rozwoju sieci transportowej o- 
raz intensyfikacji wymiany 
handlowej i kooperacji prze­

mysłowej między państwami 
o odmiennych systemach spo­
łecznych.

W dyskusji nad sprawą za­
spokojenia potrzeb energety­
cznych Europy, reprezentanci 
licznych państw podkre=s li 
stale rosnącą rolę węgla w bi­
lansach eneigetycznycli swych 
krajów. Nawiązuj; 1 io przy­
jętej z inicjatywy Polski przez 
Radę Gospodarczo-Społeczną 
ONZ, uchwały w spraw ie roz­
szerzenia wykorzystania wę­
gla jako alternatywnego wo- 
bev ropy i gazu ziemnego 
źródła energii, oraz perspekty­
wicznego surowca dla chemii, 
przedstawiciele wielu państw 
odnieśli się z uznaniem do 
propozycji naszego kraju u- 
tw-orzenia międzj narodow ego 
centrum koordynacyjnego 
EKG do spraw upłynniania i 
gazyfiKacji węgla.

Prognoza pogod;- 
dla kraiu

Zachmurzenie bę­
dzie duże. Miejscami 
opady deszczu, a na 
południu również 
mokrego śniegu. Lo­
kalnie, głownie w 
części południowej, 
doté obfite. Tempe­
ratura maksymalna 
W dzień ad 5 stornu 
na południu, S stop­
ni ii} centrum do 10 
stopni tia północnym 
wschodzie. Wiatr na 
zachodzie umiar­
kowany z kierunków 
południowych, na 
pozostałym obszarze 
dość silny porywisty 
północny.

«►..wiał IIHI tetei

W woj. katowickim 
bielskim i częstocn wskim

Zachmurzenie duże z więk­
szymi przejaśnieniami. Miej­
scami opady deszczu t mokre­
go śncepu. Temperatura mak­
symalna w dzień od 5 do 10 
stopni. Minimalna w nocy 
odpowiednio od 0 do 4. Wiatry 
umiarkowane i doić silne 

Uwaga, kierowcy
Widoczność l warunki dro­

gowe trudne. Lokalnie ślisko. 
Podczas opadów widoczność 
ogran.czona.

Biomet:

Przeważnie b«z zakłóceń.

Rozmowa •/ 

radziecko-francuskie
PARY2 (PAP)

W środę rozpoczęły się 
w Paryżu rozmowy mini­
strów spraw zagranicznych 
7SRR i Francji, Andrieja 
Grotnyki 1 Jeana Fran- 
cols-Ponccta. Podczas spot­
kania zwrócono uwagę na 
stabilny rozwój dwustron­
nych atosunków radziecko- 
francuskich 1 pozytywne 
znaczenie konsultacji poli­
tycznych między obu kra­
jami dotyczących sprawy 
pokoju i współpracy mię­
dzynarodowej Ministrowie 
wymienili poglądy na te­
mat Fvtuacii na świecie 
i niektórych innych pro­
blemów międzynarodo­
wych.

Rozmow”, które przebie­
gaj w otwartej 1 rzącźO- 
xs’ej atmosferze, będą kon­
tynuowane.

Obrady MKOI.
LOZANNA, LONDYN 

(PAP) 
26 olimpijskich federacji 

sportowych, które obrado­
wały w Lozannie wypowie 
działo się na spotkaniu z 
Radą Wykonawczą MKOI 
za pr »prowadzeniem XXII 
Letnich Igrzysk Olimpij­
skich w Moskwie, zapowia­
dając jednocześnie, że nie 
udzielą poparcia jakiejkol­
wiek ..alternatywnej olim­
piadzie”. Federacje olimpij 
skie wy-tosowały odpowied 
nią rezolucję potępiającą 
rządy, które wywierają pre 
sję na sportowców w celu 
doprowadzenia do bojkotu 
igrzysk moskiewskich, Re 
’.olucja podkreśla, że boj­
ko! nie jest właściwą me­
todą osiągnięcia rezultatów 
politycznych i że ofiarami 
są w tym wypadku «por­
towcy.

Salwador:

Represje < 
wobec ludności

HAWANA (PAP) 
W różnych rejonach Sal­

wadoru trwają działania sił 
rewolucyjnych. Jednocześ­
nie nasilają się represje ze 
strony sił zbrojnych wobec 
ludności cywilnej. Delega­
cja Uniwersytetu z San Sal 
vador przebywająca w Ca­
racas, podała, że każdego 
dnia ginie w tym kraju 
przeciętnie 60 osób.

Cenny dorobek i bogate doświadczenia 
3,5 tys. kół TPPR w woj. katowickim

Bliskie więzy
serdecznej przyjaźni

(Obsługa włn*na)

W ijewódzka organizacjo 
TPPR w Katowicach należy do 
największych i najbardziej ak­
tywnie działających w kraju. 
M.lion członków Towarzystwa 
zrzeszonych jest w 3,5 tys. kół 
zakładowych, studenckich, 
szkolnych. Towarzystwo Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej propo­
nuje na co dzień swoim 
członkom szereg atrakcyjnych 
imprez, których celem jest przy­
bliżenie i wzajemne poznania 
się społeczeństw obu zaprzy­
jaźnionych krajów.

35 lat temu na terenie woj 
katowickiego spontaniczn e 
powstawały pierwsze kol«
Towarzystwo wywodzi swój
rodowód z braterstwa brom
żołnierzy radzieckich i pel-
skicn, ich wspólnej walki . f' 
szyzmem. W czasach pokoji 
ten wojenny rodowud prze­
kształcił się w bliski sojusz i 
przy’acielską współpracę; w 
codzienne, braterskie kontak­
ty. Ogniwa TPPR wypracowa 
ły ogromny I cenny dorobek.

(CIĄG DALSZY NA SI R 2)

Delegacja TPR-P 

opuściła Warszawę
WARSZAWA (PAP) 

Dobiegła końca kilkudm-wa 
wizyta, jaką złożyła w naszym 
kraiu z okazji 35 rocznicy pod­
pisania priez PRTi i ZSPR 
Układu o Przyjaźni. W-półpra- 
cy i Pomocy Wzajemnej oraz w 
związku ze 110-leCiem urodzin 
Włodzimierza Lenina, delcca 
cja Centralnego Zarządu To­
warzystwa Przyjaźni Raoziec- 
ko-Polskiej.

W środę odbyło się pożegnal­
ne spotkanie delegacji z człc i- 
kami Prezydium ZG TPP-R. 
Uczestniczył w nim członek 
Biura Politycznego KC PZPR, 
przewodniczący ZG TPP-R 
Jan Szvdlak.

Delegacja z Pawłem Giła- 
szwili sDotkała się 23 bm. z 
kierownikami Wydziałów KC 
PZPR’ Administracyjnego — 
Michałem Atłasem i Pracy 
Tcieowo-Wvchowawczej — 
Wiesławem Bekiem.

Reiutale Am • Koncerty Filharnrnnii Śląskie]

Bogaty program 
imprez muzycznych

(Obsługa własna)

Wczoraj przyjechała do Ka­
towic jedna z najpopularniej­
szych piosenkarek radzieckich 
— Ałła Pugaczowa. Jest absol­
wentką Moskiewskiej Szkoły Mu­
zycznej po ukończeniu której za­
częła pracować z Lip.ecką i 
Moskiewską Filharmonią Obwo­
dową, występowała z zespo­
łem estradowym Olega Lund- 
sbema 1 popularnym zespołem 
„Wiesioiyje Rebiata”.

W 1974 r. została laureatką 
V Wszechzw:ązkowego Kon­
kursu Artystów Estrady. W rok 
później za interpretacię pio­
senki Emila Dimitrowa „Arle- 
kino” otrzymała „Złotego 
Orfeusza”. W 1978 r. na Festi­
walu Interwizii w Sopocie zdo­

była główną nagrodę „Bur­
sztynowej i Słowika”.

Recitale Ałły Pueaczowej

odbędą się 24 bm. w Częstocho­
wie, 25 bm w Dąbrowie Górni­
czej 1 26 bm. w Zabrzu.
(CIĄG DALSZY Na STR. 2)

Na Mount Everest 
filarem południowym

Korespondent PAP, Ryszard Piekarowicz, pisze z Delhi:

W dwa miesiące po pierw­
szym w dziejach zimowym 
wejściu na Mount Everest al­
piniści polscy wspinają się 
znowu na tę, najwyższą górę 
świata (8848 m), tym razem 
dziewiczą trasą przez tzw. fi­
lar południowy.

Trzy inne wyprawy polskie 
atakują leżące lównież w Hi­
malajach nepalskich ośmioty- 

sięczniki: Dhaulagiri-I (8167

m), Manaslu (8156 m) i Anna- 
purne-Il (7937 m), zaś trzy 
polskie e.lpinistki biorą udział 
w międzynarodowej wyprawie 
na Kanczendzenge, trzeci pod 
względem wysokości szczyt 
Ziemi (8598 m),

Oto najnowsze meldunki o 
przebiegu t°j polskiej ofensy­
wy alpinistycznej w Himala­
jach:

Wio'«nna wyprawa Fol- 
»k ego Zi lądęti Alpinizmu na 
M*. Everest, kierowana, po­
dobnie jak zwycięska wypra- 

a z.mowa, przez Andrzej« 
Zav adę, za łożyła 19 bm. trzeć« 
oboz, na wysokości 7300 me­
trów, po czym przeciągnęła 
poręczówki do wysokości 8000 
m, gdzit 25 bm. zamierza 
ustanowić obóz czwarty.

— Kierowana przez Wojcie­
cha K'irtykę wyprawa polsko- 
angieiska na Dbaulagin-I za­
łożyła już bazę.

— Ekspeaycja Wroclav.- 
sKiego Klubu Wysokogórskie­
go na Manaslu, pod kierun­
kiem Janusza F»renskiego, za­
łożyła r bm. bazę na lodowcu 
Pungen, a 13 bm. obóz ni.

W hucie „Labudy” tradycją 
stało się wręczanie dyplomów 
honorowych za zgłoszenie i 
wdrożenie najbardziej efek­
tywnego wniosku racjonaliza­
torskiego kwartału. Podczas 
ostatniego posiedzenia KSR w

dniu 22 bm. dyplomy takie 
wręczono zespołowi w składnie- 
Tózef Odoj, Michał Nikiel i Ry- 
zard Oczkowicz za projekt 

pozwalający na wyeliminowa­
nie ciężkiej, ręcznej pracy przy 
(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

nie ew'dencji stanów 1 ooro- 
tów materiałowych oraz Je­
rzy« Czekała. W raciborskiej 
„Rafako” już I°7 pracowni­
ków posiada „Karty Osiąg­
nięć”.

Stać nas na pełne wykonanie zadań ostatniego roku 5-łatki

Rytmiczne dostawy szklą 
dla nowych mieszkań

Pracownicy oddziału szkła płaskiego w Hucie Szkła Okiennego „Szczakowa" w Jaworz­
nie: (od lewej) Bogdan Suleja — kierownik zmiany, Mar.an Repetowski — maszyri-.lo, 
Andrzej Goi — brygadzista, Ryszard Szemra] — maszynista Foto: B. Kułakowski

80 proc, produkcji Huty Szkła 
Okirnmao „Smakowa" w Ja­
worznie powstaje w Wvdziale 
Szkła Płaskiego.

— Zaopatrujemy w szkło bu­
downictwo mieszkaniowe i prze­
mysłów« mówi tow. Bogdan Su­
ie u, kierownik zmiany w od­
dziale formowania. Tu powstaje 
także szkło, które jest materia­
łem do produkcji szyb samo­
chodowych.

Szczakowska huta jest naj­
większą w kraju po hucie „San­
domierz". Rocznie wytwarza 20 
min m kwadratowych szyb. Nit 
zaspokaja to jeszcze w pełni za­
potrzebowania odbiorców. Dla­
tego tak woźne jesł pełne wyko­
nanie zadań produkcynych.

Pierwszy kwartał huta zam­
knęła wykonaniem planu, a

Reporter „TR" pisze:

nawet w sprzedaży, produkcji 
na rynek i eksporcie przekro­
czyła go. Przyczynili się do te­
go w dużym stopniu pracow­
nicy zmiany, którą k eruje 
Bogdan Suleja.

— Ilość i jakość produko­
wanego przez nas szkła zależę 
od dyscypliny całego zespołu. 
W piecu szklarskim wymia­
na jest temperatura 1 500 st. 
C, a zawahanie nawet o 1 st. 
C może spowodować olbizy 
mie straty materiałowe. — 
mówi brygadzista tow Andrzej 
Gos.

Wiedza i fachowość hutni­
ków, wśród których tradycie 
zawodowe przekazywane są 
niejednokrotnie z pokolenia 
na pokolenie, decydują nie 
tylko o właściwym rozumie­

niu znaczenia rzetelnego wy­
konywania codzienni ch obo­
wiązków, ale pozwalają rów­
nież szukać nowych rozwią­
zań technologicznych i orga­
nizacyjnych, które usprawnia- 
jąc prace dalą możliwość do­
datkowej produkcji.

— Nie gołosłownie zapew­
niałem na inaugurującym kam 
panię przedwyborczą spotka­
niu w Sosnowcu, że wykorzy­
stując własne rezerwy i eli­
minując straty produkcyjne 
star jry się lepiej niż dotych­
czas zaspokoić potrzeby gospo­
darki narodowej w nasze wy­
roby mów’i kierownik Wy­
działu Szkła Płaskiego tow. 
ł.con Mroczkowski. Wysłu-

(CL-1G D 1LSZY NA SIR. 2) 

Wystawy plakatów 
i fotogramów
(Informacja własn*)

Trwają przygotowania do 
pierwszomajowego święta. W 
szkołach, klubach osiedlowych 
i zakładowych plastycy — 
amatorzy przygotowują deko­
racje Zorganizowano konkur­
sy na różne formy plastycz­
ne. W częstochowskim Osie­
dlowym Ośrodku Społeczno- 
Wychowawczym zorganizowa­
no konkurs na plakat pier­
wszomajowy Natomiast klub 
zakładowy Huty im. Bieruta 
przygotowuje wystawę foto­
gramów, obrazujących obcho- 
ay SwięiŁ Pracy na świecie. 

Nowe obiekty
tlnfcrmac^ własne)

Dla uczcienia 1-maiowego 
święta, w miastach woj. ka­
towickiego i bielskiego odda­
wane są nowe obiekty socjal­
ne.

W Będzinie, otwarty zosta­
nie przy u'. Bema spożywczy 
pawilon handlowy, natomiast 
w Siemianowicach oddany bę­
dzie do użytku Klub Olimpij­
czyka x hotelem na 40 miejsc, 
zapleczem kulturalnym, świe­
tlicą, sauną, natryskami. Sło­
wem stwoi zono w tym mieś­
ci« znakomite zapiecz« dla 

wszelkich organizowanych 
tam imprez sportowych.

W woj bielsk m zostanie 
oddanych do użytku wiele no­
wych obiektów. M.in. w Kę- 
tach zcotanie oddany na osie­
dlu 700-leuia pawilon spo­
żywczy o powierzchni 1300 m 
kw. Oprócz stoisk spożyw­
czych znajdą się w nim rów­
nież działy chemii gospodar­
czej, kosmetyków, 1601 dro­
biazgów. W Cieszynie otworzy 
swbje podwoje kino „Piast”, 
mieści s’ę ono w zabytkowym 
ratuszu na starówce.



i Sekretarz KC PZPR 
przyjqł delegację załogi FSM

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 
mów Fiata. Jan »uchy — odlewnik, Ka­
zimierz Swiatłoch — starszy mistrz, Ry- 
•zard Szott — inżynier Konstruktor, Ry­
szard Woitaś — kierownik oddziału, I se­
kretarz KZ PZPR w Zakładzie nr 1 Biel­
sko, Wiktor Zawadzki — ślusarz narzę­
dziowy.

Załoga FSM oddała milionowy am*-*- 
chód — Fiat 126p, dc dyspozycji I sekre­
tarza KC PZPR. Edward Gierek zapropo­
nował, aby samochód ten przekazać w da­
rze Instytutowi Onkologii w Warszawie. 
Edward Gierek i Eaward Babiuch oraz to­
warzyszące im osoby zapoznali się z naj­
nowszymi modelami F*ata 126p. Pokazano 
wersję tego samochodu z silnikiem umiesz­
czonym z przodu. Takie rozwiązanie kon­
strukcyjne pozwala przewozić więcej baga­
żu niż w dotychczas produkowt nych Fia­
tach i26p. Samochody z przednim napędem 
zaprezentowano w odmianie standard 
i 2ombi.

Uczestnicy spotka tia poinformowali I se­
kretarza KC PZPR, że fabryka w sumie 
wyprodukowała dotąd 721.282 samochody 
Fiat 126p oraz 278.718 samochodów „Syre­
na”. Na wykonanie tej liczby samochodów 
potrzeba było zaledwie 8 lat. W 1871 r. za­
łoga fabryki wykonała pierwsze wozy „Sy­
rena”, którycn produkcję przeniesiono 
z FsO w Warszawie. Równolegle, z inicja­
tywy Edwarda Gierka, rozpoczęto wówczas 
szeroko zakrojone inwestycje, mające na 
celu wybudowanie obiektów przeznaczo­
nych do produkcji Fiata 126p Budowa hal 
była jeszcze w pełnym toku, gdy taśmy 
montażo"’“ FSM opuściły pierwsze samo­
chody Fiat 126p. Produkcja obu wozów w 
następnych latach szynko wzrastała. 5 lat 
temu wykonano tu blisko 69 tys. samocho­
dów, a przed 3 laty — 181 tys. aut. W tym 
roku FSM wykona łącznie przeszło ćwierć 
miliona samochodów, a wśród nich 216 
tys. popularnych „maluchów"

Wkrótce po uruchomienia seryjnej pro­
dukcji fiatów l26p rozpoczął się ich eks­
port. Są one chętnie kupowane w wielu 
krajach europejskich, m.in. w RFN, Fran­

cji, we Włoszech, Jugosławii. Fabryka wy­
syłała też za granicę, a konkretnie do fil­
my „Fiat”, zespoły napędowe Fiata 126, 
którymi już w zeszłym roku, a więc przed 
planowym terminem, spłacono licencję.

Załoga fabryk; dużo uwagi poświęca pro­
dukcji części zamiennych. Ponadto pracow­
nicy FSM koncentrują swoje wysiłki na 
dalszej poprawie jakości oraz popi a wie ko­
operacji, aby w ten sposób importowar e 
dotąd detale do „malucha” zastępować wy­
robami krajowymi. Wielomilionowej war­
tości oszczędności na materiałach i surow­
cach osiągnięto dzięki działalności racjona­
lizatorskiej i wynalazczej członków załogi.

W ośrodku badawczo-rozwojowym FSM 
trwają intensywne prace, mające na celu 
unowocześnienie Fiata 126p. Opracowano 
np. nową tablicę rozdzielczą, wprowadzono 
urządzenia zmni sjszające hałas w ś.odk i 
wozu, a także czyni się starania o uspraw­
nienie konstrukcji gaźnika, co ma pozwolić 
na uzyskanie oszczędności ok. 0,5—1 litra 
benzyny na 100 km.

W oezposreaniej, serdecznej rozmow le 
mówiono o dalszych planach rozwojowych 
Fabryki Samochodów Małolitrażowych i ko­
lejnych zamierzeniach mających na celu 
modernizację konstrukcji samochodów 
z FSM. Delegaci podziękowali Edwardowi 
Gierkowi za jego pomoc i stałą opiekę nad 
rozwojem fabryki. Jednocześnie stwierdzili, 
że w dalszym ciągu nie będą szczędzić wy­
siłku, aby rozwijać zdolności produkcyjne, 
doskonalić rganizację pracy, a tym samym 
lepiej zaspokajać rosnące potrzeby społe­
czeństwa i rozwijać eksport.

I sekretarz KC podkreślił potrzebę dal­
szych prac nad silnikiem Fiata 126p w kie­
runku zmniejszenia zużycia paliwa. Inte­
resował się również jakością samochodów, 
zagadnieniami kooperacji i współpracy 
z zakładami krajowymi i kontrahentami 
zagranicznymi, r także problemami socjal­
nymi zalugi,

Na zakończenie spotkania Edward Gierek 
przekazał na ręce delegacji podziękowania 
za dobre wyniki oraz serdeczne pozdrowie­
nia dla wszystkich pracowników FSM.

Zakończenie wizyty
E. Berlinguera w Chinach

PEKIN (PAP) 
Sekretarz generalny KC 

7’łPK, Enrico Berlinguer za­
kończył w środę ośmiodniowy 
pobyt w ChRL i odleciał do 
Phenianu, by dożyć wizytę w 
KRLD. W czasie rozmów, kió- 
re delegacja WłPK przepro­
wadziła z sekretarzem gene­
ralnym KC KPCh Hu JHo- 
pangiem i w trakcie spotkań 
z prz-wodi liczącym KC Hua 
Kuo-fengiem i wiceprzewod- 
nnzącym Teng Siao-pingiem, 
obie strony uznały celowość 
przywrócenia stosunków mię­
dzy KPO i WłPK, przerwa­
nych w latach 1960, kiedy to 
KPCh zaatakowała większość 
partii komunistycznych za 
rzekomy re"’izjonizm.

Obecne rozmowy 'wykaza­
ły, że między obu partiami u- 
trzymują się w w.elu kluczo­
wych sprawach zasadnicze 
różnice. Jak stwierdził Ber- 
I nguer na wtorkowej konfe­
rencji prasowej, partia włoska 
nadal potępia zeszłoroczne 
wtargnięcie Chin do Wietna­
mu, krytykuje antyradziecką 
postawę KPCh, przeciwna jest 
próbom tworzenia koalicji an­
tyradzieckich i występuje prze 
ciw tezie o nieuchronności 
wojny.

Krytyczny stan zdrowia 
prezydenta Tifo

BELGRAD (PAP) 
Opublikowany w środę w 

południe Komunikat konsy­
lium lekarskiego informuje, ze 
stan zdrowia p rezydenta Ju­
gosławii Josipa BrozTito jest 
*adal krytyczny. Chory znaj­
duje się w stanie śpiączki, a 
ponadto, od wtorKOwego wie­
czoru — w stanie szoku Le­
karze nadal stosują mezbęd 
ne środki lecznicze.

zalecenie rządu REN
BONN (PAP) 

Solidaryzując się ze stano­
wiskiem USA, rząd RFN za­
lecił 23 bm. Komitetowi Olim­
pijskiemu tego kraju niewy- 
syłanie zawodników na XXII 
Letnie Igrzyska Olimpijskie w 
Moskwie. Zaapelował do spor­
towców zachodnioniemieckich 
o solidarność z zawodnikami 
krajów, które nie wezmą u- 
działu w olimpiadzie moskiew 
skiej. Parlament RFN zaapro­
bował stanowisko rządu.

Ostateczna decyzja, czy 
sportowcy RFN pojadą na 
Ig-zyska Olimpijskie do Mos­
kwy zależy teraz od stanowi­
ska Komitetu Olimpijskiego 
RFN, który wypowie się na 
posiedzeniu 15 maja.

Liberia:
Egzekucja członków 

obalonych władz
LONDYN (PAP) 

We wtorcK na plaży koło 
Monrorii wykonano wyroki 
śmierci na 13 wysokich fun­
kcjonariuszach obalonej admi - 
nistracji iberyjskiej. Wśród 
rozstrzelanych znajduje się 6 
członków byłego rządu oraz 
orat obalonego prezydenta 
Williama Tolberta, który zos 
tał zabity podczas zamachu 
stanu Wszyscy straceni zosta­
li skazani na śmierć przez sąd 
wojck wy powołany przez Lu­
dów a Ra^ę Odnowy, sprawu­
jąca obf^ic wiadzę w Liber.. 
pod przj ■ ' iztwem sierżanta 
Samuela Doe

AGENCJE DONIOSŁY:
Dziennikarze polscy u prezydenta 

i kanclerza Austrii
Prezydent Austrii Rudolf Kirchschlaeger przyjął przeby­

wającą w Wiedniu na zaproszenie Urzędu Kanclerskiego 
z w.zytą studyjną grupę dziennikarzy polskich — członków 
Klubu Publicystów Międzynarodowych SDP. W tym samym 
dniu dziennikarzy polskich przyjął kanclerz Bruno Kreisky

Nowy premier Tunezji
Decyzją prezydenta Habiba Burgiby minister oświaty, Mo­

hammad Mzali, został mianowany piemierem Tunezji i se­
kretarzem generalnym rządzącej Dartii Konstytucyjno-So- 
cjalis tycznej.

Francja weźmie udział w manewrach NATO
W Paryżu podano, ze francuskie okręty wojenne stacjonu­

jące w Tulonie wezmą udział w ćwiczemach sił morskich 
NATO przewidzianych na 5—17 maja w środkowej i wschod­
niej części Morza Śródziemnego. W manewrach tych, nazwa­
nych „Dawn Patrol" będą uczestniczyły jednostki VI Floty 
USA oraz brytyjskie, kanadyjskie, RFN, duńskie, włoskie 
i tureckie.

Zamach na pojazd przedstawicielstwa OWP
Jak poinformowała agencja Tanjug, w Belgradzie nie 

zidentyfikowany osobnik dokonał prowokacyjnego ataku na 
samochód przedstawicielstwa Organizacji Wyzwolenia Pale­
styny. Petarda wrzucona do samochodu lekko raniła jedną 
z trzech znajdujących się w nim osób.

Podwyżka cen paliw w Izraelu
Rząd izrae ski podwyższył o 35 proc, ceny benzyny i innych 

paliw, zapowiadając w najbliższych tygodniach podobną 
podwyżkę cen produktów przemysłowych pochodzenia naf­
towego. Poprzednia podwyżka cen paliw w Izraeiu została 
przeprowadzona 19 grudnia.

Strumień ropy płynie Padem
Dwudziestokilometrowa plama ropy naftowej posuwa się 

na całej szerokości rzeki Pad — największej we Włoszech. 
Plamę tworzy ok. 2,5 tys. ton ropy, które wyciekły z pęknię- 
fego rurociągu rafinerii położonej w miejscowości Conocco, 
koło Piacenzy. Ropa wyciekła do małego strumienia Ter- 
doppio, a z jego nurtem dostała się do Padu.

W piątym roku procesu 
oprawców z Majdanka

Wystawa-oskarżenie
BONN (PAP)

23 bm. w Muzeum Miejskim 
jj Duesseldorfie, gdzie przed 
tutejszym sądem już pięć lat 
trwa rozprawa przeciwko 
oprawcom z Majdanka, otwar­
ta została wystawa poświęco­
na temu obozowi zagłady i

jego ofiarom. Ekspozycja 
przedstawia historię obozu 
oraz los jego więźniów. 54 
plansze pokazują zabudowę 
Majdanka z barakami więź­
niów, krematorium i komora­
mi gazowymi. Wstrząsające są 
zdjęcia grupy nielicznych 
więźniów, którzy przezyh pie­
kło obozu i Dochodzili z tzw. 
radomskich transportów. Ze­
znawali oni wśród innych pol­
skich świadków w toczącym 
się w Duesseldorfie procesie, 
którzy przedstawili sadowi 
prawdę o tym, co się w obozie 
działo.

Zamachy bombowe 
korsykańskich autonomistów

PARYŻ (PAP)
Policja francuska areszto­

wała sześciu nacjonalistów 
korsykańskich podejrzanych o 
dokonanie serii 9 zamachów 
bombowych. Zamachów tych 
dokonano w środę .v Paryżu i 
w Nicei. W wyniku eksplozji 
bomb podłożonych pod gma­
chy rządowe, towarzystwa po­
dróży, i sklepy, trzy osoby zo­
stały ranne. Straty materialne 
są poważne. Do tej serii terro­

rystycznych akcji przyznał się 
korsykański Front Wyzwole­
nia Narodowego, jedna z or­
ganizacji Korsyki żądających 
autonomii wyspj, przyłączo­
nej do Francji od 212 lat.

Ostatniej serii zamachów 
bombowych dokonano zaled­
wie w kilka godzin po tym, jak 
prezydent Giscard 1 Estaing 
przyjął w Pałacu Elizejskim 
deputowanych do Zgromadzę 
nia Narodowego z Korsyki i 
omawiaj z mmi sposoby zwal­
czania działalności najbar­
dziej ekstremistycznych orga­
nizacji autonomicznych na 
wyspie.

Prawybory w Pensylwanii i Filadelfii

Tym razem - Kennedy i Bush
WASZYNGTON (PAP) 

Wtorkowe prawybory w u- 
przemysłowionym stanie Pen­
sylwania, ważnym ze względu 
na skoncentrowanie w tej czę­
ści USA wielkiego przemysłu, 
przyniosły niespodziankę za­
równo w obozie republikań­
skim jak i po stronie Partii 
Demokratycznej. Według nie­
pełnych jeszcze wyników se­
nator Kennedy nieznacznie 
pokonał prezydenta Cartera, a 
wśród republikanów Reagan 
został zdystansowany przez by­
łego szefa CIA, Busha. Fakt 
przegrania prowadzących zde­
cydowanie w batalii wyborczej 
Cartera i Reagana w niczym 
jednak nie zmienia ogólnej sy­
tuacji wyborczej, ponieważ w 

toku poprzednich prawybo­
rów zdołali oni wyrobić sobie 
znaczną przewagę nad rywala­
mi.

W Filadelfii, czwartym pod 
względem wielkości mieście 
amerykańskim, Kennedy zdy­
stansował Cartera w stosunku 
3:2. Zdaniem agencji na prze­
bieg prawyoorów w Pensylwa­
nii bezpoś -ednio rzutowała o» 
gólna niepomyślna sytuacja 
gospodarcza kraju. Wyborcy 
ankietowani w lokalach wy­
borczych krytykowali admini­
strację za dopuszczenie do na­
silenia się inflacji i przyznawa­
li, że fakt ten skłonił ich do 
głosowania na rywala Cartera.
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Braterskie współdziałanie 
dla pokoju

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 
czas dzisiejszy wymaga dal­
szych intensywnych działań 
ns tym polu ze wzajemną- ko­
rzyścią dla obu krajów i po­
żytkiem dla międzynarodowej 
sprawy socjalizmu. Zwraca też 
uwagę na rozwój dwustron­
nych i wielostronnych stosun- 
iców z CSRS i NRD oraz inny­
mi państwami wspólnoty so­
cjalistycznej

Szczególnie ważną płasz­
czyzną tego współdziałania 
jest walka o obronę i utrwa­
lenie pokoju, o umocnienie 
podstaw równego bezpieczeń­
stwa wszystkich państw Eu­
ropy, o powstrzymanie esKala- 
cji zbrojeń i przeiście d o sku­
tecznych posunięć rozbrojenio­
wych, o rozwój współprac^ 
między państwami o różnych 
ustrojach w myśl zasad poko­
jowego współistnienia — pod • 
kreśia I sekretarz KC PZPR 
Stwierdza on, że partia w 
imieniu całego, narodu polskie­
go stanowczo przeciwstawia 
się planom zatrucia atmosfe­
ry międzynarodowej, rozpęta­
nia nowej, szczególnie groźnej 
fazy wyścigu zbrojeń i powro­
tu zimnej wojny.

Nasze historyczne doświad­
czenia i niepodważalne prawo 
moralne upoważniły VIII 
Zjazd do wystąpienia z pro­
pozycją odbycia w Warszawie 
postulowanej od: dawna prziz 
państwa socjalistyczne i siły 
postępowe wielu Krajów, kon­
ferencji w sprawie odprężenia 
militarnego i rozbrojenia w 
Europie — pisze Edward Gie­
rek. — Jesteśmy przekonani, że 
wbrew wszelkim uporom i 
przeszkodom inicjatywa ta 
znajdzie urzeczywistnienie.

Artykuł wyraża solidarność 
z narodami Wietnamu, Laosu 
i Kamp uczy w ich walce o 
wolność i niepodległość, w o- 
bronie socjalistycznych doko­
nań, poparcie dla narodów 
Angoli, Etiopii, Mozambiku. 
7emenu i innych krajów, któ­
re kroceą d”ogą -ozwoju so­
cjalistycznego, poparcie ru­
chów narodov’owyzwoleńciiycb. 
i solidarność z Afganistańską 
Republiką Demokratyczną.

Wskazuje się, że źródłem 
rosnącego zagrożenia dla spra­
wy pokoju w Azji i na świę­
cie jest begemonistyczna i 
wielkomocarstwowa polityka 
Chin, v rażąca je z najbar­
dziej zimnowojennymi i agre­
sywnymi kołami imperializ­
mu.

W ścisłym współdziałaniu ze 
Związkiem Radzieckim i in­
nymi państwami socjalistycz­
nymi, w konstruktywnej 
współpracy i siłami dobrej 
woli we wszystkich krajach, 
będziemy czynić wszystko, 
aby umocnić pokój — stwier­
dza Fdward Gierek. Podkreś­
la on powrżna rolę, jaką w 
działaniu na rzecz utrzymania 
pokoju ma do odegrania mię­
dzynarodowy ruch komunis­
tyczny i robotniczy. Dlatego 
PZPR wspólnie z FPK wys­
tąpiły z inicjatywą zwołania 
w Paryżu w końcu Kwietnia 
br. spotkania europejskich par­
tii komunistycznych i robotni­
czych w celu wyrażenia wspól­
nego stanowiska w kwestii o- 
brony pokoju, odprężenia i 
rozbrojenia — pisze I sekre­
tarz KC PZPR w artykule o- 
publikowanym nrzez czaso 
pismo „Kommunist”.

Narada w KC PZPR

Ocena stanu 
przygotowań olimpijskich

WARSZAWA (PAP)
23 bm. w Komitecie Cen­

tralnym PZPR odbyła się 
ogólnopolska narada aktywu 
sportowego poświęcona oce­
nie realizacji przygotowań do 
XXII Igrzysk Olimpijskich 
Moskwa — 80 .Naradę w któ­
rej uczestniczył zastępc= 
członka Biura Politycznego, 
sekretarz KC PZPR Zdzisław 
Żandarowski, prowadził kie­
rownik Wydziału Organizacji 
Społecznych, Sportu i Tury­
styki KC PZPR — Ryszard 
Bryk. Uczestniczyli w niej 
przedstawiciele władz sporto­
wych PKO1., sekretarze ko­
mitetów wojewódzkich PZPR, 
prezesi związków i klubów 
sportowych, trenerzy i zawod­
nicy.

Referat na temat aktualne­
go stanu przygotowań repre­
zentacji Polski do moskiew­
skich igrzysk wygłosi! prze­
wodniczący GKKFiS — Ma­
rian Renke. Podkreślił on iż 
przygotowania naszych spor­
towców są na finiszu i każdv 
z 86 dni dzielących nas od 
rozpoczęcia olimpiady powi­
nien być do maksimum wy­
korzystany aby jak najlepiej 
wystąpić na arenach moskiew­
skich. Przeb.eg dotychczaso­
wych nrzygotowań spotkał się 
z pozytywną oceną.

W bogatej dyskusji głos za­
bierali zarówno prezesi związ­
ków jak i trenerzy i zawodni­
cy. Podkreślali oni wielki wy­
siłek włożony przez działaczy, 
szkoleniowców i zawodników 
w jak najlepsz': przygotowa­
nie się do moskiewskiej olim­
piady. Zwracano uwłgę, iż 
ostatni okres przygotowań wi­

nien cechować spokój. Tym­
czasem zakłócony on został 
ostatnio decyzjami niektórych 
państw zachodnicn o bojkocie 
olimpiady.

Nr zakończenie obrać głos 
zabrał Zdzisław Żandarowski.

Nawiązując do ostatnich 
wydarzeń towarzyszących 
przygotowaniom do olimpiady 
sekretarz KC zwrócił uwagę 
na próby zachodnich kół reak­
cyjnych zmierzające do zboj­
kotowania igrzysk. Spo-towry 
polscy oraz cały postępowy 
świat odrzucają i potępiają 
próbę bojkotu igrzysk, wypo­
wiadając się za umocn eniem 
ruchu olimpijskiego, siu ćącego 
wzajemnemu zbliżaniu ludzi, 
zacieśnianiu więzów przyjaźni 
między narodami. Głos pol­
skich sportowców w obronie 
igrzysk ma szczególną wymo­
wę, gdyż wyraża opinię naro­
du dotkliwie doświadczonego 
kataklizmem wojny

Mówiąc o realizacji general­
nego planu przygotowań olim­
pijskich Zdzisław Żandarow­
ski podkreślił m. in., iż pow­
szechna mobilizacja całego ru­
chu sportowego wplata się nie­
jako w ogólnonarodowy wysi­
łek podjęty dla realizacji 
głównych zamierzeń wynika­
jących z Uchwał VIII Zjazdu 
partii, jest także kolejnym po­
twierdzeniem ogrom-ej wagi 
jaką nasza partia przywiązuje 
do spraw kultury fizycznej I 
sportu. Partia ma też prawo 
wymagać od sportowców wy­
sokich osiągnięć, fdyż dąży 
wciąż do stworzenia im coraz 
lepszych warunków szkolenio­
wych.

Bliskie więzy 
serdecznej przyjaźni

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 

apowsi echmając wiedzę o 
Kraju Rad, popularyzując je­
go historię, prezentując naj­
nowsze otiągmęcia kultury 
oraz zdobycze radzieckiej nau­
ki i techniki. Te działania po­
pularyzatorskie dobrze służą 
utrwalaniu przyjaźni, sprzyja­
ją dalszemu zacieśnianiu wię­
zi, łączących oba narody.

Członkowie TPPR w woj. 
katowickim wywodzą się ze 
wszystkich środowisk. Są 
wśród nich przedstawiciele 
wszystkich zawodów, rolnicy; 
jest liczna rzesza młodzieży. 
Dla roboczej wymiany do­
świadczeń często spotykają się 
polscy i radzieccy specjaliści, 
których tak jak w Przypadku 
huty „Katowice” łączy co­
dzienna, wspólna praca. Wśród 
kół TPPR aziałających przy 
zakładach pracy, szczególnym 
dorobkiem poszczycić się mo­
gą koła huty „Batory”, huty 
„Baildon”. Interesujący model 
działania wypracowało też 
wiele szkół, uczelni i środo­
wiskowych „Klubów Przyjaź­
ni”.

Ogromne zainteresowanie 
wzbudzają każdorazowo orga­
nizowane w voi. katowickim 
imprezy kulturalne, by wy­
mienić przykładowo Festiwal 
Dramaturgii Rosyjskiej i Ra 
uzieckiej, Konkurs Tańców 
Krajni Kart, czy konkurs „Na 
szlakach przyjaźni” popu­
laryzujący polsko-radziecką 
współpracę przemysłową; W 
tej ostatniej dziedzinie istołną 
rolę spełniają ekspozycje i se­
minaria, w trakcie których

polscy fachowcy zapoznają się 
z osiągnięciami radzieckiej na­
uki i techniki.

Bliska współpraca z bliźria- 
czyrr. przemysłowym obwo- 
detn donieckim, to jeden z 
bardzo ważnych elementów 
pracy wojewódzkiej organiza­
cji TPPR w Katowicach.

Podsumowaniu 35-letniego 
dc robku poświęcone było 
wczoraj uroczyste Plenum ZW 
TPPR, w którym udział wzięli 
działacze i aktywiści Towa­
rzystwa ze wszystkich miast i 
gram województwa. Wśród 
zgromadzonych znaleźli się ci, 
którzy 35 lat temu zakładali 
wojewódzką organizację To­
warzystwa Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej.

Obecni byli członkowie Eg­
zekutywy KW PZPR w Ka­
towicach.

W trakcie uroczystego ple­
num wręczono kolejne legity­
macje członkowskie. Obecnie 
wojewódzka organizacja TPPR 
liczy ponad milion członków.

Najbardziej zasłużeni, dłu­
goletni działacze i aktywiści 
uhonorowani zostali wysokimi 
odznaczeniami państwowymi. 
Krzyż Komandorski Orderu 
Odrodzenia Polski otrzymał 
Władysław Wojtazek, Krzyze 
Kawalerskie wręczono Marii 
Rudzkiej, Stanisławowi Przy 
bysławskie tnu. Zefirynowi 
Horuszezi skiemu i Alfredowi 
Garnca rzykowi.

Za szczególne osiągnięcia w 
codziennej pracy, sztandar 
105-tysiecznej, miejskiej orga­
nizacji w Katowicach udeko­
rowany został „Złota Honoro­
wą Odzna ką TPPR”. (UR) 

Bogaty program imprez muzycznych
(DOKOŃCZENIE ZE STR. I) 

24 bm. w Tychach i 25 bm. w 
Katowicach Filharmonia Ślą­
ska zap? ezentuje koncerty mu­
zyki rosyjskiej i radzieckiej. 
Wezmą w nich udział pianista 
— Aleksander Słobodianik i 
dyrygent — Timur Mynbajew. 
W programie: Symfonia Kla­
syczna Prokofiewa, I koncert 
fortepiai owy Szostakowicza i 
II symfonia SKriabina.

Powodzeniem cieszą się wy­
stawiane w teatrach sztuki 
autorów radzieckich. Teatr 
Śląski w Katowicach prezen­
tuje -„Ludzi energicznych" 
Wasilija Szukszyna, Teatr Za­
głębia w Sosnowcu swą nie­
dawną nremierę „Na dnie” 
Gorkiego w reż. Janusza 
Ostrowskiego, zaś Teatr Dzieci 
Zagłębia „Wielkiego Iwana” 
S. Obrazcowa.

Jutro, 25 bm., Klub Między­
narodowej Książki w Tyc.iach 
zaprasza na uroczystość pod­
sumowania miejskich elimina­
cji Konkursu Piosenki Ra­
dzieckiej. W programie Kon-

Racjonalizator 
z rfabed«

'DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 
za- i wyładunku żelazostopów 
Był to już 30 dyplom, iaki 
otrzymał Józef Odoj w ciągu 
swojej 39-letniej nieprzerwa­
nej p cy w hutnictwie.

— Towarzysz Odoj — mówi 
lerzj K&merduła, specjalista 

d.s. wynalazczości w hucie „Ła­
będy” — jest wybitnym racjo­
nalizatorem, jednym z najlep­
szych w polskim hutnictwie. 
Ma na swoim koncie 178 przy­
jętych wniosków racionaliza- 
torskich, z czego 166 już wdro­
żono. Efekty ekonomiczne 
wdrożonych wniosków ocenia­
my na ponad 6 mir zł. Stara­
my się wykorzystywać jego 
gromne doświadczenie, wie- 

dz<, talent i pasję stwarzając 
mu jak najlepsze warunki do 
‘wórczej pracy

cert uczestników-’ konkursu 
oraz wręczenie nagród laurea­
tom

W Klubie Mięózynarodowej 
Prasy i Książki w Jastrzębiu 
oboK cyklu prelekcji poświę­
conych zabytkom kultury 
ZSRR, zorganizowano kier­
masz księgarski pod hasłem 

,Pozna jemy literaturę piękną 
Kraju Rad”. Wielkim powo- 
lżeniem na kiermaszu cieszą 

się radzickie wydawnictwa 
albumowe oraz piękrie ilu- 
strow ane książki dla dzieci i 
młodzieży.

Interesująca ekspozycja 
dzieł współczesnych pisarzy 
radzieckich czynna jest w czy­
telni młodzieżowej filii Woje­
wódzkiej B’bliot^ki Publicznej 
przy ul. Tyszki 47 w Ki towi- 
cach. Prezentowane aa ekspo­
zycji książki można po obej­
rzeniu wypożyczyć w bibliote­
ce. Taka forma popularyzacji 
współczesnej literatury Kraju 
Rad cieszy się dużym powodze­
niem, zwłaszcza wśród mło­
dych czytelników

Skąd tyle pomysłów? Z tyrr 
pytaniem zwracamy się do tow. 
Odoja.

— Podpow-aada je życie i pra­
ca — tnówri racjonalizator — 
Stale jest coś do usprawnienia, 
zmody' kowania. Trzeba tylke 
uważnie patrzeć. Większość 
moich pomysłów rod-i się 
właśnie z potrzeb i niedostat­
ków Przez przeszło 26 lat by­
łem kierownikiem utrzymania 
ruchu w stalowni. Ta praca 
nauczyła mnie dostrzegać bo­
lączki i potrzeby. Więc zazwy­
czaj w niedzielę, w domu, sia­
dam przj stole i myślę, rjsu- 
ję... W ten sposób zrodziła się 

i większość moich rozwiązań, z 
których za najlepsze uważam 
projekt samnczy.anego buko­
wania na hal: złomowej, co 
pozwoliło wyeliminować ciężką 
prace około 40 ludzi. Aktualnie 
pracuję nad zmodernizowa­
niem oczyszczania kadzi żużlo­
wych, co zmniejszy przestoje 
oraz znacznie obniży koszty.

(ol)

W 35 rocznicę wyzwolenia Czechosłowacji

Spotkanie w Konsulacie Generalnym CSRS 
w Katowicach

(Informacja własna)

Przed zbliżającą się 35 rocz­
nicą wyzwolenia Czechosłowa­
cji i 35 rocznicą zwycięstwa 
nad faszyzmem w Konsulacie 
Generalnym CSRS w Katowi­
cach odbyło się spotkanie, w 
którym uczestniczyli dzienni­
karze prasy, radia i TV woje­
wództw Polski południowej a 
taKże dziennikarze z Ostrawy.

Narody Czechosłowacji — 
powiedział podczas spotKania 
konsul generalny CSRS Mi­
chał Mały, składając hołd pa­
mięci żołnierzy radzieckich, 
poległych w bohatersirfch bo­
jach o Czechosłowację, — nie 
zapomną nigdy, że w wyzwa­
laniu ich ojczyzi v brała u- 
dział II Armia Wojska Polskie

go pod dowództwem ger.. Ka­
rola Swier jzewskiego

Narody Czechosłowacji ob­
chodzić będą swe 35-lecie w 
przekonaniu, że minione lata 
były etapem nienotowanego 
rozwoju w historii kraju. Fun­
damentem tego rozwoju stała 
się aktywna współpracą ze 
Związkiem Radzieckim i inny­
mi państwami socjalistyczny­
mi, w tym bratnią Polską.

W stały rozwój współpracy 
polsko-czechosłowackiej ważKi 
wkład wnoszą wielkoprzemy­
słowe regiony woi. katowic­
kiego i okręgu północnomo- 
rawskiego. Szczególnie dyna­
micznie rozwijają się kontak­
ty gospoda eix i kulturalne.

Rytmiczne dostawy szkła
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 

chując jpinii pnacownikó w 
bezpośrednio zatrudnionych w 
produkcji zabraliśmy w grud­
niu ubiegłego roku szereg cen­
nych pomysłów usprawmiają- 
cych proces technologii i eks­
pedycji. Zrodziły się one z 
codziennej praktyki. Nad 
szczegółowym ich opracowa­
niem i wdrożeniem czuwa 
osiem zespoióv rcnotniczo-in- 
żyniersKuch.

Choć minęli zaledwie trzy 
miesiące można już mówić o 
efektach tej inicjatywy. W 
opinii maszynisty tow. Ry­
szarda Szemrają nowe rozwią­
zanie techniczne mechanizacji 
rozkroju i odbioru szkła, 
sprawdzane aktualnie na 
trzech agregatach, nie tylko 
usprawnia robo.», pozwalając 
pełniei wykorzystać czas pra­
cy, ale prz.eoe wszystkim zna­
cznie ogranicza ubytki szkła 
v procesie technologicznym.

Do momentu załadowania 
szkła w wagony, od hutników 
zależy zmniejszenie jego strat. 
Dalej rzeci w tym, aby budo­
wlani obchodzący się często 
zbyt lekkomyślnie z tym kru­
chym tworzywem, nie zirar- 
.lowali oszczędności gospoda i- 
aej załogi szczakowskiej huty, 
która opracowuie kolejne roz­
wiązania służące sprawnej i 
oszczędnej produkcji. Zastoso­
wanie ich pozwoli dać w dru­
gim kwar ale 300 tys. m kw. 
szkła więcej niż w pierwszym, 
a zadania 5-latki zrealizować 
przed końcem roku.

— Robimy wszystko, by po­
trzebnego na budowie nowych 
osiedli szkła było jak najwię­
cej. Jednakże gospodarne je­
go użytkowanie w procesie 
monłażu zależy już tylko od 
rzetelności i rozwagi budow­
lanych — powtarza na zakoń­
czenie swój postulat ze spot­
kania w Sosnowcu tow. L, 
Mroczków ski. (am)

Šníeg i deszcz opóźniły p»*ace połowę

Trudna rolnicza wiosna
WARSZAWA (PAP)

Obilte opady ponownie przer­
wały opóźnione wiosenne pmcc 
połowę. W śród* 23 bm. prdafc 
w caiyrr kraju, a w rejonach po- 
łudniowo-zuchodnich i tochod- 
nieh występiły ■'padu śniegu. W 
prognozach Instytutu Meteorolo­
gii i Gospodarki Wodne* nie 
przewiduje się większe opra­
wy pogody w najbliższych 
dniach.

Niekorzystna pogoda — mi­
mo ocieplenia na początku II 
dekady kwietnia — spowodo­
wała 2—3-tygodniowe opóź

nlenls w Dracach agrotechni­
cznych w stosunku do śred­
niej wieloletniej. Skraca to *>- 
kres wegetacji roślin i ogra­
nicza możliwości cbsia.iia ca­
łej powierzchni przeznaczonej 
pod rośliny vymagające wcze­
snego s*ewu (do których na­
leżą m. in. owies i „roch). W 
tej sytuacji rolnicy stawiać 
muszą szerzej na ur 'awt ga­
tunków, w tym t&Kże zbóż, 
które są mniej wrażh ve na 
terminy agrotechniczne. Mini­
sterstwo Rolnictwa zaleca m. 
in. maksymalne powiększenie

w ty ja roka niszami uprawy 
jęcanuen i irr ego 1 mieszanek 
zbożowych. W zachodnich re- 
jcuach, guzie sezon wegetacji 
-ośliń iest dłuższy, można też 
Jeszcze siać pszenicę jarą. Po­
rad — co należy uprawiać w 
'onkretnycb warunkach, w 

danej wsi i gminie aby przy 
spóźnionej wiośnie uzyskać 
Jak najlepsze zbiory wartoś­
ciowych ziemiopłodów — po­
winni udzielić rolnikom gmm- 
na służba zoLia, kierując się 
m. in. zaleceniami agrotechni­
cznymi dotyczącymi opóźnio- 
nycn siewów.

W zapleczu technicznej oo- 
.stuji rolnictwa podjęto z ko­
lei dodatkowe działania, aby 
zapewnić sprawną eksploata­
cję maszyn 

Dzik spowodował 
śmiertelny wypadek

SZCZECIN (PAP)
Niecot zienny, tragiczny w 

skutkach wypadek wydarzył 
sie na trasie między Krajni­
kiem Dolnym a Ggnicą w 
gminie Chojna w woj. szcze­
cińskim. Jadąca z dużą pręd­
kością taksówka „Wartburg" 
pi owadzona przez Tadeusza 
J na prostym odcinku drogi 
zderzyła się z dzikiem — c- 
dyńcem, który niespodziewa­
nie wyskoczył z lasu. „Wart­
burg” przekoziołkował do ro­
wu, ciężko runnego kierowcę 
przewieziono do szpitala w
Grvfinie gdzie zmarł.

99 młodych rcalżeta 
otrzymało mieszkania

Zbudowali 
swój dom
(Informacja własna)

Wczoraj, 23 om. odbyła się 
uroczystość przekazan.a bu­
dynku patronackiego 7.SMP na 
osiedlu Błeszno w Częstocho­
wie, wybudowanego pozapla- 
nowo przez członków organi­
zacji młodzieżowej Kombinatu 
Budowlanego w Częstochowie. 
Otrzymało w nim mieszkania 
99 młodych małżeństw, które 
poza godzinami pracy wyko­
nały podstawowe roboty bu­
dowlane i wykończeniowe, 
odpracowując w ten sposób 
połowę wkładu mieszkanio­
wego. W budynku mieści się 
również przedszkole i sklep, z 
których korzystają nie tylko 
młodzi lokatorzy budynKu pa­
tronackiego, ale także miesz­
kańcy osiedla.

Na uroczystość przybyli I se­
kretarz KW PZPR w Często­
chowie tow. Józef Grygiel, 
przewodniczący Centralnego 
Związku Spółdzielczości Bu­
downictwa Mieszkaniowego 
tow. Stanisław Kukuryka, wo­
jewoda częstochowski tow. 
Mirosław Wierzbicki.

I sekretarz KW PZPR, dzię­
kując organizacji młodzieżo­
wej za wkład pracy w rozwój 
budownictwa patronackiego, 
podkreślił znaczen’e jakie ma 
ta forma w rozwiązywaniu 
problemó ar . mieszkaniowych 
młodych, (am)

Upowszechnianie 
programu part"

w iwdowisku młodzieżowym
(Informacja własną)

Największa w kraiu kato­
wicka organizacja ZSMP — li­
czy 333 tys. członków Tylko w 
ciągu ostatnich czterech lat po 
większyiy się jej szeregi o 120 
tys. młodzieży. Przeszło 52 
proc. młodych członków 
ZSMP zatrudnionych jest na 
stanowiskach produkcyjnych 
w zakładach przemysłowych.

Główną zasadą działalności 
ZSMP jest wychowanie, przez 
pracę. W 600 zakładach pracy 
młodzież objęła patronatem 
najtrudniejsze odcinki produk 
cji. P”zeszłc 5258 ndodzieżo 
wych kolektywów posiada ty­
tuły Brygady Pracy Socjali­
stycznej.

O zadaniach kół i zarządów 
ZSMP w umacnianiu masowe­
go charakteru związku mó­
wiono wczoraj na plenarnym 
posiedzeniu Zaiządu Woje­
wódzkiego ZSMP w Katowi­
cach.

ZSMP-owcy pracując i dzia­
łając pod ideowym i politycz­
nym kierownictwem PZPR u- 
powszechniają wśród młodzie 
ży znajomość programu partii, 
przetwarzając go na język 
konkretnych zadań i obowiąz­
ków. W tym celu powołano 10 
tys. Zespołów Wiedzy o Par­
tii, które przygotowują mło­
dych do wstąpienia w zeregi 
PZPR. Prawo rekomendacji 
swoich członków do partii o- 
trzymało już 2026 kół ZSMP.

Szczególnie wazpym zada­
niem ZSMP jest podjecie bar­
dziej skutecznej pracy z mło­
dymi nauczycielami Kształtu­
jącymi na co dzień postawy 130 
tys. uczniów, członków ZSMP 
Wszystkie ogniwa i instancje 
organizacji młodzieżowej po­
winny umacniać znaczenie kół 
w środowisku młodzieżowym i 
pogłębiać społeczny charakte 
działalności kontrolnej.

W trakcie dyskusji wskaza­
no na dorobek z jakim dele­
gacja katowickiej wojewódz­
kiej organizacji ZSMP poje- 
dzie na rozpoczynający w 
p-zyszłym tygodniu swe obra 
dy II Zjazd ZSMP. (bab)

Sukces gliwickiego
kabaretu „Dłuai" v Zakopanem

Spośród 12 zespołów kabare­
towych z całej Polski, które 
stanęły do turnieju o Złote Ro­
gi Kozicy w VIII Zakopiań­
skich Konfrontacjach Kabare­
towych najwyższą ocenę uzys­
kał kabaret „Długi” z Politech­
niki Gliwickiej. Studenci za­
prezentowali program pt „Co 
iest grane”, za który przyzna­
no im I nagrodę Konfrontacji 
— Złote Rogi Kozicy oraz na­
grodę dziennikarzy, (al)

GOPR ostrz^a organizatorów 
wy cieczek szkolnych

Beskidy... niebezpieczne
(luf. wl.). W trzeciej deka­

dzie kwietnia nawrót zimy w 
Beskidach.

Po dwóch dniach gwałtów 
nej zadymki śnieżnej w szczy­
towych partiach Beskidu Sla ■ 
skiego i Żywieckiego zalega od 
40 do 70 cm śniegu, a na Pilsku 
1 Babiej Górze występuje na­
wet zagrożenie lawinowe.

GOPR ostrzega, zwłaszcza 
organizatorów wyc eczek szkol­
nych przed podejmowaniem 
„wypadów” w szcęytowe par­
tie BatieJ Góry i Pilska, gdzie 
istnieje zagrożenie życia dla 
młodzieży (ki)

EXPRESS LOTEK 
2, 3, 15, 21, 26 

MAŁY LOTEK 
I LOSOWANIE 

7, 13, 17, 27, 31 
H LOSOWANIE 

7, 13, 16, 26, 81 
Końcówka banderoli: 9869

58899643
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DOBRA ATMOSFERĘ 

KOLEKTYWY CENIĄ NAJWYŻEJ

ROBOTNICZE DECYZJE
WYZNACZAJĄ ZADANIA

Kiedy zapytać robotników 
dowolnego zakładu, co w swoim 
sroaowisku cenię najwyżej, co 
"oh zdaniem decyduje o satys­
fakcji z pracy, co najbardziej 
wlqže ich z przedsiębiorstwem, 
najczęściej w odpowiedz; usły­
szeć można — dobra atmosfe­
ra, serdeczne stosunki między­
ludzkie.

Tym problemom poświęcone 
zostaio jedno ze spotkań przy 
-jkragtvm stole „TR".

T
E społeczne odczucia 

potwierdzimy się w ca­
łej rozc ągłości w to­
ku kampanii pop ze 
dzającej VIII Zjazd 

partii, podczas przedwybor­
czych spotkań kandvdatów na 
oosłów do Sejmu PRL i rad­
nych wojewódzkich rad naro­
dowych. Mówi się również o 
nich teraz, kiedy żywo ko­
relowane są treści .naugura- 
cyjnego posiedzenia Sejmu.

Ważne są zarobki uzyskiwa­
ne uczciwą pracą, świadczenia 
społeczne, możliwości awansu 
'a jvodov ego, termin otrzyma­
nia mieszkania — mówią ro­
botnicy — ale przede wszyst­
kim liczy się świadomość oso­
bistej użyteczności, klimat wy­
tworzony przez najbliższych 
-Tspóltowir zyszv 1 przez zwie­
rzchników w środowisku, w 
którym się pracuje.

W klimacie życzliwości
— -Test to w pełni zrozu­

miałe. Człowiek przecież poło­
wę swego życia spędza w za­
kładzie pracy. Każdy z nas 
dłużej praculących miał wie­
lu kolegów 1 wielu przełożo­
nych. Nie o każdym jednak 
powiedzieć mógł, że się spraw­
dził, że potrafił utworzyć do­
bry kolektyw ludzi wzajem­
nie się rozumiejących. Cenimy 
szefa wymagającego, dbające­
go o dyscyplinę, bo to przecież 
podstawowy warunek prac; 
bezpiecznej 1 wydajnej. Aie 
nie powtr^o być rozbieżności 
między wysokimi wymagania­
mi, a szacunKiem dla czło­
wieka.

— Zgoda — mówiła nawią­
zując do tej wypowiedzi Ire­
na Szóste», dyrektor Oddziału 
„Społem” WSS w Wodzisła­
wiu — że osobowość 1 posta­
wa przełożonego ma ogromne 
znaczenie dla pomyśli ej pra­
cy kolektywu. Lecz nrzecleż 
nie tylko szef, aïe 1 każdy czło­
nek podległego mu zespołu 
-’ftw"ież współtwórz» dobre 
stosunki międzyludzkie. Żądać 
od innycr można tylko wów­
czas, jeśli swoje obo-wązki 
wypełnia się należycie, we­
dług najlepsze? woli, na miarę 
swoich sił.

— W moich rozmowach in­
dywidualnych, w dyskusjach 
na różnymi spotkaniach, w 
k+ór^cn uczestniczyłem — po- 
wiaoa Piotr Scholtz, techn.k- 
eiektryk z huty „Zygmant”, 
spore miejsca poświęcono, w 
unię właśnie dobrych stosun­
ków m.ędzyTudzklch, wycho- 
wa tvezym Sinke!om zakładu. 
Mówiono *w! sszCM o proble­

mach adaptacji młodych, star­
tujących dopiero w zawodzie. 
Od pierwszego zetknięńa się 
młodego człowieka z hutą, z 
wydziałem, musi odczuwać on 
życzliwość i chęć pomocy. Nie 
tylko w sprawach ściśle facho­
wych, ale również i czysto 
osobistych.

Samorząd decyduje
— W tym obszarze działania 

— podkreślali wszyscy uczest­
nicy dyskusji — niebagatelną 
rolę mają do spełnienia prze­
de wszystkim rganizacja 
partyjna, a także zw.ązKowa i 
młodzieżowa. W wielkiej mie­
rze one decyaują, czy w od­
czuciu załogi ma się satysfak­
cję z pracy, czy stwarza się ze­
społom i jednostkom warunki 
do przejawiania własnej ini­
cjatywy. Ludzie są bardzo 
czuli — 1 słusznie — na wszy­
stkie przejawy zła. O wszyst- 
kich sprawach, nawet tych 
najtrudniejszych, trzeba mó­
wić otwarcie i szcze-ze Nie 
można zwłaszcza decydować 
bez wiedzy załóg*, określonego 
kolektywu w sprawach, które 
tego zespołu bezpośrednio do­
tyczą.

— Dyskutując w gronie 
współtowarzyszy pracy o sto­
sunkach międzyludzkich w za­
kładzie — podkreśla Tadew i 
Jonkisz, technik-mecnar.ik z 
Fabryki Samochodów Małoli­
trażowych Zakładu nr 8 w 
Czechowicach-Dziedzicach — 
wyniosłem takie oto przeko 
ranie. Na kształtowanie się 
stosunków międzyludzkich 
ogiomny wpływ wywiera po­
ziom organizacji pracy. Jest 
rzeczą charakterystyczną, że 
w tych zakładach, które syste­
matycznie reslizują swoje za­
dania gospodarcze, w tych 
jednostkach, które prawidło­
wo wykonują swoje powinno­
ści wobec społeczeństwa, na 
ogół nie narzeKa «ię na zły kli­
mat w p^acy. Bo i kierownic­
two gospodarcze i organizacje 
polityczne lub spoieczne, nie 
rozpraszając sił na doraźne ła­
tanie dziur, mają po prostu 
więcej czasu, aby przeciwdzia­
łać rodzącym się niepotrzeb­
nie konfliktom, wygaszać je w 
zarodku. Jeśli natomiast po- 
wstaje sytuacja kiedy pp. 4 
członków zespołu wykonuje 
swoje normame obowiązki, a 
dwóch pozostałych kierowi - 
nyeh Jest do doraźnych, za­
stępczych prae, bo np. na czas 
n’e dowieziono elementów do 
nontażu, wówczas s’usznie 

lub niesłusznie rodzą się po­
dejrzenia o kumoterstwo, wy­
jątkowe ikłady ł mistirem 
itp.

W doskonaleniu organ.zacji 
procesów wytwórczych, a mó­
wiąc szerzej — tworzeniu wa­
runków sprzyjających praev 
wysokowyćiajnej, efektywnej, 
warunków umacniających po­
czucie pracowniczej odpowie­
dzialności. szczególn i rolę ma­
ją do spełnienia ogniwa samo­
rządu robotniczego.

— Jeśli samrrzad mówiła 
Ewa K raina, tkaczka Zakła­

dów Pi zemysłu Wełnianego 
„Bewelana” w Bielsku-Białej 
— potrafi właściwie ocenić 
kwalifikacje pracowników, je­
śli 'wo.zy warunki awansu 
zawodowego, w ślad za wzro­
stem umiejętności, jeśli przy­
ciąga do współzarządzania co­
raz szersze grono, to tak do­
tkliwe niekiedy zjawisko fluk­
tuacji przestaje być proble­
mem.

W częstochowskich zakła­
dach w „Wigolenie” i „Cebie” 
z inicjatywy samorządu robot­
nic zego powołane zostały od­
działy pracy chronione; — 
mówił Marian Rajczyk dy­
rektor Oddziału Wojewódzkie­
go Narodo vegc Banku Pol­
skiego w Częstochowie. — 
S- worzono żarem stanowiska 
pracy dla ludzi od lat związa­
nych z zakładem, zasłużonych 
dla fabrycznej społeczności, 
ludzi, którzy z różnych jednak 
względów nie .nogą czasowo 
pracować w normalnych wa­
runkach. Ta inicjatywa nie 
tylko we wspomnianych wy 
żej zakładach zyskała uzna­
nie. Interesują się nią również 
inne przedsiębiorstwa miasta 
Bo człe wiek, lego dobro, satys­
fakcja, jaka wynosi z pracy, ze 
swego życia rodzinnego, jest w 
ustroju socjalistycznym war­
tością nadrzędną.

Dlatego też właśnie na róż- 
nvch spotkaniach, na zebra­
niach partyjnych, związko­
wych — wiele miejsca w dy­
skusjach poświęca się spra­
wom wiążącym się z umacnia­
niem ' zasad sprawiedliwość 
społecznej w zakładach pracy. 
Przekonanie jest takie: tam, 
gdzie samorząd robotniczy 
funkcjonuje dobrze, stanowi 
aktywną reprezentacje załogi, 
potrafi szeroko korzystać z 
opinii fabrycznej społeczności, 
tam na ogół nie ma skarg aa 
rzetelność ocen, podzia* fun­
duszu zakładowego, sposób 
rozwiązywania problemów so­
cjalno-bytowych.

Iniciály w« zyskała uznanie
Na odbytym niedawno spot­

kaniu aktywu gospodarczego i 
samorządów robotniczych woj. 
katowickiego podkreślono z 
całą mocą, że rozwój demo­
kracji socjalistycznej i samo­
rządności robotniczej sprzyja­
jąc realizacji zaaań społeczno- 
gospodarczych stanowi ważny 
czynnik przeoorażania ludz­
kiej świadomości, kształtowa­
nia właściwego stosunku każ­
dego obywatela do obowiąz­
ków, do socjalistycznego spo­
łeczeństwa i państwa, wciąga­
nia go do wspćłŁarządzania. 
Jest to zatem płaszczyzna, na 
które, najpełniej urzeczyw ist- 
nia się i sprawdza w prakty­
ce codziennego działania jed­
ność bł watelskich postaw i 
□bow lązKówj pogłębia poczu 
cie obywatelskiej współodpo­
wiedzialności.

Opracował!:
HENRYK \YKIE1 

ANDRZEJ WOŻNIAK

TU MONTUJĄ 

„MALUCHA”
7-aczym się w wydziale 

tło« Mil Zakładu nr 2 FSM w 
Tychach. Tutaj powstają pierw 
■ze x 3,5 tys. elementów, z 
jakich składa się Fiat 126p. 
Jan Kaczmarczyk obsługuje 
Jedyni w Polsce gniazdo 
dwóch współpracujących ro­
botów ,które sterują pro*esei 
tłoczenia pokrywy skrzyni 
biegów. Jeszcze w br. ze* ust a lu­
je się tu 10 tego typu roboto w.

Eugeniusz Figat 1 Henryk 
Wolak przesuwają na taś­
mę boki, drugi co ao wiel­
kości element malucha, 
które wytłoczone zostały 
przez widoczna w głębi 
IZlMl-tonową pracę.

Na linii montażu trzeba 
sie spieszyć .Następny sa­
mochód już nadjeżdża. Bry 
gada młodzież rwa spraw­
nie montuje osprzęt wew­
nętrzny I -za.anferię.

Silnik fut ..est. Jet teze 
tylko koła, trochę drobisz 
SÓW i samochód będzie go­
towy.

Zdjęcia. ZYGMUNT WIECZOREK

P
AMIĘTAJĄ Ittczc 
wanl« d’z«w na wzgó­
rzu, Budowę pierw 
mego ezteropięimwe- 
ge nomu w osiedlu, 

przeprowadzkę ze sta .-ej cha­
łupy, x tych me istniejących 
Już Małycn Rajów cóż za iro­
niczna nazwa). Jak ladzie od 
pokoleń związani ze swoim 
gniazdem rodzinnym znają do­
brze jego okolice, każdy zaką­
tek, mogą opowiadać o każdej 
ścieżce, demu, ulicy, placu.

Spore ffl'îna zdziałał
■Skok we w społczesno ć. W 

Wc.b-omskich Zakładach Prze 
mysłu Gumowego zbiera się 
aktyw załogi. Są reprezentanci 
osiedli, ayreKtorzy. przedsta­
wiciele Urzędu Miasta i Grr’- 
ny. Wspólnota działań w każ­
dej dziedzinie. Omawia -a 
jest sprawa rozbudowy osied­
la demków Jednorodzinnych. 
Wcześniej podejmował o ten 

we w Wolbromiu nie by»o. 
Wygospodarowano 450 działek. 
Od azu poajęto decyzję ko­
pania studni głębinowej. Po- 
płyirie z niej woda, którą 
działkorncze podlewać będą 
kwiaty i warzywa. Jest wiele 
spraw, które zostały załatwio­
ne w wyniku takich zebrań, 
podjętych decyzji, a potem 
konkretnych działań. Pawilon 
gastronomiczny przy dworcu, 
sklep — małe niby to sprawy 
aie stanowią przecież o popra­

tym, że co do gazu zakres ich 
r obót ’est już dograny. I doda- 
je: Ktoś by pomyślał, że jeśli 
do celów technologicznych 
używamy pary to po cc nam 
gaz — nzm może nie, ale na­
szym pracownikom na pewno. 
Mówią też o wysypisku śmi e- 
ci, przekazaniu bukaciarni 
spółdzielni rolniczej, monto­
waniu kolejnych domków 
kempingowych w ośrodku wy­
poczynkowym w Domaniewi­
cach koło Wolbromia, remon­

Oczywiście wkład „Stomilu” 
jest największy. To już trady­
cja od wielu lat. Dotyczy to 
zresztą nie tylko wszystkich 
relacji wolbromskich, ale i tej 
najważniejszej, wiążącej mia­
steczko z Górnośląsk'm Okrę­
giem Przemysłowym. Patrząc 
na granice woj. katowickiego, 
można by sądzić, że Wolbro~n 
jest tak daleko, że nie w vezu - 
wa rytmu wielkiego przemy­
słu. -A przecież jest Inaczej 
Produkcja taśm gumowych.

Gdy stanęliśmy na wzgórzu, 
obok ich domu w najmłod­
szym oe’edlu Wolbromia, gdz.e 
byli pierwsz cmi jego lokatora­
mi, Krystyna i Alfred Purzyc­
cy, wcale n’e ukrywali waru ■ 
szenia.........Całe życie tutaj”
Ich, którzy przepracowali w 
wolbromskirr. „Stomilu” ponad 
3(1 lat, a także ich ojców i ma 
tek pamiętających zakład wie­
le lat przed wojną. Purzyccy 
to j-sdna i wielu rodzin od nie­
pamiętnych izasów zwiazana 
z Wolbromiem, od prawie 80 
lat z Zakładami Przemysłu 
Gumowego, zakładami, które 
nigdy n.e przestawały być 
obojętne na sprawy m-asta. na 
poprawę warunków żvcia wol- 
bromian. Tak było i tak jest 
Największy zakład w zaledwie 
8-tysięcznym Wolbromiu to 

WOIRROMSKIE SPOTKANIA 
l HISTORIA I WSPÓŁCZESNOŚCIĄ

...CÓRKA POWRÓCI 
00 NASZEGO

PIĘKNEGO OSIEDLA
rytm miasta, to remie inicja­
tywy społeczne, czyny.

Purzyccy opowiadają o
dniach minionych teraz ivlos •

ZBIGNIEW «GAT
Osiedla XX-lecia, najmłodsza dzielnica Wc.brvrma. Na zdjęciu od lewej: An­

toni Szczepank-ewicz — kierownik ADM osiedla, Krystyna i Alfred Purzyccy oraz 
dy'ekto' Domu Kultury zakład« w „Stomil" Wojciech Starostecki. Foto: B. Krasicki

ną 1980 roku, patrząc ze wzgó­
rza na swe piękne osiedle i 
miasto, na pobliski dom kultu­
ry „Stomilu”, lasy i tereny 
spacerowe, parki, baseny, na tę 
świeżą, jakb; tyle co usypaną 
górkę, z której zimą zjeżdżają - 
na sankach i nartach dzieci. 
Wspominają tamte dni, gdy na 
osiedle, k’ôrego nigdy nie opu- 
ścił wolbromski „Stomil”, 
wprowadzały się następi e ro­
dziny x Zakładów Gumowych 
— Ząbczyńscy, Kubiccy i wie­
le Innych. P zybywało też ale­
jek, skwerów, urządzeń do za­
baw dla dzieci. Z czasem osie­
dlowe sprawy stały się proble­
mami miasta, wychodziły da- 
leke poza ulicę Leśną, w rejo­
ny wolbromskiego zalewu i 
zych. fragmentów małego mia­
steczka, które czekały na swo­
je nowe, te* im należne lepsze 
dn.-

temat na KSR. Spodoba się a- 
łodze — domków będzie wię­
cej. Spthwsl magistrali cie­
płowniczej — w zakładzie bu­
dowana jest nowa ciepłow.... 
Skorzysta z niej „Stomil" ale 
tak że rodziny mi< szkające w 
Dobliskim osiedlu. Już v. śezo* 
nie 81 bedzie tam bieżąca cie­
pła woda. Małe k' tłownie me 
megły zapewnić ciepłej wody 
dla wszystkich domów. Inne 
sprawy — budowa oczyszczal­
ni ścieków dla Wolbromia. 
Dobiegły końca badania geo­
logiczne i juz rozpoczynają się 
prace projektowe. Nikt tu nie 
rozdziela spraw „Stotr:lu” i 
miasta. Jak inr.e mniejsze za­
kłady tak i wolbromski „Sto­
mil” partycypuje w napra­
wach i budowach nowych 
dróg, placów.

Zupełnie nowa Inicjatywa to 
-gródki dzialkov e. Tego Jesz- 

wie warunków tyci* miesz­
ka teów.

A choćby star* rozpadająca 
się szatnia, i której nikt od 
wielu lat nie corzyetał na 
miejskim stadionie. „Stomi- 
owaka” brygada przeprowa­

dziła Um remont 1 harcerze 
mają wspaniałą harcówkę. 
P: zysłanki, ,*ak to się szumnie 
mówi, dla komunikacji miej­
skiej (w Wolbromiu objeżdża 
mias ;eczko i regularną pun 
ktualnością jeden autobu'). 
Zaawar sowana jest budowa 
centrali telefonicznej, która 
będzie współpracować z cen­
tralą zakładową — też nie­
mały w tym udział „Stomilu". 
Ważna sprawa. Na odleglejsze 
P( łączenia krajowe czekają 
kilka godzin. Przygotowywana 
jest gazyfikacja osiedla XX- 
lecia. Podczas rozmowy przed­
stawiciel „Storńilu” mó-zi o 

cie basenu i pokryciu dachem 
tego mniejszego basenu, bo 
przecież dzieci z Wolbromia 
zimą na lekcje pływania jeż- 
Użą az do Zawiercia. Jak wi­
dać spraw jest bardzo wiele i 
są różnorodne. Świadczą o 
tym, ze w każdej dziedzinie 
można jeszcze sporo zdziałać, 
polepszając warunK. życia 
mieszkańców.

Ciągle nie odKryte zakątki
Powołaliśmy zespół Koordy­

nacyjny — dowiaduję się w 
KM-G PZPR w Woloromiu — 
w którego skład wchodzą 
przedstawiciele wszystkich 
zakładów pracy 'Wolbromia. 
Te duże, jak „Stomil” i mniej­
sze, jak Garbarnia. „Techma- 
trans”. Spółdzielnia Rolnicza i 
inne..

detali samochodowych, węży 
gumowych, kolejowych, ha­
mulcowych. taśm transporto­
wych, wężów tłocznych do 
aparatury ochrony roślin (to 
tylko niektóre asortymenty 
proauKowane w ..Stomilu”), 
taśm; produkcyjne dla fabryk 
samochodów z „Techmatran- 
su’’ i wiele mnycn wyrobów 
każdego dnia wyjeżdża w głąo 
woj. katowickiego. Nie tylko 
przemysł wiąże Wolbrom ze 
Śląskiem i Zagłębiem. ITisw- 
ryczne więzi z Zagłębiem Dą­
browskim sięgają czasów 
przedwojennych, ruchu robot- 
n czego. W czasie okupacji 
znajdowali tutaj schronienie 
ludzie z zagłęb owskiego 'uchu 
oporu.

T. historia. A uzupełniając 
współczesny obraz, tę map« 
powiązań Wolbromia z wielką 
aglomeracją przemysłową nie 

można zapomnieć o rolnictwie, 
w wolbromskiej gminie notu­
je się największą dynamiki 
wzrostu produkcji rolnej. Tu z 
kolei, ze śląskich miast, do­
starczane są konstrukcje stalo­
we proaukty chemiczne, wę­
giel. Wolbrom jest bardzo bli­
sko GOP-u. I o zbliżenie uwi­
dacznia się również w ciąg­
łych konta kta :h studentów 
Politechniki Śląskiej z mia- 
steczkiem, gdzie nłodzi dyplo- 
uianci onracowują koncepcje 
centrum handlowego, zagosno- 
darowują wolbromski zalew 1 

.wykonują wiele innych prac 
Turystjk? i rekreacja dopeł­
nia ten obraz więzi — Jura 
Krakowsko - Częstochowska 
z przepięknymi zakątkami w 
okolicach Wolbromia, to jesz­
cze ciągle nie odkryte, zacisz­
ne, wspaniałe zakątki przy­
rody

Ich „Stomil”
Wracamy do osiedla, do te­

go wzgórza, na którym Kry 
i ty na i Alfred Purzyccy opo­

wiadali "..cześniej swą wol- 
bremfiką historię.
I

Przed wojną, gdy byłem 
małym chłopren — mówi Al­
fred Purzycki, chodziłem dc 
ojca do „Stomilu”, gdzie był 
palaczem kotłowym. Po woj­
nie. siłą rzeczy, by podtrzymać 
tradycje rodzinne i ia rozpo­
cząłem pi acę w zakładzie. Był 
okres, że kierowałem ciepłow 
nią, w której pracował mój 
ojciec.

— A mój oj cie« — mówi 
Krys1 y na Purzycka też wiele 
lat pracował w „Stomilu”, ja 
w czasie okupacji jako dziec­
ko prawie, by nie pojechać na 
roboty do Niemiec też praco­
wałam w zakładach gumo­
wych. Ojciec należał do pio­
nierów, którzy w 45 roku 
oczyszczali i porządkowali fa­
ir ykę. za co przynosili do do­
wnów trochę mąki, kaszy. Te- 
laz wstępuje w no wroczesrość 
zakładu i miasta trzecie poko­
lenie stomilowskich rodzin. 
Nasza córka, która . studiuje 
prawo na I i II roku była je­
szcze rod wrażeniem wielkie­
go miasta i uczelni. Teraz, gdj 
kończ; studia, coraz częściej 
nowi o Wolbromiu. Wróć* tu­
taj, do niszego pięknego rsie- 
dla, do „Stomilu”.

LEKTURA
Polski ruch robotniczy 

w malarstwie

ŚWIADKOWIE EPOKI PRZEMIAN
JANUSZ K ARKOSZKA

e~\ZTUKA nieustannie 
towarzyszy człowie- 

« kowi i jest wiernym 
świadkiem jego rycia. 
I po lakims czasie jej 

wartości poznawcze, doku­
mentujące epoki i ludzi w mo­
mencie jej powstawania, zna­
czą równie wiele co walory 
estetyczne, formalne, arty­
styczne. Waszawskie Wydaw­
nictwo „Arkady” dostarczyło 
nam ro tym względzie celnegc 
przykładu.

Nakładem tej oficyny, wiel­
ce zasłużonej w popularyzacji 
książek i albumów z zakresu 
szeroko pojętych sztuk pięk­
nych, ukazało się ostatnio wy­
dawnictwo zatytułowane „La­
ta wielkiej budowy”, z podty­
tułem „Polsk. ruch robotniczy 
w malarstwie".

Teka sktada się z dwudzie­
stu tablic, bodących reproduk­
cjami wybranych najciekaw­
szych dziel malarskich, jakie 
powstały w latach 1946—1976.

Tekę otw era znany i mo­
numentalny w swojej prosto­
cie i surowości portret zbio-

icy: Droletariatczycy" Feli- 
ijana Kowarskiego przedsta­
wiający przywódców pierw­
szej partii robotników pol­
skich. Celowa jest to nawiąza­
nie autorów wyboru, jak pod­
kreśla w charakterystyce 
przedstawionych dzieł Maria 
Banasik, do bogatych tradycji 
caszego nurtu robot« ?zzgo. 

Tematyka dalszych obrazuw 
dotyczy już histo~ii najnow­
szej.

A więc — wyrazisty w swo­
je: uymowrej treści politycz­
nej i społecznej „Manifest” 
Wojciecha WeLsa Wielkie 
p'ôtna reiest ruja.ee najważ­
niejsze wydarzenia politycz­
ne, społeczne i gospodarcze 
pierwszych lat władzy ludo- 
ziej- „Ziemia chłopom” Lesz­

ka Řózgi, „Wiec Koncresu 
Zjednoczeniowe jo” Stanisła­
wa Zawadzkiego. I słynny, to­
warzyszący poprzez setki re­
produkcji czasowi odbuaowy 
kraju, obraz Aleksandra Kob-

zdeja „Podaj cegłę”. „Budowa 
trasy W-Z” Eugeniusza Arcta 
— obraz dokumentujący go­
rące lata odbudowy naszej 
stolicy z wojennych zniszczeć 
i zmiany w jej tradycyjnym 
wyglądzie.

Oto etapy rozwoju Polski 
przemysłowej — „Budowo 
Azotów w Pniewach” Helem 
Krajewsk-ej, „Pobieranie pró­
by stah'\ Albina Lubmewicza. 
aż po najnowsze zapisy doku­
mentalne — „Montaż hali w 
hucie „Katowice" Haliny Ey- 
smont ,czy obrazy o tematy­
ce technicznej Benona Liber­
skiego.

Sporo obrazów w ty*n 
oszczędnym przecież wyborze, 
poświęconych jest ludziom 
pracy: „Pstrowski i towarzy­
sze” Alfreda Lenwy i tegoż 
autora „Rodzina ■'obotnicza”, 
dzieło pro'te, namalowane z 
epickim rozmachem. Ob^-az 
„Po rekordowym załadunku” 
Kazimierza Smmktewiczo 
przedstawia grupę dokeróto 
wracających z pracy. Jest tak­
że w tece d ńeło z narłego 
przed kdku laty wybitnego 
malarza katowickiego Rafale, 
Pomc skiego. Jego „Pejacz 
śląski”, zawierając wszystkie 
cechy malarstwa dążącego do 
skrótowej wypow edzż oszczęd 
nym kolorem i ściśle zorgani­
zowaną kompozycją, oddajt 
wiernie tek dobrze tram znane 
atmosferę przemysłowego Ślą­
ska.

Kiedy przejrzymy wydctiz 
przez „Arkady” tekę, pozosta­
niemy w przekonaniu, że pięk­
no pracy i życia ludzi zam­
knięte w malarskiej wypowie­
dzi wzbogaca *ias o świado 
mość, iż wysiłek całego pako 
lenia na rzecz odbudowy A 
roztooju swojej ojczyzny zna­
lazł wierny rezonans w sztuce 
Obrazy stały się dobrymi 
świadkami epoki przemian.

•) l<at > wMMej bodowy —• 
polski rush robotniczy w malar­
stwie 1946—1916. 20 tablic. „Ar­
kady” — Warszawa 19'*.

FILM
Historia kina odnotuje 

ten fakt jako bezpreceden­
sowy w dziejach sztuki fil­
mowej, a filmowe almana­
chy umieszczą tytuł „Niech 
źyje Meksyk!” zarówno 
wśród premier roku 1979 
jak i pośród archiwaliów.

Był rok 1931).. Mijało 
pięć lat od premiery „Pan­
cernika Po ’omkina”, filmu, 
który w glorii arcydzieła 
zdoła* zawojować świat, 
przysparzając sv'amu łwór- 
cy, dwuoziestosiedmiolet- 
niemu wówczas Siergiejowi 
Einsensteinowi, miano 
„najlepszego reżysera świa­
ta” Wyruszau do Holly­
woodu w trójkę, by zapo-

„Que viva Mexico!*

nych nowelach powierzyć 
tym samym niezawodo­
wym aktorom. Okazało się 
to niemożliwe nie z przy­
czyn artystycznych. Wie­
dzieliśmy jednak, że bę­
dzie to film złożony z pię­
ciu nowel, zbudowany —. 
powiedzmy — ztafetowo, 
zawierający nasze określo­
ne tredo”.

Niestety, owego creda ile 
zdołano w pełni w; powie­
dzieć. Brak środków nasi­
lał się, nie pomagalv bła­
gania o dalsze niezbędne 
na ukończenie zdjęć sumy, 
boz odppwiedzi pozostawało 
zapewnienie Eisensteina, iż 
powstaje „wielki film o-

PREMIERA, 
KIOKEI MIAŁO NIE 8ÏÈ

ANDRZEJ GWÖZD2
znać się tarr. z techniką fil­
mu dźwiękowego, który po­
woli wpierał „wielkiego 
niemowę” XX wieku: wraz 
z opromienionym sławą 
Eisensteinem jego współ­
pracownik Grigorii Alek­
sandrow 1 operator Eduard 
Tisse.

Eisenstein zyskując po­
parcie znanego wówczas ze 
swoich socjalistycznych 
przekonań p’sarza Lptona 
Sinclaira, podjął się za na­
mową wybitnego malarza 
meksykańskiego Diega Ri- 
very, zrealizowania wiel­
kiego fresku poświęconego 
dziejom Meksyku.

Kiedy w gi udniu 1930 ro­
ku filr..owcy radzieccy 
orzekraczafr granicę Mek­
syku, nie przypuszczaJi za­
pewne, iż wikłąją się w 
przygodę. która będzie 
•wiała swój final w pół 
wieku później. Rychło oka­
zać się miało, że- samymi 
dobrymi chęciami Sincla­
irów niewiele można zdzia­
łać: p*e"iędzy — mimo do­
datkowo wyguspoaa :owa- 
nych środków — cięgło 
brakowano, nie warczało 
taśmy, a w dodatku ekipę 
gnębiły choroby i niesnaski 
wśród miejscowych traga­
rzy. Eisenstein pracował 
nadto w sposob daleki od 
standardów obowiązują­
cych w zmonopolizowane’ 
kinematografu USA- „na 
gorąco” rejestrował wszys­
tko. co zwróciło jego uwa­
gę. Tym. sposobem zano­
towano na przykład trzę­
sienie ziemi, lakie w stycz­
niu 1931 roku nawiedzi­
ło rejon miasta Oajaka, 
a zmontowany z uzyska­
nych zdjęć dokument wy­
świetlany był w Meksyku 
już w tydzień po katakliz­
mie, pi zyspai zając swoim 
autorom chwały i zapew­
niając tak potyzebr* ' po­
parcie u władz meksykań­
skich.

JChciehśwy opowiedzieć r 
uai “dżin którego prze­
szłość, awet najodleglej­
sza. ściśle p zylega do lego 
teraźniejszości i wyznacza 
przyszłość — wspomina po 
latach Aleksandrow. Chcie- 
liśmy poKazać kolejno 
Meksyk drzemiący, ujarz­
miony , konkwistadorski i 
wreszcie zbuntowany. Po­
czątkowo myśleliśmy na­
wet, by role w poszczegól- 

party na orj ginalnym po­
myśle”. Najistotniejszy ze 
względów .deowych epizod 
Pt. fküdadera” („Żołnier­
ka”), poświecony rewolucji 
1910 roku, nie m'gl już zo­
stać zrealizowany. „To tak, 
jakby wypatroszyć Ofelię z 
„Hamleta” albo króla Fili­
pa z „Don Carlosa” — roz­
paczał Eisenstein.

W marcu 1933 roku, po 13 
miesiącach zdjęć ekipa 
wracała do USA, niedłu­
go potem filmowcy wyru­
szyli w podróż pow otną do 
ZSRR. Tymczasem rozgory­
czony Sinclair rozprzedał 
80.000 metrów nakręconej 
taśmy firmie „Paramount” 
W roku 1933 Sol Lesser 
zmontował z Eisensteinów- 
skich materiałów* nie mają­
cy nic wspólnego z zamy­
słem autora film pt. „Bur^a 
nad Meksykiem”, a Mary 
Seatcn skomplikowała w 
sześć lat później nową mu­
tację Eisensteirowskiego 
spadku w postaci filmu 
„Czas w słońcu”. Materia­
ły Eisensteina pojawiały i>ię 
nadto w rozmaitych fil­
mach krótkometrażowych. 
a tak: e wykorzystywano je 
w filmach fabularnych.

I oto stała się rzecz nie­
zwykła. W 1974 roku Zwią­
zek Radziecki odzyskał z 
nowojorskiego Museum of 
Modern Art niemal całość 
materiałów nakręconych w 
latach 1931—32, tu jest 200 
aktów dających w sumie 
40 godzin projekcji. Zaist­
niała realna szansa pi wy­
wrócenia kinu nieukończo- 
nego dzieła. Odpowiedzial­
nego zadania rekonstrukcji 
podjął się sam Aleksan­
drow wraz z innym reżyse­
rem, Nikitą Orłowem. Nad 
całością w charakterze 
konsultanta czuwał wybit­
ny historyk filmu radziec­
kiego Rostis’aw Jurieniew 
Praca była ogromna. Pow­
stał fiim półtoragodzinny, 
respektujący strukturę dra­
maturgiczną zamierzoną 
przez Eisensteina, złożony x 
Prologu” i „Epilogu” spi- 

naiących klamrą nov ele 
Sandunga, Fiesta i Magucy. 
Film, któremu nie dane by­
ło mieć premiery za życia 
aucora, a o którj m na pod­
stawie istniejących mate­
riałów wiedziano, że stano­
wi iedno ze szczytowych o- 
siągnięć kina.

ruja.ee


Wiwns remonty 
w Mysłowicach
Nawet przy niesprzyiaiącei 

pogodzie raysławjekie MPGK 
prov. aclzi pracę porządkowe

Oczyszczone znstalv już po­
bocza ulic, odnowiono oasy na 
przejściach dla pieszych i ba­
rierki zabezpieczaiące, odma­
lowano elewacje niektórych 
budynków. Wiosenny przegląd 
ujawnił też konieczność wy­
miany lub naprawy urwanvch 
ryn'en i rur odpływowych. 
Wiele odcinków dróg otrzyma­
ło nową nawierzchnię asfalto­
wą. Obecnie kończy się pra­
ce na ul. Katowickiej prz.y 
rozw.dleniu drog do Krakowa 
i Oświęcimia.

No zdjęciu: pracownicy MPCK 
ukłcidaia nawierzchnię asfialtewq 
na jednej z głównych arterii My­
słowic — ul. Katowickiej,

Foto: Wł. Morawski

Od dziś do soboty pomiary ruchu pasażiflkiogo 
w Śląskiej DOKP

Kiedy i na jakich trasach 
jeździmy koleją

W pociągach pasażerskich jeż­
dżących szlakami kolejowymi Si. 
DOKP przewozi się rocznie 200 
min pasa ierów. Jest to liczba 
ogromna 1... niedokładna. T i 
zrozumiale że ten wienti, jak 
nazywają kolejarze ..potok na«a- 
żerski” nie jest możliwy óo u- 
chwycema jed"nie ca podstawie 
sprzedanych biletów.

O czym więc, by usprawnić 
przewozy pasażerskie, trzeb 
wiedzieć? Wiele jest takich 
spraw. Najważniejszą jest t 
wydawałoby się najprostsza- ile 
osób w ciągu óoby wyjeżdża i 
przyjeżdża, z każdej stacji ślą­
skiego rkrçgu koleiov ego. To 
jest ilość najważniejsza do usta­
lenia. Druga, istotna sprawą są 
godziny podróżowania. Dalej : 
frekw« acja w poc.agach poszoze- 
gólnych relacji. Wprowadzone 
pociągi cykLczne czy inaczej 
mówiąc wal jdłowe, relacji Za­
wiercie — Gliwice, Katowice — 
Tychy stwarzają kolejny niedo­
kładnie rozpoznán, problem „po­
toku pasażerskiego”.

Te spr iwy i w.ele innrch 
związanych z wielką rglomera- 
cta przemysłową Śląska i Za­
głębia, gdzie przecież nieprzer­
wanie trwa szczyt przewozów to­
warowych największy w kraju. 
wvtw irzyły konieczrość badań 
wnikliwych.

Akcja, do której przystopuje 
7-tysięczna rzesza esób stanowią 
cych specjalne ekipy pomiaro­
we to prai nwnicy kolei, ucznio­
wie szkól kc’ejow-ch. Metodą 
kuponową dokonane zostaną po­
miary wspomnianych potokór 

pasażerskich w dniach 24 kw iet­
nia br. ód god’. 2? 00 do 26.04 
do godzm." 22.00 (dwie doby); na 
168 o acjach i przy tankac’.. oso­
bowych oraz we wszystkich p >- 
ciągach dalekobieżnych wjeżdża­
jący,h i wyjeżdżających z Gór­
ne ląskieeo Okręgu Przemysło­
wego we wszystkich kierunkach

Podróżny wchodząc na stację 
otrzyma cupou od pracown \a 
ekipy pom arowej i opuszczając 
stację docelową nrzekaże kupon 
inne ekipie pomiarowej. Prze­
jeżdżający przez Śląsk pasażirj- 
wie pociągów dcltkobieżnych 
kupony otrzymają i zwrócą w 
pociągach gdzie również będą 
pracować ekipy pomiarowe. Oso 
by nrzebywajace na dworca ~h 
(przejścia podziemne, zakup bi- 
letow na inny dzień) też otrzy­
mają kupon- przy wejściu i «wró­
cą je wychodząc z dworców. To 
pozwoli na dokładne określenie 
ilości osó'' przebywających nu 
du arcach 1 stacjach w ciągu do­
by.

Kc’ejar’e apelu, ą o iowrżne 
potraktowanie całej akcji przez 
podróżnych, w którycn p-zecież 
interesie pomiary będą prowa­
dzone. W rezultacie dokonana 
zostanie ocena rzeczywistej 
wielkości pracy przewóz, iwej SI. 
DOKP. Są to także niezbędne 
iniormacje dla przeprowadzenia 
wielu inwestycji, opraoow ania 
przy ;złosciowvch rozkładów jąz- 
dy, zmian relacji i innveh przed­
sięwzięć zmierzających do po­
prawy warunków prdróżn-wa da 
i punktualności kursowania pc 
ciągów pasażerskich, (zf) 

REDAKCJA ODPOWIADA

Mieszkanie 
małżonków

Zennbiusi W., Czeladź: 
Czy mieszkanie 'jest wspól­
ną wlasnością małżonków, 
czy też małżonka, na któ­
rego imię i nazwisko opie­
wa przydział?

Zgodnie z art. 9 prav, a 
lokalowego małżonkowie 
wspólnie zajmujący lokal 
mieszkalny są z mocy pra­
wą najemcami chociażby 
umowa najmu została za­
warta tylko przez jed­
nego z nich lub przy­
dział lokalu pozostające­
go w dyspozycji tereno­
wego organu administracji 
nastąpił na rzecz jednego z 
małżonków. Jeżeli jeden z 
małżonków po wyprowa­
dzeniu się, faktycznie nie 
zajmuje lokalu, to drugi 
małżonek może wystąpić do 
terenowego organu admi­
nistracji z wnioskiem o 
cofnięcie przydziału. Oko­
liczność, że os iba, której 
mają być cofnięte upraw­
nienia do zajmowania lo­
kalu pozostaje w związku 
małżeńskim z wnioskodaw­
cą. nonadto jest zameldo­
wana w danym lokalu, nie 
ma wpływu na podjęcie 
decyzji w tym zakresie.

(A. O.)

Nauka jeżyków • Zbiórka złomu i makulatury nabiera rozmachu e Punkty
w nowym KMPilvu skupu czekają • Uczniowie odwiedzają mieszkania i sklepy

Po wielu latach oczekiwań 
helszczanie będą wreszcie 
rmeli Klub Międzynarodowej 
Prasy i Książki. Zaadaptowa­
ny do tego celu pawilon przx 
ul. Koniewa będzie nnieścił: 2 
c-ry teinie, kącik kawiarniany, 
s ilę języków obcych i salę wy­
stawową. Razem z księgarnią 
na parterze klub będz’e zaj­
mował powierzchnię 1700 m. 
kw. Otwarcie nowego klubu 

tąpi... Xo właśnie: tego do 
dziś nie wiadomo. Terminé v 
st ’arcia oyło już sporo. Mówi 
się o kolejnych kilku. Wszyst­
ka zależy jednak od wyko­
nawców — „Cepelii” z Kalwa­
rii Zebrzydowskiej, którzy już 
od dłu‘.s-eg-) czasu prowadzą 
.w' '■ątn e” pra~e wvkoócze- 
n ve i aranżacje wnętrza 
Mieszkańcy zac-vnaja się cba- 
var c-v na n*warcJe klubu 
me bodą p ■zypadkirm musieli 
c-ękać tak długo, jak na decy- 
rie o powołaniu do życia po- 
t-žehnej od dawna p'acôwki.

(sl)

Plastycy 
spod znaku Eskulapa
W klubie „Medyk” w Kato- 

-vicach-L.gocie, otwarto drugą 
iuż wystawę prac plastycz­
nych pracowników i studen­
tów Śląskiej Akademii Me­
dycznej. Zgromadzono na niej 
graf:ke. rzeźbę, obrazy oraz 
prace fotograficzne, 35 plasty- 
ków-amatorów.

W”stawa w klubie „Medyk” 
łwlz.ie czvnna do 27 kwietnia, 
później hrda mogli ją oglądać 
studenci Wydziału Farmacji 
v klubie „Farmacon”. (isa)

Przywrócą 
świetność 

trzem dębom
Gospodarze Pszczyny po­

stanowili przeprowadzić 
renowację parku Trzech 
Dębów, położonego pom ę- 
dzy ul. Rj-bnicką i Stru- 
mieńską. Jest to obszar, 
zajmujący ok. 80 ha pod­
mokłych lak i wysokiej 
zieleni. Zraiduią się tam 
”ównież historyczne, trzv 
kilkusetletnie dęby, pod 
którymi pszc’yńscy uczest­
nicy Powstań S'ąskich 
składali uroczystą przy­
sięgę na wierność Ojczyź­
nie. W miejscu tvm znaj­
dują się również zbioro­
we mogiły powstańców 
psz-zyńsk ch, rozstrzela­
nych przez hitlerowców we 
wrześniu 1939 roku.

Wtdftie - znaczy ce nne
Dla wyprodukowania tony 

stali potržena 550 kg złomu, a 
1 tona makulatury pozwala 
zaoszczędzić 3 m sześcienne 
drewna. Dla wykonania zadań 
planowych musimy w samym 
tylko województwie katowic­
kim zebrać w br- ponad 1,5 
min ‘<Jn złomu stalowego, 270 
tys. ton złomu żeliwnego, 33 
tys. ton złomu metali nieżelaz­
nych, 43 tys. ton makulatury. 
Tak duże zadania możliwe są 
do wykonania przy udziale 
całego społeczeństwa, Czv jed­
nak mobilizując ludzi dr zbie­
rania surowców wtórnych od­
powiedzialne jednostki właści­
wie przygotowały się do od- 
bi ru cennych odpadków? Na­
si reporterzy szukali odpowie­
dzi na te pytania w trakcie 
rajdu reporterskiego, odwie­
dzając niektóre miast? pod 
czas przygotowań do szczytu 
akcji,

KATOWICE
Dla sprawnego przeprowa­

dzenia akcji miasto zostało 
podzielone na 11 rejonów. Jak 
wynika z reporterskiego -eko- 
nesansu akcja najlepiej prze­
biega w szkołach. W VI LO w 
Szopienicach, podobnie jak w 
innych szkołach średnich, 
młodzież zajęła się głównie 
zbieraniem makulatury z po­
bliskich ski epów Już pierw­
szego dnia zbiorki uczniowie 
tej szkoły przynieśli 200 kg 
cennego surowca. Młodzież 
szkół podstawowych zbiera 
makulaturę bezpośrednio od 
mieszkańców. Szkoła Podsta­
wowa nr 42 w pierwszym dniu 
zbiórki dostarczyła do punk­
tów skupu ponad 2 tony ma­
kulatury. Transport zapewnił 
zakład opiekuóczv — Przed­
siębiorstwo Transoortowe 
Przemysłu Met tli Nieżelaz­
nych „Transmet”.

Niestet- młodzież ni» docima 
do wszys+kïch mieszkańców

Administracje, które również po­
winny włączyć się czyni ie do 
akcji nie zawsze wywiązują się 
ze swojego zadania. Tak jest np. 
na ul. K. Ma.ksa 6. gdzie loka­
torzy w ogolę n e w edza o 
trwającej zbiórce. Podobnie jest 
w domu nr 9 przy tej samej 
ulicy.

CZELADŹ

Punk*- skupu surowców 
wtórnych nr 12 prir ul. Nowo- 
pogońskiei 45, jeden z trzech 
na terenie miasta. Sterty zło­
mu poukładane i posortowane 
wg rodzaju metali. Poza zło­
mem, punkt prowadzi również 
skup szmat 1 makulatury.

Mamy’ przygotowany plac 
składowy i zapewniony trans­
port — powiedziała Wanda 
Wodzyńska — kierownik 
punktu skupu. W czasie akcji 
punkt jest czynny od godz. 6 
do 20.

Do akcji włączyła się młodzie’ 
czeladzkich szkol Uczniow;e 
Szkoły Podstawowej nr 4 co­
dziennie przynoszą spore pacz­
ki tbędnego papieru, który za­
bierają z pobliskich sklepów i 
magazynów, z domów. Na tere­
nie szkoły jest wydzielone spe­
cjalne por..łaszczenie do składo­
wania makulatury Mieszkańcy 
zoctali poinformowani o termi­
nie odbioru zbędnych surowców 
przez uczniów.

Punkt skupu przy ul. Do­
jazdowej. Tutaj skupuje sic tyl­
ko złom Plac i magazyny są ob­
szerne. Mankamentem lej pla­
cówki jest to, że jedna osoba 
obsługuje magazv.i paszowy GS 
— Psary i pro w; dzi skup, co po­
woduje przestoje przy skupie 
surowców.

SIEMIANOWICE
Nowo otwarty punkt skupu 

złomu, szmat, makulatury pro­
wadzi GS „Bobrownik ” przy 
ulicy Maciejkowickicj. W ma­
gazynie o powierzchni 270 m 
kw. trwają je.-zcze prace wy 
kończeniowe. Brak je=t wagi 
wozowej. Organizowanie nasi­
lonego skupu bez tego urzą­
dzenia jest prawie niemożliwe.

tak więc po sąsiedzku punkt 
korzysta z wagi tego typu w 
„Fa budzie”. W magazynie 
ręczna maszyna do belowania. 
Mechaniczna „czeka” na prze­
niesienie z Milowic. Kierow­
nik punktu Zenon Harań 
twierdzi mimo to, że wspólnie 
z żoną zdołają sprawnie ob­
służyć punkt.

Osiedle przy ulirr Proletariat- 
czyków — w klatkach schod o- 
wyw wiszą infemmacje o prze­
biegu akcji. Młodzież Szkoły 
Podstawowej nr 4 zajmuje się 
zbiórką makulatury, złom mie­
szkańcy pobl.skich budynków 
składują na podwórzu szkolnym 
skąd transportem „Kotłomonta- 
żu” zostanie przewieziony do 
punktu skupu.

GLIWICE
W ciągu zaledwie trzech dni 

odzyskano . dla gospodarki 
1003,8 ton złomu, w tym blisko 
14 ton nieodpłatnie, 1.2 tony 
szmat, prawie 5 tys. butelek i 
30.6 tęn makulatury. Duży 
udział w odzyskiwaniu odpa­
dów ma młodzież.

Odwiedzamy stały punkt przv 
ulicy Hutniczej 28 Przyjmuje 
się tu makulaturę i szmaty. Po­
ru eszczeme jest niewielkie, lecz 
jak zapewnia ajentka wystar­
czające Uczennice sąsiadującego 
z punktem Lineum Medycznego 
twierdzą j»d.iak, z° często nie 
mogą oddać makulatury do pun­
ktu, be jest on po prostu zam­
knięty.

W organizacji skupu Istnieją 
nadal poważne niedociągnię­
cia. Punkty skupu zlokalizo­
wane są daleko od siedzib 
klientów. Częste są braki wag 
wozowych, daja znać o sobie 
kłopoty transportowe.

Zbiórka surowców wlórnvrh 
to nie tílko działanie istatne z 
punktu widzenia potrzeb na­
szej gospodarki. fo także oka­
zja do oczyszczenia i uporząd­
kowania naszego otoczenia.

W pierwszym etapie ro­
bót renowacyjnych histo- 
—'czny p»_rk zostanie od­
wodniony, następnie — za­
gospodarowany dla po­
trzeb rekreacyjnych pszczy 
man. ii (r)

Laureaci
,.Złotej Kierownicy”

W Rybniku odbył się finał 
XIII konkursu „Złotej Kie­
rownicy” zorganizowanego 
p-zez władze komunikacyjne i 
PZU. Laureatam tej pożytecz­
nej imprezy upowszechniają­
cej przepisy ruchu drogowego 
Jak i prawidłową eksploatację 
pojazdów samochodowych zo­
stali kierowcy: Eugeniusz 
Broża z rybnickiego Przedsię­
biorstwa Sp»dycyj,io-Trans- 
portowego „Transgór”, Da­
mian Nowak z miejscowego 
Oddziału WPK i Marian Pa­
stuszka — z rybnickiego 
Przedsiębiorstwa Transpor­
towego „Transbud”.

W przeprowadzonych elimi­
nacjach XIII Konkursu „Zło­
tej Kierownicy” uczestniczyli 
zawodowi kierowcy z 30 baz 
transportowych ROW. (r)

Przyda się na targi mebli

Dom rzemiosła 
powstaje w Kalwarii
Targi meblowe w Kalwarii 

"chrzvdowskiej mają już dłu­
ga tradycję i ustaloną renomę. 
Po raz pierwszy zorganiznwa 
no je w’ 1914 roku, ootem 
wznawiano je w innym kształ- 
r e. by wreszcie po wojnie, w 
1017 roku nadać spotkaniom i 
r.ełdz e mebiarzy trw7ającj’ do 
dziś współczesny charakter. 
Hangę targów obniżał brak 
odpowiedniego salonu ekspo­
zycyjnego. Brak domu rzem o- 
słg dawał się tutejszym rze- 
n eslnikom we znaki nie tyl­
ko z okazji targów, toteż z 
wielkim zadowoleniem przy- 
.»to decyzję o wybudowaniu 
dąmu rzem.osła i usług, który 
jest obecnie najpoważniejszą 
mwestycją rzemiosła w woj. 
bielsk m. Noura inwestycja po- 
v staje w czynie społecznym 
rzemieślników. Jej wartość 
s'acuie się na ok. 13 min zł. 
Pawilon będzie miał 3 kon • 
d- g~ącje i piw. użvtkową ok. 
2.5 tys. m kw. Kałwa ryjski 
co ekt bedzie spełniał również 
rolę harówki kulturalnej d'a 
rr e«Tkańców rruas+a. (st)

CZWARTEK I

kwietnia
Aleksandra
Grzegorza

Wschód słońca 5.19
Zachód słońca 19.50

TELEWIZJA
DZIŚ

PROGRAM I

DZIENNIKI: 16.15 19.30 22.35 
(kolor).

6.00 TTR, BISS — Matema­
tyka. sein. 15 — Okrąg

6.30 ITR, RT8S — tajpErafla, 
sem. IV. Działalność wód pły­
nących

ll.QS D*a azknl; Biolnela (kl. 
VT) — Różne sposoby rozmnaża­
nia roślin

12.00 Dla szkół: Nauka o czło­
wieku (kl. VII) Kobieta — mat­
ka

12.55 Dla szkół: Muzyka (kl. I) 
— Gramy na instrumentach 
(kolor)

13.25 TTE — Hodowla zw'ic- 
rząt, sem, II. Typy użytkowe i 
rasy owiec

14.00 TTR — T prawa roślin, 
sem. II, Środki owadobójcze i 
chwastobójcze

1J.25 Decyzje piętnastolatków 
(k >lor)

15.. 15 Konfrontacje — tygodnik 
publicystyki kulturalnej (z Ka­
towic)

16.30 Dla młodych wndzów: 
Czwartek TDC — Turniej go­
spodarnych oraz „Pożar w Tue- 
ker’s Gully” film z serii „Złoto 
Huntera”

17.25 Dzień dobry w kręgu ro­
dziny

17.50 Studio Telewizji Mło­
dych

18.10 „Pro Memoria” — film 
dokumentalny

18.35 R idzimy rolnikom
18.. 10 Dobranoc (kolor)
19.00 Gra Aleksander Słebo- 

dianik (kolor, z K-towic)
20-10 „Pow'rot Swb ( ‘go” ode. 

pt. „Zagrożenie” — film sensa­
cyjny T' ang. (kolor)

21.05 Pegaz (kolor)
21.50 I.ekarz radzi
21.55 Tei.tr elewizji — Jean 

Barbier , Supeł”
22.50 Wszystko za wszystko z 

dr Michaliną Wisłocką
PROGRAM II

13.10 Z koszar i poligonów (a 
Kitów ici

13.30 O-nn ta (powt. z 22. 4-1
13.55 U iocz*r prsyged” i pod­

róże (pos t, z 23. 4 1
15.30 Dom i my ik"lor)
15.15 Język francuski, lekcja 26 

(kolor)
16.15 Język rosyjski, lekcja 26 

(kolor)
16.45 Poiadnik domowy (ko­

lor)
17.15 Puchar Europy w piłce 

nożnej (powt. z 23. 4.)
J8.0a „Zaczarow inv krac” cz. 

II — firn obyczaiowi T"V ra­
dzieckiej, rcż. IV. Kozaczków

19.10 Nasz dzion — ni. gizrn 
mhirm >cy ino-publicvsly-ziiy iz 
K< tiri ic)

19 30 D iciimk Telewizyjny 
ikolnr)

20.10 N-BT — Naucz,nie po­
czątkowe kl, Ifl — 5VjcI:öwan"‘ 
muzyczne Ksz'altow nie pod­
staw- kutlury muzycznej

20 10 M RT —’ Mat?matyka 
kl. V. Przykłady równań i nie­
równości nieliniowych. My kład 
prowadzi dr Jerzy Lisiowicz

21.10 NURT — esychologia. 
Rozwoj umiejętności uczeń' i się 
w toku interieakcji. Wykład 
prowadzi: dr Hanna Rylke

• RADIO

PROGRAM I 
na fali długiej 1322 m

DZIENNIKI: 4,00 S Oft 6.0Q 9.00 
10,00 11.00 12.05 15.00 19.00 20.00
21.00 22.00 23,00

9.00—11.40 Cztery pory roku, 10.45 
Niezapomniane stronice: ..Konrad 
przez C”. 11.40 tu Radio Kierow­
ców. 12.25 Mozaika polskich me­
lodii. 12.45 Rolniczy Kwadrans. 
13,01 Radzieckie przeboje filmowe.
13.20 Muzyka jazzów a 13.40 Kącik 
melomana. 14.00 Studio „Gamn’- 
cz. I. 14.20 Studio ..Relaks' 15.55 
Człowiek i środowisko — gawęda. 
16.00 Tu Jedynka cz. I 17.30 Ra- 
diokurier. 18.33 Koncert życzeń.
19.15 Panorama polsk:ej piosenki.
19.40 Od hajduka do zbójnickiego 
— polskie tańce ludowe. 20.05 Re­
portaż na zamówienie 20.20 Popu­
larne nabrania wybitnych wokali­
stów. 21.05 Kronika sportowa. 21.15 
Przeboje z Tnterstudia 22.20 Tu 
Radio Kierowców. 22.23 Wrocław 
na muzycznej antenie 23.15 Kon­
cert życzeń od Polonii zagrani­
cznej dla rodzin w kraju. 0.1’ 4 no 
Noc z melodią i piosenką z W-wy.

PROGRAM II 
na fali średnie i 279 i 367 m 

oraz l KF 67.55 VIHz

DZIENNIKI: 4.30 5.30 6.30 7.30
8.30 11.30 13.30 18.30 21.30 23.30

8.35 Dialogi i zbliżenia — czło­
wiek 1 pokoj. 9.30 Problemy kul­
tury fizycznej. 9.40 Tu Radio-Mn- 
skwa. 10.00 kronika kulturalna.
10.15 ,.Radiowe debiuty literackie”.
10.30 Z nagrań Cour la Ba siego.
10.40 Nie ma marginesu. 11.00 Re­
cital Małgorzaty Arrnanowskicj — 
sopran. 11.35 Radiowa Poradnia 
Rodzinna. 11.40 Muzyka spod 
strzechy — Kieleckie. 12.05 od 
miniatury do uwertury. 12.25 Ro­
bert Schumann I Symfonia B-dur 
op. 38 „Wiosenna”. 12.55 „Może znaj 
dę te drzwi” — śpiewa Renata 
Danel. 13.00 Ludzie ze społecznym 
mandatem. 13 10 Jacques Offen­
bach ..Opowieści Hoffmanna”.
13.35 KOMUNIKAT DLA GÓRNI­
KÓW. 13.36 Ze wsi 1 o wsi. 13.51 
Sonaty Vivaldiego 1 Mozarta w 
nagraniu Elżbiety Stefańskiej- 
Łukowicz i Kazimierza Moszyń­
skiego. 14.10 o zdrowiu dla zdro­
wia. 14 25 Muzyka Haydna. 15.20 
Popołudnie dziewcząt 1 chłopców. 
16.00 Melodie świata gra Orkiestra 
PR 1 TV pod dyr. Stefana Racho- 
nia. 16.10 Utwory Marka Stachow- 
sklego. 16.40 ..Dom nad rzeką 
Moskwą” — fr. powieści. 17.00 
Twarze jazzu. 17 20 Powieść mie­
siąca ..Z.wierzctą zostały opłaco­
ne” 17.40 „Unłowa” — rep. 18.on 
,,Stołeczne akłualności muzy­
czne”. 18/5 plebiscyt Studia ..Ga­
ma” 18.49 Mistrzowie swojego 
warsztatu. Ifi.on Laureaci Konkur­
su Im Henryka W «niaxv^kicco.
13.40 Džwrekmvy plakat Rnklamn- 
wy. no Studio Relaks. 20.20 Mu-

cc, gdzie!I_____ 1
KIEDY? !

21.35 24 godziny (kolor)
21.45 Ekran reporterów — 

„Na krańcach wielkiego kraju”
22.15 „Około północy — film 

sensacyjny TT, reż. Hanna Wło­
darczyk (kolor)

22.50 Bez recept — Zycie poza 
domem

JUTRO
PROGRAM I

DZIENNIKI: 1«.15 19.3()
(k nlor)

6JI0 TTR — Hodowla zwie- 
rząt. sem. II. T1-py użytkowe i 
rasy o*viec

fi.isó TTB — Upttewa roślin. 
Srndki owadobójcze i chwasto­
bójcze

9.50 Rozmowy obywatelskie 
(kolor, z Katowic)

11.05 Dla szkół: Wychowanie 
obywatelskie (kl. VII) Chrońmy 
zebytki

12.00 Dla szkół: Wychowanie 
obywatelskie (kl. VIII) Miedzy- 
na odowa współpraca

12.55 Dla szkol: Geografia (kl. 
VII) W’ielkie porty Azji

13.25 TTR — Hodowla zwie­
rząt, sein. IV. Zasady selekcji i 
doboru

14.0 TTR — Uprawa rośFn, 
sem. IV. Zbiór, konserwacja i 
przechowywanie paszy z użyt­
ki w zielonych

15.05 Redakcja Szkolna zapo­
wiada (kolor)

15.25 NURT — Psychologia. 
Nauka dyskutowania. Wjklid 
prowadź-': prof. dr Zbigniew 
Fietrasiński

15.55 Sport, turystyka, wypo­
czynek (z Katowic)

16.30 D'a dzieci: „Kotko gra­
niasta” (kolor)

16.55 Dzień dobry w kręgu 
rodziny

17.15 „Czterdziestolatek” ode. 
pt. „Mowy zastępca czyli me­
teor” film serv'ny TP (kolor)

18 10 Studio 2
18.20 Test zmęczeniowy Fiata 

123p
18.35 Mupnet Show
19.00 Dobranoc
19 10 H.storia FSM

20.10 Film telewizji na świe- 
rie „Nigdy nie jest za późno” 
film fab. prod. franc.

21.15 Giełda pomysłów’ do Fia­
ta 1 ”6p

22.15 Potworki rodzinne cz. T
23.90 1’ięisenki z wieloboju 

gwiazd na dobranoc

PROGRAM II
13 50 Z koszar i poligonów (z 

Ka O—ic)
14.10 Tegaz (pow’t. z 24. 4)
14.55 Pro Memoria — fiLn do- 

kim=ntalnv (powt. z 24. 4)
15.20 Ekran Reporterów (pow’t. 

z 21. 4.)
15.55 Jęzvk francuski, lekc’a 

28 (1 olor)
16.25 Kino Postawy
17.2(5 Informator Ťnrvstv
17.55 Pmorama Fo loru (kol 

lor)
13.25 Klub Jazzowy Studia 

Gini" — Cid Ja- Meeting 30
19.10 Nasz ć — m- ;yii 

i"f"rin-’-'-jno-p ibl — ‘ -czn-- fZ 
— Iowie)

19.30 Dziennik TBlc iny 
(kolor)

20 ?0 Toąfr “spomnień 1969 — 
Ma <svm Gorki „Mieszczanie”

23.e0 24 godz.ny (ko’or)
22.10 Wszystka już było — 

Śpiewając” aktorzy
22.45 Freinera w Dwójce: 

Rvbak i jego zora” — film 
urori. fińskiej (ko’or) 

rica Polonica No- a !J no Dymitr 
Szmtkaw 12 kwartet sniycr- 
kowy De, dur op. 133. 21 40 Audy­
cja z cyklu Moment musi-al” 
pt. „Tadeusz Szeligowski w życiu 
Cl dziennym-. 2^00 Promenada — 
prreglad vol u eń kulturalnych 
— ze granicą 22.30 „Uniwersytet 
Kazali ki” — poemat. 22.40 Spra­
wy młodych twórców 23 10 GJian- 
sons Cip« >enta Janneąuina 23.40 
Jazz na dobranoc.

PROGRAM IV
na UKF 68,31 1 68,86 MHz

6.30—8.00 PROGF"! RUZGl.O- 
S -f Cr KAIOWCE Na i ąskiej 
Fali”, .Klakson”. 8 00 Zespół
Dř.-mble”. 8.10 Radiowo TV 

Szko a S.ednia dla Pracu jących
8.25 Wolfgang Amadeus Mozart: 
„Ty ktorego n ezmierznne wszech 
swialr” _ Mała kantata niemiec­
ka KV 619 — STFRI O P 35 Takie 
będą Rzeczypospolite. 8.5S Graj 
kapelo. 9.(10 Dla klasy m j iv

Didal i Ikar" — słuchów. 9 25 
Maurice Ravel — Kwartet srivcz- 

kowy F-dur — S7 ERł O 11 00 Dla 
klasy VIII „Zasapy kontra kwa 
sy". 10.25 EsI rada pt-yiaźn,. 1100 
D’a klas IV lic. , Wa'ka o surow­
ce". 11 30 Ghiseppe verdi. Sceny 
z ..Simoi a Poceanegra" — STF.- 
RED 12.00 Wiadomości 12.05—13.00 
PROGRAM ROZGrOPNI Plt KA- 
TOWJCK 12.05 Komunikat dla 
hutniotwa. 12.06 „Społem” — otě­
ru1?. ..Społem' — informule. 12 25 
M i -yk; z radzieckich filmów’.
12.35 Od pierwszego lauru. 12 45 
Kapry« ,, łoski — p. Czajkowskie­
go — ÏTERFO. 13.00 28 lekcja ję- 
z; ka hiszpańskiego. 13 20 Dla kla­
sy III i IV „Dedal i Ikar" — 
słr chow. 1’ 50 Fu Studio Stereo — 
STEREO, 14 15 Pieśni ludowe Gre­
cji. 15.05 Teatr I .’ — studio 
W spółcresn- — „ABC dwadzie­
ścia cz'eiy". 15 45 Piotr Czajkow­
ski — Kaprys włoski op 45 — 
STEREO. 16.05 Mcjje’ ho’ oy. 16 25 
30 lekcja jezvka niemieckiego. 
1G.4U—18.2a FROGR1H ROZCIO- 
SNl PB KATOD KR. 16 40 Klub Z 
przyszłością. 16 50 Koncert życzeń.
17.10 Tydzień na muzycznych 
scenach i estradach — STF.RFo 
17 30 Siadem jednej sprawy 17 45 
Kw'adrans z Julio Iglesiasem — 
STEREO. 1» 30 Od rana 0o w e- 
czora — informacje. 18.05 Big 
B: nd Wadima Ludwikowskiego — 
STEREO. 18.24 Komunikat dlít gór- 
nictw’a. 18.25 Postawy 1 wzi ry.
18.45 Radiowy Poradnik Języko­
wy. 19 00 Słynni ludzie w anegdo­
cie — Saint-Simon — socialista 
utopijny. 19.15 52 lekcja Języka ro­
syjskiego. 19,30 Odtworzenie kon­
certu Orkiestry Fi’harmonil Po­
znańskiej p/d F. Cliaczaturiana z 
udziałeir skrzypka Piotra M lew'- 
skiego — STEŘEO. 21.00 Horyzonty 
muzv’el — STERT O. 21.50 1 Idwik 
vm Beethoven: V Tiio D-dnr op. 
70 nr 1 — fief, 22 15 'ieir.li, 
człco. ek, wszechsw bi 22.35 ro- 
mniKowe legendy — w-estornialte. 
22 53 Pieśni Jeana S MniH śpiewa 
Kirsten Flogstad. 23.no Koniec pro­
gramu i hymn.

• KINA

WOJ. KATOWICKIE
KATOWICE: Kosmos — Fedora 

(15 RFN 9.30 12.00 14 30 17.00 19.30) 
Rialto — Lawina (15 USA 10.00
12.30 15.00 17.30 20 00) Zorza — Uko­
chana żona (18 wł. 15 00 17.30 19.45) 
Światowid — W moim życiu (duń.
9.30 12.00 14.30 17.0Q 19.30) Mile­
nium — ZnaRów szczególnych 
brak (12 poi. 16.30 19.00) Apollo —
I. Pogrzeb świerszcza (12 radź.)
II. Dom pod „Czerwoną Latarnią” 
(18 węg.) 15.30 17.30 19.30 LIGOTA: 
Bajka — Wolne chwile (15 poi. 
15.00 17.00 19.30) JANÓW: Słońce — 
Miłość i honor (15 czes 15.00 17.00
19.30) DĄBRÓWKA MAŁA: Capi­
tol — Adela jeszcze nie jadła ko- 
lacji (15 czes. 15.00 17.00 19.30) PIO­
TROWICE: Piast — Kombinator 
(15 NRD 15.30 17.45 20 00) SZOPIE­
NICE: Blask — Jak rozpętałem II 
wojnę światową (6 poi.) Hutnik — 
Oddział specjalny (6 radź. 17.00
19.30)

PYTOM: Bałtyk — Lawina (15 
USA 10.00 12.30 15.90 17.30 20.00) 
Gloria — Korek (18 wł 10.00 12.30 
15.00 17.30 20.00) Pokój — Czas 
przeszły (15 fr. 9 30 12 00 14.30 17.00
19.30) Řozbark — Ojciec Sergiusz 
(15 radź. 17.00 19.30)

CHORZÓW: Panorama — Lawi­
na (15 USA 14.30 17.90 19.30) Polo­
nia — Imperium namiętności (18 
jap. 10.00 12.15 14,30 17.00 19.15) Co­
losseum — I. Prawdziwy koniec 
wielkiej wojny (15 poi. 15.00) II. 
Policja przygląda się (15 włi 17.00
19.30) Pionier — Panowie dbaj­
cie o żony (6 fr. non-stop od 10.00 
—22-00)

DĄBROWĄ -GÔRN ! Bajka — 
Paciorki jednego różańca (12 poi.
14.45 17.00 19.30)

GLIWICE: Bajka — Lawina (15 
USA 10.00 12.30 15.00 17.30 20 00) 
Apollo — Imperium namiętności 
(18 jap. 15.00 17.15 19.30) TOSZEK: 
Zameczek — 80 huzarów (15 węg. 
15^00 17.00 19.00) Kinoteatr „X” — 
Violette i Francois (18 fr. 12.00
15.30 18.00 20.15) Jowisz — Wielki 
sen (15 węg. 17.00 19 30) Ustronie 
— Test pilota Pirxa (12 poi 17.00
19.30)

JASTRZĘBIE: Zdrój — Męskie 
sprawy (18 bułg. 17.00 19.15)

JAWORZNO: Złocień — Rój (12 
USA 15.00 17.00 19.15) Pionier — 
Panny z Wilka (15 poi 14.30 16.45 
19.00) '

MYSŁOWICE: Piast — I. Krabat 
uczeń czarnoksiężnika (6 czes.) II. 
Okupacja w 26 obrazach (18 jug.)
14.30 17.00 19.30 Znicz — Violette 
i Francois (18 fr. 14.30 16.45 19^00) 
Adria — Bilet powrotny (18 poi.
14.30 16.30 19.00)

MIKOŁÓW: Stal — Afera „Con­
corde” (15 Wł. 14.45 17.00 19.30)

RACIBÓRZ: Bałtyk — Gorączka 
sobotniej nocy (12 USA 15.30 17.45 
20.00)

RUDA SL.: Bałtyk — Wysokie 
loty (15 poi. 14.45 17.00 19.30) NQ- 
WÝ BYTOM: Patria — Wściekły

0 TEAT3
KATOWICF Wyspiańskiego 1. 

10 — Odprawa posłów «-eęki< ii. 
BIELSKO Tolski g. 16 i 19 Tą-
— ïki z diablim (wv fęp go­
ścinny Teatru z Ołomuńca). 
Banialuka g. 10 — AJinMzka i 
żołnierz. CIřSEYM Mickiewicza 
g 13 i 16 — Gwałtu co się dzie­
je OZE3TOCHOWA Klub „Po­
litechnik” g. 14 — Emigranci 
GLIW 1CE OpEietka Sl. g. 19 30
— Badż moją wdową .SOSNO­
WIEC FTZ g. 16 — N, i dnie 
Z MIRZE Nowy g. 18 — Wr sele 
na Górnym Śląsku.

OPERA
D^BROH A GÖF. IOZA g. 13

— Dziadek do or < now.

(11 poi 14 M U.M 11 N) BA ' EM 
BA: I,udowi — Akwarele (15 oni. 
If no 17.00 19.30)

RYBNIK: Śląsk — Zemsta ró­
żowej pe.úery (13 ang 14.30 16.30 
19.00)

SIEMIANOWICE: Jedność — I. 
Mama (oo. rum 14.30) XI. Zwolni; 
nie warunkom -e .18 USA 16.45 19 Oui 
Tęcza — Pasikonik (15 radź. 15 00 
11.00 19 00»

SOSNOWIEC: Muza — Znaków 
szczególnych brak (12 pe o 00 
12.00 15 30 10 00) Lu<nia — Bliskie 
spotkania III stopnie (12 USA 
.8.00) Po'onia — Śmiertelny po­
ścig (15 fr. 18.00)

TYCHY: Andromeda — Legr 1- 
da o miłości (6 radź. 14 45 17 00
10.30) Halka — Ostatnie zadanie 
(IB U®A 15.00 17 00)

WODZISŁAW: Czat — Gar iczkr 
sobotniej nocy (15 USA 14.30 16.30 
19.00)

ZABRZE: Marzenie — Lawina 
(18 USA I M 12 15 ’4 „O 17.00 11 30' 
Roma — Fedora (15 RFN 14.30
17.15 19 30) Apollo — I Mama (6 
rum.) II. Hotel klasy lux ( 5 pol. 
15.00 11.00 19.30) Słonce — 1. Za­
pamiętaj imię swoje (bo. poi. 
15.00) II. Taksówkarz (18 USA 
17 15 19.30)

ZAWIERCIE: Stella - Czarne 1 
białe w kolorze (15 Wyb. Kości 
Słoń. 17.00 19.39) Włókniarz. — Mio­
dy Frankenstein (15 USA 16.30 
19.00)

WOJ. BIELSKIE
BIFLSKO: Apollo — Z rak 5w 

szczególnych brak (12 poi. ISTO
17.45 20 00) Złote Łany — Urrjzi.ne 
zi ną (18 duń 15.00 17.15 19.30) Rial­
to — Zamiana miedżkania (19 
radź. 9.30 11 00 15.00 17 15 19.30)

CIESZYN Zacisze — Fedora 
(15 RFN ] 00 17.15 19 30)

OŚWIĘCIM' Luna — K gin 
ska tragedie (15 radź. 10.30 13.00
15.30 17.45 20.00)

SZCZYRK. Beskid — Prawdzi­
we życie Drakuli (13 rum. 15.00
17.15 19.30)

USTROŃ: Uciecha — Urrar 1 
rzucają cień (15 poi. 15.00 17.15
19.30)

W’TSLA: Mrrzenie — Cygańska 
m.lośc (15 bułg. 17.00 19.30)

ŻYWIEC: Janosik — Zwolnienie 
warunkowe (18 USA 15.30 1. 45 
20 0C‘, Papiernik — Swiac się śrtue- 
je (6 radź.)

WOJ. CZĘSTOCHOWSKIE
CZĘSTOCHOW ‘ : Wolność — Ja 

1 eharly (13 duń. 10 00 12.30 15.15
17.30 20 OU) Relax — Szedł pies po 
rorrepianie (6 radź. rn ”” 12.39 13.00
17.15 19 3M Bałtyk — Tert pilot a 
Pirxa (12 pol. 15.00 1715 19., 0) 
Hutnik — Wciąż o miłości (15 fr )

GORZÓW: Ktiraos - Ballada o 
Kowpaku (6 radź. 17.00 19.3ul

LUPłjINIEC: Kometa — Auto­
stopowicz (15 czes. 15.30 17.15 2” ”0) 
Kl. Olinka — Odrai ajacy, brudni, 
t,i (18 wł. 17.00 19.15)

MYSZKÓW Jubile-iszowe — Im­
perium namiętności (18 ja' ) Go­
plana — Zmory (18 poi I3.3u 17.30) 

OL SNO: Znicz — Zemsta ró 
iov.’ej pantery (12 ang 15.00 17 30 
19 30)

OrERr-TKA
RYBNIK g. 18 — Przy”odv 

dobrego wojaka Szwejka.
KONCERT

TYCHY Tealr Mały g. 18 — 
Kon' 'rt symfoni ;ny prou d -i 
iwbitny dyr 1 z Alma-
Timur Myr.b Sol ‘ą '
Alek=andej Sio k.

imprezy

KATOWICE KMPiK g. 18 — 
Komentarze prasowe. Obraz roz- 
wojc.1" i wspńłcze i, p a=y ’a- 
dzi\ki'\i — lóze ' .ty 
(US1.), I. Ž Kir k
(..!’.; 1 fv’Vj ). V arictes Cen­
trum — -i’ — Pr •(1'301 Z
g ’ .Ja Chris Doerk.

DlZliBY SZPITALI 
KATOWICKICH

Chiiuigia rjolna, u; -v<-a 
Szpital nr 2 M; ło ice E om- 
s\a 41 teł. 225-076; chirurgia 
dziecięca Szpital nr 1 So.,ło­
wiec Zegadłow icza 3 teł. 660-421; 
irtrna Ś pital nr 4 Tanów Szo- 
p enicka 10 tel. 56-9a-15: laryn- 
tnlogia doiodłyrh Klimka La­
ryngologiczna Francuska 22 teł. 
01 40-31 wewn. 2"6-28!l; laryn­
gologia dzieci Klinika L.arm- 
gologii Wicku Rozwojowego 
Macicia 10 teł. 537-617; chirur­
gia stomatologiczna Klinika Chi­
rurgii Sz ’zękowo-Tw’arzow’ci 
Francuska 20 tel. 51-40-31 wewn. 
2Ü0: okulistyka Kli.iika Okuli­
styczna Francuzka 22 tel. 51-40- 
-.31; neurologia I Klinika Neuro­
logiczna Ligot Medyków 14 
(dla dzielnic ooludniowvch ort 
Tysiąclecia po Ko«tuchnç) Od­
dział Neurologiczny Szpitala nr 
4 Janów Szopi, nicka 10 (dla 
Centrum dzielnic północnych i 
Siemianowic).

BIELSKICH
Dyżury stałe pełnią: Szpital 

nr 1 Wyspiańskiego 21 teł. 
230-45, Sz.nital nr 2 Wyzwolenia 
18 tel 443-Ó0, Szpital nr 3 So­
bieskiego 83 teł. 250-06 Infor­
macji o działalności służby zdro­
wia w godz urzęd. udziela Se- 
kr tanat Wojew. Szpitala Ze­
spolonego w Bielsku-Białej tel. 
213-10 a pi ze: całą uobę Oddział 
Pomocy Doraźnej teł. 234-12.

CZĘSTOCHOWSKICH
Chirurgia, nkulisfvka, neurolo­

gia Szpital im. Biegańskiego 
Mickiewicza 12, laryngologia 
Szpital im. Rydygiera Mirowska 
13 27. zakaźny’ Woiew. Szpital 
Z molony PCK 1. Wszystkie od­
działy giuek. położn.. zewnętrz­
ne i dziecięc ; przyjmują co- 
dziennie., każdy dla swojego re­
jonu.

DYŻURY APTEK
Nr 3 — 15 Grudnia 10. na 8 — 

Jagiellońska 38, nr 13 — Zjcdn. 
P . tii 1 nr 20 — Franciszkańska 
2r. rr 23 — Bocheńskiego 3na. 
ni .3.36 — Ordona s Dyżury Sta­
te nr 14 — Wyzwolenia 12. nr 
17 — 3 Maja 3-3, nr 18 —pl Ka­
sprowicza 4, nr 22 — Osiedle 
T ysiąclecia.

Komunikat
W związKU z koniecznością 

przełożenia jednego z ruro­
ciągów magistralnych na tere­
nie Mysłowic — Brzezinki, 
Wojewódz.kie Przedsiębiorstwo 
Wodociągów i Kanalizacji w 
Katowicach informuje, że w 
dniach od 24. 4. l'ISO r. godz. 
21 do dnia 25. 4. 198(1 r. godz. 
7 wystąpi całkowity brak wo­
dy na terenie Mysłowic — We­
sołej. natomiast wodę o 
zmniejszontm ciśnieniu otrzv- 
nta rejon Mysłowic — Brze­
zinki. 3014kr 

roGG rtr.i ia
R.i*" ikon • "I. i Pożarna 

g' ( ”0 517-FTi
Li—: í yc • '-t >• Pomoc
Dro iwa . ZMo 8 j6. Pcgo-
'm . ulit-zrfej sieci wodno-ka- 
naliz. dla K. towie, My lewic, 
Sie ii .io.'ic .116-094, Stacja Sa­
rn pid 532-3 9.

„TRYBUNA ROBOTNICZA" 
dztenmk Polsmej Zjednoczo­
ne! Perl i Roboiriczej. 
Redopuie Koieyum.
AD1ES RtDAoCJI: 40 098 
Kctowce. ul iv'tÿhsko 1. Dom 
Prosy I, Ht, IV. Vi p ętro. 
ItLEFONY:
Centrolo. 537-241-49,
537- 026-29
RecoKtor Notzelny: SJ7-/03. 
Zoslępcy Redoztoio Naczel­
nego: 537-874, 53J-855. 
Sekretarz redakcji: 538-382. 
Sekretariat redakcji; 537 822,
538- 933.
„Magazyn Niedziela": 538-901. 
DZIAtY.
partyino ideologiczny: 
537. 477, 538-87 |.
społeczny: 537'123, 538-889. 
ekonomiczny 53-78-24, 
538-140,
nauki oświaty I wychowa­
nia 538-311 539-188, 
Kulturalny 538-961 537-716, 
zagraniczny. 538-516, 
reporterski: 537-967, 537-564. 
sportowy: 539-951 53” ‘22. 
łączności z Czytelnikami: 
537-796, 538-927 
„Czytelnicy pvtojq — redak-. 
cjo ndnowiada": 537-497, 
totoreporterski: 537-391, 
redakcjo nocna 589- 451, 
redakcja techniczno: 596 964, 
dział odmimstracyiny 
537-172, 
Telex: 9312432.
ODDZ'AtY-
02-D’i5 Warszawa pl Staryn- 
k ewcza 7 — tel. 215-932, 
2C5-041.
H3-300 Bielsko-Biała, uJ. Le^ 
nina 7 — teł 233-56, 
42-900 Częstochowa, ul. Ki­
lińskiego 38 — tel. 479 54r 
81-360 Gdynia, ul Abraha­
ma 41/8 — tel. 216-418.
44-100 RybniK, ul. Rynek 12 
— tel. 239-23.
Moskwo I21 248. Kutuzowskij 
Prospekt 13/110 — tsl 
2550017 w 402.
Nie zamówionych materiałów 
redakcja me zwracc 
Wydawca: Slqskie Wydaw­
nictwo Prasowe RSW „Pra- 
sa-Kstgzko-Ruch" 40-950 Ka­
towice, ul. Młyńska 1. Druk: 
Prasowe Zakłady Gratirznn 
RSW „Prnso-Ksigzka-Rijch” 
40-083 Kntow're, ul. Liebk- 
nnr-hta 22.
Nr indeksu 35051 
Nr znm. 15B. il'»o

- 3 SAMOCHODY OSOBOWE „FIAT I26p-65O”

- TELEWIZORY KOLOROWE

- PREMIE PIENIĘŻNE NA KOŃCÓWKI BANDEROLI

DO WYGRANIA W II LOSOWANIU „KAROLINKI"
III LOSOWANIE BEZPŁATNE — WYGRANE ZA 5, 4 i 3 

TRAFIENIA
TO WSZYSTKO MOŻESZ WYGRAĆ SKŁADAJĄC KUPON 

NA NIF.D7IELĘ 2 7 KWIETNIA 19R0 r.
— ZtóŻ SWÓJ KUPON

— SPRÓBUJ SZCZĘŚCIA —
2893kr



- wvsokie
f

.

2837kr

wygrane pieniężne 
w zakładach

w róż- 
komplety 

poleca

- 50 wycieczek 
jed noosobowych 
na Olimpiadę 
Moskwa 1980 r.

Małego Lotka 
na dzień 30.4.80 r.

OKRĘGOWY ZESPÓŁ GOSPODARKI TURYSTYCZ­
NEJ PTK W BIELSKU-BiAŁEj, UL. KRASIŃSKIEGO 
38, tel. 230-18, ogłoszą przetarg na objęcie w agen­
cję (na zasadzie zryczałtowanego rozliczenia 
w oparciu o umowę-zlecenie) schronisko PTTK na 
Klimczoku (Beskia Śląski).

Oa a lenta wymagane jest średnie wykształcenie 
gastronomiczne lub hotelarskie, praktyka w tym 
zawodzie, znajomość zasad działalności Polskiego 
Towarzystwa Turystyczno-Krajoznawczego oraz zna­
jomość prowadzenia turystycznego obiektu gór­
skiego. Ponadto wymagane jest posiadanie ksią­
żeczki kwalifikacyjnej, uprawniającej do zajmowa­
nia stanowiska kierownika zakładu gastronomicz­
nego.

Podkładki ofertowe oraz wszelkie informacje moż­
na otrzymać w OZGT PTTK Dział Eksploatacji, adres 
i telefon j.w. coaziennie w godz. od 8 do 15 (w so­
botę do godz. 11). Otwarcie ofert nastąpi w '■4 dniu 
od ukazania się ogłoszenia o godz. 13.

Oferty należy składać do 12 dni od chwili uka­
zania się ogłosze.iia w Okręgowym Zespole Gospo­
darki Turystycznej PTTK w Bielsku-Białej, ul. Kra­
sińskiego 38.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferen­
ta lub unieważnienia przetargu bez podania przv- 
uzyn.

pr-dai gi

MEBLOSCIANKI 
nych kolorach, 
wypoczynkowe r__
skiep w Mikołowie. 1 Ma­
ła 3. tel. 262-385 - Gaczo- 
rek. 35

meblOScianki oraz Inne 
zestawy oferule sklep 
Piekary SI.. Bytomska 188 
— Grabysa 16

PrjSTAKl iużlobetonowe 
(39X19X19) dostarczam wła­
snym transportem Skow­
ronek, Zabrze — Maciejów 
Fontanusa A tel. 713-868.

188

H

KTNJZATCR SP0R7MY

PRZĘDZALNIA CZESANKOWA „WFŁNOPOL" 
w CZĘSTOCHOWIE, ul. 1 Moja 19

przyjmuje dziewczęta 
do “-letniej Zasadniczej Szkoły Włókienniczej 

w roku szkolnym 198C81 w zawodzie:

operator maszyn przędzących wełnę

KRAJOWA Spółdzielnia 
Pracy .»Oświata” urucha­
mia kursy: spawania gazo­
wego 1 elektrycznego, ra­
diowo-telewizyjne. mechani­
ków samochodowych, cze- 
ladniczo-mistrzowśkle. dzle 
wiarstwa maszynowego i
ręcznego kroju i szycie,
palaczy co. Zapisy przyj 
muje Ośrodek Kształcenia 
Zawodowego w Chrzano­
wie, Slaska 6 Jaworzno. 
Grunwaldzka 274. OHP od 
godz. 10 do 19, Jaworzno. 
Wysoki Brzeg 20. od eod?. 
10—Iß. 2610kr

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA HYDRO- 
TECHNICZNEGO I RUROCIĄGÓW ENERGETYCZ­
NYCH „ENERGPOL-2" KRAKOW, UL. WLÔC7KÛW 
7, ogłasza, że w drodze przetargu nieograniczonego 
zleci do dostawy dla budowy w Dworach koło 
Oświęcimia w 1980 roku niżej podane materiały:

— 25.000 mp kiszek faszynowych wiklinowych 
o 0 20 cm

— 5.000 mp faszyny wiklinowej
Dostawa może się odbywnć transportem kolejo­

wym, barkami rzeką Wisłą lub transportem samo­
chodowym sukcesywnie w nościach:

II kwartał — 50%
III kwartał — 30%
IV kwartał — 20%

Ceny podane w ofertach muszą być w terminie 
późniejszym zatwierdzone przez WKC.

W przet irgu mogą brać udział przedsiębiorstwo 
państwowe, spółdzielcze oraz jednostki gospodarki 
nieusj. iłecznionej.

Ołerty w zalakowanych kopertach z napisem 
„Przetarg" należy składać w Dziale Zaopatrzenia 
przedsiębiorstwa przy ul. Włóczków 7, pokój 305 
do dnia poprzedzającego otwarcie ofert. Komisyjne 
otwarcie ofert odbędzie się w dniu 30 kwietnia br. 
o godz. 13.

Zastrzega się praw“ dowolnego wyboru oferenta 
lub unieważnienia przetargu w całości lub w części 
bez obowiązku podania przyczyn.

2859ki

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO CERAMIKI BU­
DOWLANEJ ODDZIAŁ W KĘTACH, ogłasza, że 
sprzeda w drodze publicznego przetargu nieograni­
czonego suszarnię wolnopowiefrzną przy Zakładzie 
Ceramicznym w Andrychowie.

W przetargu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Oferty w zalakowanych kopertach należy składać 
pod adresem przedsiębiorstwa co 14 dni, licząc od 
daty ukazania się ogłoszenia w prasie. Komisyjne 
otwarcie ofert i przetarg nastąpi w pierwszym dniu 
po upływie 14-dniowego terminu ukazania się ogło­
szenia w prasie. Jeżeli dzień ten jest ustawowo 
wolny od pracy, otwarcie oferł nastąpi w dniu na 
stępnym o godz. 10. Cena wywoławcza: 22.254 zł

Przystępujący do przetargu winni złożyć w kas‘e 
przedsiębiorstwa, najpóźniej w przeddzień przetor 
gu, waOium w wysokości 10 proc, ceny wywoław 
czej.

Suszarnię można oglądać w każdy dzień w godz 
od 7 do 15.

Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub unie 
ważnienic przetargu bez podania przyczyn.

2850k'

Pizy wpisie należy złożyć następujące dokumenty:
— skierowanie ze szkoły
— 2 podania
— życiorys
—- świadectwo ukończenia kl Vtf
— oceny z półrocza kl. VIII
— 4 zajęcia
— świadectwo zdrowia
— kartę szczep ień

Przedsiębiorstwo zamielscowy-n uczniom zapewnia zakwaterowanie 
w „internacie”

Abso Me cl po ukończę-iu sz oły mają zapewnioną pracę w Zakładzie 
I możliwość kontynuowania nauki w Technikum Włókienniczym.

Lata nauki zalicza się do stażu mającego wpływ na wymiar urlopu wy­
poczynkowego i dodatku za wysługę lat.

Szczegółowych informacji udziela: Dz. Üsobowv i Szkolenia Zawodowe­
go, ui. 1 Maja 19, Częstochowa, tel. 450-21 do 24, wewn. 36. 26641'
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Uwaga, absolwenci klas VIII!
NOWO UTWORZONY 

REJON BUDOWY MOSTÓW 
W CHRZANOWIE POGORZYCACH

ogłasza wpisy do klasy I 
na rok szkolny 1980/81 

do Zasadniczej Szkoły Zawodowe] 
z siedzibę w Chrzanowie przy ul. Dzierżyńskiego 3a

w ras*ępu]acych zawodach:
• betoniarz-zbrojarz
• cieśla
• murarz
• mechanik samochodowy
• kierowca

Dla zamiejscowych dysponujemy miejscami w internacie.

Przy wpisie wvmaganr są następuiące dokumenty:
— podanie
— życiorys
— świadectwo ukończenia klasy VIII
— zaświadczenie o stanie zdrowia
— 2 zdjęcia

Zapisów dokonuje I informacji udziela Dział Pracowniczy Rejonu 
Budowy Mostów w Chrzanowie-Pogorzycach, tel. 23-74. 2667kr
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POLITECHNIKA SLĄSKA W GLIW.CACH

ogłasza wpisy na 4-semestraine 
uzupełniające studia magisterskie, wieczorowe i eksternistyczne 
(II stopnia), które rozpoczną się w semestrze zimowym roku 

akademickiego 1980/81, od 1 października 1980 r.

na WYDZIALE INŻYNIERII SANITARNEJ,
na specjalności:

zaopatrzenie w wodę I unieszkodliwianie ścieków i odpadów.
Warunki przyjęcia na studia:

— podanie o przyjęcie
— dyplom ukończen'0 wyższyc.i studiów I stcpn 3 odnośne' specjalności
— życiorys
— skierowanie z zakładu pracy ze stwierdzeniem stażu pracy
— kwestionariusz osobowy
— zdanie egzaminu z matematyki orai przedmiotu kierunkowego

Termtn p-zyjmcwanla zgłoszeń do 20 maja 1980 r. w Dziekanacie w bu­
dynku Wydziału Inżynierii Sanitarnej przy ulicy Powstańców Warsza­
wy 10/12.

Egzaminy wstępne przewiduje się w dniacn 29 I 30 maja br. 2668kr

DZIEKANAT WVDZIALU AUTOMATYKI I INFORMATYKI 
POLITECHNIKI ŚLĄSKIEJ W GLIWICACH

ogłasza rekrutację kandydatów 
na pierwszy rok stuaiów doktoranckich 

w roku akademickim 1980/81
w zakresie aułorr.ctyki, elektronik1 i informatyki

Egzamin wstępny składa się:
1) z części pisemnej obeimującej aląeorę 1 równanie różniczkowe zwy­

czajne,
2) z części ustnej obejmujące1 zngaai..en.a związane z zadeklarowar ą 

przez kandydata tematyką pracy doktorskiej I znajomością wybra­
nego języka -obcego.

Termin egzaminu — koniec czerwca 1980 r. Dokładną datę eg'ram lnu 
przakażemy kandydatom w oadzlelnvm piśmie.

Uczestnicy studiów mogą łączyć studia z pracą zawodową lub mogą 
otrzymywać stypendium.

O przyjęciu na studia decyduje wynik egzaminu wstępnego. Bliższych 
informacji udziela D; ekunat Wydziału.

Podanie wraz z życiorysem, dyp omem ukończeniu studiów wyższy ch 
I zgodą zakładu pracy (zgoda jest potrzebna w przypadku łączenia stu­
diów z pracą zawodową) należy przesłać do dnia 31 maja 1980 r. pod 
adresem; Dziekanat Wydziału Automatyki I Informatyki, Politechnik.) Ślą­
ska, Studio Doktoranckie, ul. Wincentego Pstrowskiego 16, *4-100 Gliwice.

2844kr

Komunikat ŠI.DOKI
W celu dokonania oceny i usprawnienia kolejowych przewo­

zów pasażerskich w Górnośląskim Okięgu Przemysłowym prze­
prowadzone zostanę w dniach 25 i 26 kwietnia 1980 roku po­
miary przewozów pasażerskich na wszystkich stacjach i przy­
stankach osobowych oraz w pociągach dalekobieżnych.

Dodróżnym wchodzącym na teren każdej stacji lub przystanku osobowego 
wręczane będą kupony pomiarowe, które prosimy przekazywać ekipom 
pomiarowym na stacji docelowei P° zakończeniu przejazdu. Podróżnym 
pizyjeżdżającym na teren Górnośląskiego Okręgu Przemysłowego i wy 
jeżdżojącym z n.ego pociągami dalekobieżnymi, kupony będą wręczane 
lub odbierane w poc.ągach.

W związku z tym uprzejmie prosimy P T. PODRÓŻNYCH o:
— wchodzenie na perony i ich opuszczanie tylko w miejscach wyzna­

czonych,
— zachowanie porządku podczas wchodzenia i opuszczania peronów,
— pobieranie kuponów na stacjach początkowych i oddawanie na 

stacjach końco1 vvch podróży.
Uzyskanie pełnych wyników z pomiarów jest warunkiem wprowadze­

nia prawidłowych zmian w rozkładzie jazdy pociągów i podjęcia nie­
zbędnych inwestycji.

2937kr
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DTTK — BIURO OBSŁUGI RJCHU TURYSTYCZNEGO 
w BĘDZINIE, Plac 3 Maja 3, telefon 673-468, 676-929

POLECA
wczasy w miejscowościach nadmorskich jak :

MIELNO, MIELNO-UNIESCIE, SARBINOWO, KOŁOBRZEG

wczasy w miejscowościach górskich jak:
RYMANÓW ZDRÓJ, KRASNOBRÓD, ZWIERZYNIEC, POLANICA, 
WISŁA, GŁUCHOŁAZY

nad jeziorami:
BYSZYNO k/Bioiogordu, ZGON, WIGRY

wczasy z uzyskaniem prawa jazdy:
Kętrzyn oraz Hajnówka k/Białowieży.

Obozy kolonijne dla młodzieży KRASNOBRÓD na ROZTOCZU

Zapamiętaj adres I telefon
PTTK Będzin, plac 3 Maja 3
Teletor 673-468 — 676-929.

2549kr
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INFORMACJA
ODDZIAŁU WOJEWÓDZKIEGO 

PAŃSTWOWEGO 
ZAKŁADU UBEZPIECZEŃ 

W KATOWICACH 

o ubezpieczeniu następstw 
nieszczęśliwych wypadków

uczestników wczasów, 
wycieczek i podróży

Ubezpieczenie to przeznaczone jest dla zakładów pracy I róż­
nych organizacji, uiządzających wycieczki dla pracowników i ich 
rodzin, oraz osót wyjeżdżających na wczasy.

Ochrona ubezpieczeniowa obejmuje nieszczęśliwe wypadki, ja­
kim mogą ulec uczestnicy wycieczek, wcza* ów- nodróży od chwili 
wyjścia z domu do chwili powrotu, c przede wszystkim wypadki 
podczas przejazdu różnymi środkami komunikacji oraz podczas (po­
bytu w miejscu docelowym wycieczki I na wczasach.

Sumy ubezpieczenia dla każdego uczestnika wycieczki mogę 
wynosić

od 25.000 — 50.000 zł za wypadek śmierci
od 50.000 — 100.000 zł na wypadek trwałego inwalidztwa

Składka zależy od wysokości przyjętych sum jbezpBCzema I okre­
su trwania wycieczKl.

Natomiast dla wczasowiczów składka wynosi 25 zł w razie za­
warcia umowy ubezpieczenia na okres do 15 dni I 35 zł w razie 
zawarcia umowy ubezpieczenia na okres ao 30 dni przy zastoso­
waniu jednoiitycn sum ubezpieczenia, tj. 50.000 zł na wypadek 
śmierci I 100.000 zł na wypadek trwałego inwalidztwa.

Ubezpieczenie następstw nieszczęśliwych wypadków gwarantuje 
pomoc materialną przez wypłatę świaaczenia, w rozie gdy wypa­
dek kończy s‘ę kalectwem lub śmiercią.

Szczegółowych informacji o warunkach ubezpieczenia udzielają 
wszystkim zainteresowanym nasze placówki terenowe i pośrednicy 
ubezpieczeniowi naszego Zakładu.

2482kr

WOJEWÓDZKA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA 
W CZĘSTOCHOWIE ZAKŁAD MLECZARSKI W LU­
BLIŃCU, UL. PLEBISCYTOWA 41, TEL. 26-01/03, 
ogłasza przetarg nieograniczony nr wykonanie 
w 1980 r. następujących robót remontowo budo­
wlanych:
• remont bocznicy kolejowej własnej w eddz. 

produkcyjnym Dobrodzień polegający no wy­
mianie podkładów na długości 180 m. Kouzt 
robót około 200 tys. zł. Termin wykonania II— 
III kw. 80 r.

• roboty remontowo budowlane w oddz. produk­
cyjnym Lubliniec polegające na modernizacji 
magazynu naaiolowego, przebuaowie magazy­
nu technicznego i warsztatów naprawczych. 
Koszt robót około 500 tys. zł. Termin wyko­
nania do końca III kw. 80 r.

• remonty i konserwacje 14 zlewni mleka pole­
gające na malowaniu budynków zewnątrz 
i wewnątrz oraz malowanie urządzeń mleczar­
skich farbami antykorozyjnymi. Roboty dekar- 
sko-blacharskii . remonty nawierzchni betono­
wych przy zlewniach mleka i ogrodzeń zlewni. 
Ogólny koszt robót na około 800 tys. zł. Ter­
min wykonania i u końca IV kw. 80 r.

Do przetargu zapraszamy przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne.

Bliższych intormacji o szczegółowym zakresie ro­
bót udziela Dział GL Mechanika

Koperty z ofertami z dopiskiem „przetarg" pro­
simy składać w Zak‘adz>e Mleczarskim w Lublińcu 
w Dziale Gł. Mechanika w terminie 14 dni od daty 
ogłoszenia przetargu w prasie. Komisyjne otwarcie 
ofert nastąpi w 15 dniu od ogłoszenia.

Zastrzega się prawo wyboru dowolnegt oferenta.
2865kr

PP „DOM KSIĄŻKI" W KATOWICACH, UL. ARMII 
CZERWONEJ 51, ogłasza p utarg nieograni-.zony 
na sprzedaż samochodu dostawczego morki „ŻUK’ 
AÛ9, nr rej. SV-68-17, nr podwozia 148756, nr sil­
nika 352233, rok produkcji 1973. Ogólny stopień zu­
życia samochodu 75 proc., cena wywoławcza 
53.750.

Przetarg odbędzie się w 14 dniu od daty ukaza­
nia się ogłoszenia w prasie, o godz. 10, w Dziale 
Transportu „Dom Książki" w Katowicach, ul. Ban­
kowa 10. Pojazd można oglądać na 5 dni przed 
przetargiem w godzinach od 9 do 14.

W przypadku niedojścia do skutku I przetargu, II 
nrzelarg odbędzie się w tym samym dniu o godz 12 

Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoław­
czej pojazdu nnleży wpłacić w kasie przeds<ęb.or 
stwa, najpóźniej w przeddzień przetargu.

2826kr

unieważnienie
ZAKŁAD MLECZARSKI W KATOWICACH unieważ­
nia zaginioną pieczątkę o treści:

„Wojewódzka Spółdzielnia Mleczarska w Ka­
towicach z siedzibą w Chorzowie Batorym 
Zaklad Mleczarski Sekcji Zaopatrzenia Techn. 
i Zakupu, ul. Dąbrówki 10, tel. 599-231—36 
40-954 Katowice, Identyfikator 0782758".

2821kr
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ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO 

W KATOWICACH
REJONOWY OŚRODEK KSZTAŁCENIA 

ZAWODOWEGO w Olkuszu, ul. Bieruta 20, 
tel. 316-65

organizuje kursy:
kwalifikacyjne przygotowujące do egzaminów 
na tytuł robotnika wykwalifikowanego (czelad­
nika) I mistrza we wszystkich zawodach, 

SPAWANIA elektrycznego i gazowego
★ PALACZY KOTŁOWYCH i C.O. 
•A- KROJU I SZYCIA
★i HAFTU MASZYNOWEGO
★ DZIEWIARSTWA MASZYNOWEGO
■A- NAPRAWY APARATÓW FONICZNYCH 

oraz inne zlecone przez zakłady pracy.
Zapisy przyjmują i informacji udzielają:

— Rejonowy Ośrodek Kształcenia Zawodowego 
w Olkuszu, ul. Bieruta 20, tel. 316-65 
w godz. od 8 do 16.

— Sekretariat Zespołu Szkół w Wolbromiu, ul 
Skalska 18, tel. 55, w godz. od 8 do 14.

2944kr
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PRZEDSIĘBIORSTWO 
HANDLOWO-TECHNiCZNE 
SPRZĘTU POŻARNICZEGO 
I OCHRONNEGO „SUPON”, 

15-727 BIAŁYSTOK, ul. Hetmańska 28

prowadzi sprzedaż

smwef! powietrznych
typu Ax3HW-1

produkcji NRD
— napęd: silnik elektryczny trójfazowy lub 

spalinowy dwutaktowy,
— wymiary gabarytowe:

długość X szerokość X wysokość w em 
120X6.50X62.0 -i- 80.0,

— masa 135 -H 145 kg.
— max. ciśnienie napełniania — 220 kp/cm*
— orientacyjny czas napełniania do Ciśnienia 

200 kp/cm2 butli 3 I — 5 min., butli 7 I 
— 11 min.

Sprężarki tg stosowane głównie do napełnie­
nia butli: aparatów powietrznych dla nurków, 
straży pożarnych, ratownictwa górniczego, me­
dycyny itp.

Dokumentację techniczno-ruchową w Języku 
polskim dostarczamy wraz z urządzeniem.

2744kr
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KATOWICKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
CERAMIKI BUDOWLANEJ 

ODDZIAŁ W CZĘSTOCHOWIE, 
ul. Tatrzańska 3,

pilnie zakupi od jednostki uspołecznionej 
każaę ilość 

sprawnych lub uszkodzonych

silników 
typu SW400 K1/1

Zainteresowani transakcją proszeni są o skon­
taktowanie się z Działem Głównego Mechanika, 
telefon Częstochowa 419-17 lub 419-18.

2624k"

AKADEMIA MUZYCZNA
IM. K. SZYMANOWSKIEGO 

W KATOWICACH

zakupi 
automatyczna

centralę telefoniczną
100, 150 lub 200 numerową.

Otf»*ty prosimy zgłaszać telefonicznie pod nu­
mer 515-421, w. 14, Sekcja Techniczno-Zaopa- 
trzeniowa w godzinach od 8—15, lub pisemnie 
pod adresem Uczelni, Katowice, ul. Zacisze 3 
z napisem oierta. 2671kr

Z» t eść t głosz-.* redakcja „Trybunj Robotniczej” 
nie odpowiada, informacji duí zeza -ycb przy mota­

nia ogłoszeń udzie’a Buro Ogtoszeń taj centrali 
337-241, wewn. 125 lub bezjx>średni 538-668

PRZECZYTAJ - WYINU i ZACHOWAJ

26"5kr

robocze

robocze

Szczegółowe ustolente dotyuąee pełąeień autemak/etnj eh w/g powyż»ego wyfcoiu jak 
I iposobu łączenia s.» z abonentami Innyeh mlejseewośeł są ulęte w nowej edycji *pi*u 
teletemcznega woj. katowickiego na oto 1979/1980, Hóry Jest do nabycia we wszystkich 
Urzędach Telekomunikacyjnych I w większych Urzędach Pocztowo-Teiekomunikacyjnych.

Równe £ześnle informuje się, że wygonie następnego spisu telefonów przewidziane Jesł 
w lotach 1983/1984, dlatego w Interesie abonentów telefonicznych byfoby wskazanym na­
być emexiony spis telefonów.

DYREKCJA OKRĘGU POCZTY I TELEKOMUNIKACJI VZ KATOWICACH

podoje do ogólnej wiadomości aktualny wykaz miejscowości osiąganych 
w ruchu automatycznym przez abonentów woj. katowickiego bez pośrednic­

twa telefonistek central międzymiastowych.
W eelu dokonania automatycznego połączenia międzymiastowego końcowego abonent 

po podniesieniu mikrotelefonu i otrzymaniu sygnału zgłoszenia wtosnej centrali miejscowej 
powinien wybrać odpowiedni dla żądanego miasta numer kierunkowy, a następnie — po 
usłyszeniu sygnału zgłoszenia centrali docelowej — numer abonenta żądanego

WYKAZ 
MIĘDZYMIASTOWYCH RELACJI AUTOMATYCZNYCH 

Z WOJ. KATOWICKIEGO
K erunek łąezente

robocze

s mle|seoweieł dle miejscowości
Numer 

kierunkówiy Uwagi

KATOWICE (oprócz dzielnicy Blelske W toto 1301
Szopienice, oraz: Będzin, Bochnia 114-7
Bytom, Chorzów, Dąbrowa Brzesko 114-2
G., Gliwice, Mysłowice, Bydgoszcz 152
Ruda Sl., Sosnowiec, Świę­
tochłowice, Tarnowskie Gó­

Chrzanów 1365 w godz. 16—6 w dni
Cieszyn 1306 i całodobowo

ry, Tychy 1 Zabrze Częstochowę 133 w dni świąteczne
Dąbrowa Torę. 114-3
Dębice 114-6
Gdańsk 15B
Kraków «11
Kielce 146
Lublin 181
Lubliniec 134 w godz- 16—6 w dni
Łódź 142 1 całodobowo
Olkusz 1302 w dni świąteczne
Onole 177
Ostravě 140
Oświęcim 139
Poznań 161
Pszczy.ia 138
Racibórz 131 w godz. 16—6 w dni
Rvbnlk 1361 1 całodobowo
Rzeszów 110 w dni świąteczne
Szczecin 191
Tarnów 114-1
Warszawą 122
Wrocław 171
Zawiercie 137

CHRZANÓW Jaworzna 81 w i « i 16—4 w dni
Katowice 03 1 eołodobow
Kraków BI w dni świąteczne

JAWORZNO Chrzanów SI
OLKUSZ Katowice 83
PSZCZYNA Katowice 8
RACIBÓRZ Katowice 7

Opole e
RYBNIK Katowice 83 » go Y 16—6 w dni

Warszawa 12 1 całodobowe
ZAWIERCIE Katowice B8 w dni świąteczne
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Lider traci punkt Ryszard Świerad wicemistrzem Europą
•z«'cn.i- Lech 0:0

Mielec 2:1

8 snntkaň - 22 öramkiZagłębie, której zawodnicy nieco

A teraz Olimpiada!
mówi Roman Kierpacz

sobie jednak piłkę a bramkarz

FINALIŚCI EUROPEJSKICH PUCHARÓW
ST. M1CHOWSKI

PUCHAR UEFA

Wisła - Górnik 4:0

nie

najkrótszych 
wynik trener

słowach skomentował 
Górnika — Władysław

Roman Berle, ktorego widzimy na zdjęciu w chwili po poło­
żeniu przeciwnika na łopatki, urodził się 21.3.1957 r. w Katowi­
cach. Zapasu uprawia od 1972 r. w GKS Katowice. Jego trenera­
mi «ei Stanislaw Turos i Jan Adamaszek. Absohoent technikum 
górniczego. Największe sukcesy: dwukrotny mistrz Spartakiady, 
dwukrotny mistrz Polski (197S i 1979), brązowy medalista MS ju­
niorów w 197> r. w Hasknwie, złoty medalista MS juniorów 
to 1977 r. w Las Vegas, wicemistrz Europy seniorów w 19/9 r. 
w Bukareszcie, brązowy medalista ME w 1980 r. w Pricvidzy.

kolonia jeszcze raz potwier­
dziła, ż:e gra nieźle lechnicrnie, 
ale bw>k jei ..ciągu na bramkę”. 
W Śląsku pierwszoplanową po­
stacią był Olesiak, wvr żnili się 
Faber i Pawłowski. W Polonii 
sc idne wrażenie robili Gruszka 
i Wrona.

Powitanie mistrza Europy, „swojego” mistrza, nasfopi w piątek 
w sali zapaśniczej GKS Katowice, przy ul. Józef oleskiej w Weł- 
noiccu. Koledzy już szykują kwiaty i transparenty. (kou )

Zresztą bramkarz Lecha, Mew 
lik, był jedvnym zawodnikiem 
W"bijai?"y n się ponad przec.ęt- 
ndsć. Pi abował mu dotrzymać 
kroku Wojtowicz, ale tym razem 
pierwszeństwo przyzna jemy
bramkarzowi Le-ha

Głośno liczyliśmy na Andrzeja Suprona, bądź co bądź mistrza 
świata — zawiódł; po cichu na Romana Kierpacza i Romana 
Bierłę - ■ ci nie zawiedli, a nawet, jak w przypadku Kierpacza, 
sprawili dużą niespodziankę. Teraz przed nimi najważniejszy 
siart — Igrzyska Olimpijskie w Moskwie. Bo że pojada do stolicy 
Kraju Koci, o tyr nikt nie wątpi. Oto trójgłos o możliwościach 
mist —a Europu z Prievidzy na matach olimpijskich:

RÓM IV KIERPACZ: — Jeżeli tylko zakwalifikuję się do re­
prezentacji, zrobię wszysti o, by przywieźć medal. Konkurencja 
będzie silna, przede wszystkim Rumun Alexandru i reprezentant 
ZSRR, Szumakow. Przed wyjazdem do Prievidzi; wydawało mi 
się, e Rumun jest nie do pokonania, tym bardziej, że już cztero- 
kro'nie z nim przegrałem. Teraz po tym sukcesie jestem pewien, 
że gdy tylko będę dobrze przygotowany, mogę walczyć nawet 
o olimpijskie złoto. I powalczę...

JANUSZ TRACEWSKI, trener kadry narodowej: — Roman 
Kierpacz to talent jakiego długo szukać. Zdobycie przez niego 
medalu mistrzostw świata w wieku 17 lat najlepiej świadczy 
o jego możliwościach. Jest to jednak talent, poparty solidu i pra­
cą. Gdyby wszyscy tak trenowali jak Romek, wtedy moglibyśmy 
być spnknin o olimpijskie sukcesy. Musi poprawić tylko wy­
trzymałość, bowiem turniej olimpijski to nie przelewki. W Mo­
skwie trzeba będzie, w drodze do olimpijskiego podium, stoczyć 
wiecei walk...

JAN CZAJA, kierownik sekcji zapaśniczej GKS Katowice: — 
Cieszy nas ogromnie sukces Romka, tym bardziej, że jest on 
dziełem zawodnika skromnego, pracowitego, niezwiklą ambitne­
go. Jego największymi zaletami sa: duża ruchliwość w walce 
oraz siła. Jeżeli tylko wzbogaci swój repertuar chwytów, wtedy 
doczekamy się zawodnika, o jakim przez cały czas morzyłem. 
Muślę, że Romka stać na olimpijski medal, nawet złoty. Byłby 
to pierwszy medal zdobyty przez chłopca z We'nnwca.

wę, że jest na straconej pozycji. 
Nie wykorzystał okazji Lenka, 
za słabo strzelił Kroi. Dopi?ro 
przed koncem Gruszka zdecydo­
wał się na samotny rajd został 
sfaulowanv przez Kowalczyka 
na polu karnym, a Kopieera za­
mienił „jedenastkę” na honoro­
wą bramkę.

reprezentanci Polski 
się na następujących 

I eszek
szóstym.

Wydawałoby się, że z kim jak 
z kim. ale z Lechem Szombierki 
nie powinny mi“c kłopotów. 
Tymczasem w drużynie liďra 
zabrakło dyrygenta (Ogazy) i za­
częły się kłepoty. Co prawda go­
spodarze mieli optyczna przewa­
gę ale nie potrafili jej udoku­
mentować strzeleniem bramki. 
Najgroźi iejs-a sytuacje stworzył 
w 25 min Janik kiedy to zde­
cydował się na strzał z dalszej 
klległości Reprezentacyjny 
bramkarz. Mon lik popisał się 
wyśmienitym refleksem i piłkę, 
wvdawalçby sie nieuchronnie 
zmierzająca do siatki, zdołał wy- 
piąstkować na róg.

Potem wrocławianie zaczęli 
przyzwyczajać się do trudnych 
warunków. Grali skuteczniej i 
na efekt nie trzeba było długo 
czekać. Wreszcie przyszedł naj­
lepszy okres gry Sląs’:a. Olesiak 
w 28 min. otrzymał dokładne 
podanie Pawłowskiego i padła 
pierwsza brmka. W 35 mitu, po 
składnej akcji Fabera z Olesia­
kiem. Pawłowski diugi raz u- 
mieścił piłkę w aatce Patonła. 
A w 42 min znów Pawłowski 
w ,-sł się na listę strzelców a 
wspr!-.uterem cła bił Olesiak.

No w:ęc biz po meczu... W 
drugiej ,-ołowie Śląsk grał już 
mniej dv>iamf',”up. a Polonia 
jak gdyb zd ała sobie spra-

Gdrby goście bvli odważniej­
si w ataku, kto wie. jak zakoń­
czyłby się ten mecz, przed roz­
poczęciem którego nietrudno 
było wskazać faworyta. Ale go­
ście ograniczali się do obrony 
remisu i bvli w pełni usatysfak­
cjonowani z wypełnienia togo 
zadania. (kow)

upatrywać w ataku, 
odrobić straty Trafili 
na znakomity dzie:i Wi- 

mecz zakończył się ich

Wczoraj r<ifcgr*nn rewanżowe 'pnfljąnia półfinałów “ piłkar- 
sk rb Pjrbainw Europy. Oto wyniki (flnilHri zostali w yrófHieni 
Huslím drukiem):

Majkowski 
Włads sław 

10-11.

(Relacja wic zna „TR”)
„Przykro ml, że Górnik tak słabo zaprezentował się krakow­

skim widowni. Nie wolno nam było prowadzić otwartej gry, 
z tak dobrze dysponowaną Wisłą Nasza taktyka była wręcz, 
samot-jstwerrr” — lak w 
przebieg meczu 1 końcowy 
Zmuda.

Faktycznie, akcje z obu 
były szybsze, ale w dal- 
ciągu mało dokładne. W 
Lato robił dosłownie co 
by zachęcać “w .eh kole-

(Informacja własna)
Trzy medale zdobyli reprezentanci Polski na mistrzostwach 

Europy w zapasach w strlu klasyczn’ m. Po złotym Roma la 
Kierpacza w wadze 48 kg i braz.owÿm Romana Iherły w wadze 
100 kg, wczoraj w kategorii G2 kg zawodnik Wisłoki Ilębira Ry­
szard Świerad, wicemistrz św iata z 1973 r. w Teneranie zdobył 
tytuł wicemistrza Europy. Przedstawiciele stylu klasycznego za­
kończyli mistrzostwa, teraz nrzvclmrlzi kolej na przedstawicieli 
«tylu wolnego. Liczymy także na medale.

SV — Real 
bramki dla 
w 10 i 40, 
oiaz Meme- 

dla Realu:

Istotnie już dawno wislacv 
grali tak dobizc. Krakowianie 
wobec kontuzji Skrebowskiego 
zmuszeni byli meco przet iowac 
swe sziki. Li nkci <rod i ego 
otuoncy powierzyli Płaszewskie- 
mu, z t-m że piłkarz ten miął 
za zadanie utrudnianie gry Pa­
łaszowi. Zabrzanin nie przepro- 
v adz ł ani jednei skutecznej ak­
cii. Trener Franczak wzmo-nił 
siło uderzenia, pr ' suwając Kap 
ke do pierwszej unii i ta kon­
cepcja trenera cos ąodarzy oka­
zała sie skuteczna

Oczekiw’any z wielkim zainte­
resowaniem w polskiej ekipie 
pojedynek w wadze 62 kg po- 
m'“dzy Nelsoni ,n Dawidianeni 
(ZSRR) i łonem Paunem (Rumu­
nia). który miał rozstrzygnąć o 
kolorze medalu naszego zapaśni­
ka Rvszarda Świerada, zakoń­
czył się zwycięstwem I. Pauna 
przez ayskwalifikacię w trzeciej 
rundzie. Mimo porażki, złoty 
medal zdobył Daw’dlan, srebrny 
Polak Sw erad, a brązowy Ru­
min Paun

Pozost al i 
uplasowali 
miejscach: 
(52 kg) na 
Pakiiszew ski (57 kg) na 
Andrzej Supron (R8 kg) nn dzie- 
siąiym, Andrzej Franus (74 l.gj 
na jedena tvm, Andrzej Malina 
(82 kg) na 9-12, Czesław Ki.i'- 
ciński ( >n kg) na siódmym i Ma­
rek Ga’iûski (powyżej 100 kg) na 
6 miejscu.

WXGÁ 52 KG: 1) Wachtang 
Flagidzc (ZSRR). 2) Rolf Krauss 
(RFN), 3) Mladen Mładenow

100 KG:
Pinew (Bulgani), 
Artuichh. (ZSBÜ). 
llić (Jtigorławi i), 

(Rumunia). 5) La­

li
2)
3)
4)
penna fWlochy), 6) Galiński (Pol­
ska).

Do przerwy niewie’e ciekawe­
go działo s;ę na bensku. Piłka 
rozgrywana była w zasadzie w 
środkowej strefie. W poczyna­
niach obu zespołów dużo było 
chaosu, niecelnych podań. Na 
palcach jednej reki można by­
ło policzyć przemyślane akcje 
ofensvwne. W Zagłębiu próbo­
wał to czynić Mzzur, a w Stali 
— Łato. W 37 min. gospodarze 
objęli prowadzenie IV. Sączek 
przekazał piłkę do Klamrv, któ­
ry lekk'm i sprytnym strzałem 
ulokował ją w siatce obok wy­
biegającego Stawarza.

Po p’-arwie gra ożywiła się 
nieco. — 
stron 
szrm 
Stali, 
TOÓgł, 
gów do g -v Miał jednak u’rud- 
nione zadanie — pilnował go

(Obsługa własna)
Kłn tu Jest liderem* zastana1 Jali ąię obserwałnrzy tncc/u 

Szoiribieiek z lechem. I rzeczywiście. Mimo iż eb'dwa zespoły 
dzieli w tabeli dosyć spora różnica, trudno było w lim meczu 
wywnioskować, ktnra drużyna prowadzi w tabeli, a ktota broni 
«ię przed spadkiem. Ostatecznie po bezbarwnej grze mecz za­
kończył się bezbramkowym remisem. Co gorsza, lider stracił 
nie tylko nasze zaufaniu al“ również sweich kibiców.

Rudy. Szarmach starał się „omi­
jać’ piłkę, na trybunach zaczę­
to się nawet obawiać, a'iv me 
przeziębił się od „stania” na 
boisku. W zespole gospodarzy 
najrówniej grali, wyjątkowe 
pracowity Mazur i bracia Sącz- 
kowie. W 54 min Zaryehta po­
ciągnął prawą stroną, podał nil 
kę do środka, gdzie Mikołajów 
pewnie strzelił i było 2:0. W 
dalszych minutach gra nie zmie­
niła się. Sporo chaosu W koń­
cówce Stal uzyskała przewagę, 
ale w rogach. XV 82 min. rzul 
rożny egzekwował Ciołek, piłkę 
otrzymał na głowę nie pilnowa­
ny Szarmach i bvło 21 Słabe 
spotkanie, w któi vm na wyróż­
nienie zasłuziłi: Mazur, braci.i 
Sąrzkowie, Wicncierz i chyba 
Rudv, któiego jednak Lato parę

• ograł W zespole Stali tvl- 
ko Lalo. (H M.)

szansy 
chcąc 
jednak 
sły, i 
k’ ką. Bo wynik 4 0 nie odpo­
wiada przebiegowi wydarzeń, na 
krakowskim stadiot ie Wisła 
mogła wygrać znacznie wyżej, 

Zabrzame w zasadzie tylko 3- 
krotnie zagrozili povzažniej 
bramce Holochera. Uczynili to 
Szymura, Wieczorek i Gorgon 
Świadczy to, że atak górników 
praktycznie nie istnizł

Z 5 kadrowiezów ,akich oglą-

• BORUSSIA MOENCIIEN- 
GLAHBAGtf — VfB S'uttgard 
2:0 (1:0); bramki zdobyli: Mat 
thaus w 23 1 Schaefer w 69 
min.
• EINTRACHT FRANKFURT 

NAD MENEM — Bayern Mona-
• chium 5:1 (1:0, 2:0); bramki dla 

Eintrachtu: Pezzey w 30 i 86 
min., Kerger w '03 i 107 mir 
oiaz Lorant w 104 min., a dia 
Bauern: Dremmlcr w 104 min. z 
rzutu karnego.

W finale zmierzą się Borussia 
i Einlracht. Mecze rózeg)ane zo­
staną 7 i 21 maja.

PUCHAR MISTRZÓW
• HAMBURGER

Madryt 5:1 (4:1);
Hamburger: Kaltz 
Hrubcsch w 17 i 45 
ring w 90 min., a
Cunningham w 31 min.
• Ajax Amsterdam — NOT­

TINGHAM FORFST 1:0 (0:0); 
braml a: Lerby w 65 min.

PUCHAR PUCHARÓW
• Juventus Turyn — ARSE­

NAL LONDYN 0:1 (0 9); bram­
ka : W aessri. w 88 min.

• VALFNCIV — Nantes 4:0 
(2:0); bramki: Kemp« w 58 i 77 
Bonłiof w 9 i Surbirats w 43 
min.

(Obsługa własna)
Chłód snTi. ził łe na Stadion Ludowy przvbvlo niewielu sympa­

tyk. >w futbolu j nie mają czego żałować Pojedynek bowiem po­
między sosrnwlrcklm Zagł“biem I mielecką Stalą siat na słabym 
poziomie. Wygrała drużyna, t-zn. 
więce’ wykazywrli chęci do gry.

Szombierki Byłom — Lech Poznań 0:0
Sędziował: łfigas (Radom), aidzów 1,5 tys. Rzuty róż.ie 11:7 

dla S zombierek /
SZOMBIERKI: Surlit — Sośnica (od 79 min. Rahcnda), Mierz- 

wiak, Wojtowicz, Sobol — Byś, Janik, Hcnsz — Kwaśniowski, 
W „ czorck (od 46 m i. Nagich. S-oka.

LECH: Mowlik — lądrachcivski (od 84 min. Marchlcwicz) 
Szewczyk, Grześkowiak, Bar czak — Pawlak, Piekarczyk, Skur- 
czyuski, Napierała — Chojnacki, Szpakowski (od 46 min Slcl- 
masiak).

Zagłębie Sosnowiec — Słał Mielec 2:1 (1:0)
37 min. Klamra — 1:0, 54 min. Mikołajów — 2:0, 82 min. Szar- 

nach (głową) — 2:1. Sędz.ował Socha (Kraków). Widzów ok. 
3 tys. R„uty rożne 6:2 dla Mielca.

ZAG1ĘBIE: Bęben — Wieńcierz, Koterwa, Zaryehta. Rudy —
— Z. Sąr/.ek, W. Sączek, Klamra. Koezuba — Mazur, Mikołajów.

MIELEC: Stawarz — Polak Kosiński, Bedrvj, Mrowieć — 
Duehnowski (od 73 min. Buda), Hnatio, Ciołek, Karaś (od 73 min. 
Tj burski) — Lato, Szarmach.

Odra Opole — GKS Kałowie^ 0:0
Sędzio".a1:: Boniecki (Warszawa). Widzów ok. 1,5 tys Żółte 

kar*k.: Wiias i Tyc.
01)84: Młynarczyk — RoKitnioki, Adamier, Wójcicki, Gmn — 

Korek (od 85 min. Masztaler), Misio wiec (od 70 min. Szpila), 
Kroi — Tyc, Białas. Bolcek.

GKS: Spu — Pał’, a (od 46 min. Matys), Zając Krzyzoś, Wiias
— Łuczak, Pluta, Chmaj, Grzywaczewski — Bozyczko (od 64 
min. Rzeszulek), Biegun.

Leg!a Warszawa — Ruch Chorzów 4:1 (2:0)
5 min. Miłnszewicz — 1:0. 17 min. Okoński — 2:0, 69 min. 

Jakubczyk — 2:1, 73 min. Majewski — 3:1, 84 min. Okoński
— 4:1. Sędziował Wojcik (Kraków). Widzów 10 tys.

LEGIA: Kazimierski — Topolski, Janas, Załężuy, Sobczyński
— Baran (od 70 min. Majewski), Tumiński, Miłoszewicz — Hu­
sto, Sikorski, Okoński

RUCH: BolPsta — Malcher, Piechaczek, Jakubczyk. Walut — 
Kajrys, Wyrobek, Dusza, Buncol — Bcnigier, Mikulski.

Wisła Kraków — Górnik Zabrze 4:0 (3:0)
1:0 — Kipka — 5 min., 2:0 — Kmiecik — 16 min., 3:0 — Kmie­

cik — 44 min., 4:0 — Kapka — 82 min. Sędziował Jarguz (Su­
wałki). W Jzów 25 tys. Ż’>lta kartka: Jarzina.

WISŁA: Holocher — Motyka, Budko. Płaszcwski. Jałorha — 
Lip1 a, Tarąosz, Nawałka (od 77 min. Krupiński) — Iwan, Kap­
ka, Kmiecik.

GÓRNIK: Cimaeder — Dolny, Gorgon, Wieczorek, Lazurowicz
— Szymura, Curyło, Hutka — Socha (od 46 min. Jarzina), Pałasz 
Zalastowiez (od 62 min. Szwezig).

Śląsk Wrocław — Polonia Byłom 3:1 (3:0)
28 m;n. Olesiak — 1:0, 35 min. Pawłowski — 2:0. 42 min. Fa- 

włnuski — 9 0, 87 m’n. Kopiceru (karny) — 3:1. Sęd. owal Sądo- 
wirz (Tarnów). Widzów około 5 tys. Żółte kartki: Bryłka i Pę- 
krla.

Si. \SK: Kostrzewa — Soblesiak, Kowalczyk, Kopyckl, Z. Gar- 
łowski (od 20 m n. Majewski) — Faher, Pawłowski, Pękala, Ole­
siak — Szarek (od 76 min. Tarasiewicz) Sybis.

POLONIA: Patoń — Racki, Wrona, Król, Gruszka — Rosa, 
Krupa (od 46 m n. Lonka), Kopie ira, Bryłka — Rochnia (od 57 
min. Janduda), Perlak.

ŁKS Łódź — Zawisza Bydgoszcz 3:0 (2:0)
6 min. Nowak — 1 i), 38 min. Dziuba — 2:0, 54 min. Nowak

— 3:0. Sędziował Duda (Bielsko-Bxala). Widzów ok. 8 tys.
ŁKS: Kwaśn i wieź — Chojnacki, Bulzacki, Drozdowski. Ga­

lant — Woziński, Dziuba, Ostalczyk (od 85 min. Molenda) — 
Nowak, Sławuta, Terlecki (od 71 min. Płachta).

ZAWISZA: Brończyk — Bianga, Kwaśniewski, Nlelipowlcz, 
Ostrowski — Sierant, Kensy, Kwapisz. Banaszak (od 77 min. 
Kamiński) — Miiczarski, Nowicki (ód 77 min. Burchacki).

Arka Gdynia — Widzew Łódź 1:2 (1:1)
25 min. B'kiewlcz - 1’0, 45 min. Dąbrowski — 1:1, 46 min. 

Smolarek — 1:2. Sędziował Slabik. Vidzów ok. 6 tys.
ARKA: Żemojtel — Pietrzykowski, Bocłientyn, Bieliński — 

Klein — Dybicz, Kurzepa, Kuncewicz — Miszewski (od 78 min. 
Henning), Korynt, Bikiew,cz.

WIDZEW: Klepczyński — P"ich, Żmuda, Tłokiński, Grębosz
— Błachno, Dąbrowski (od 68 m n. Bięta), Surlit, Boniek — Roz- 
borski, Smolarek (od 88 min. Romkę).

Zwycięstwo siatkarek Kolejarza
W Bielsku rozpoczął się drugi a zaiazrni ostatni turniej fi­

nálo« y „B” (o utrzymanie się w ekstraklasie) siatkarąk. Ccn.ie 
zwjrięstwo odniósł Kolejarz Katowice, który pokonał BKS Biel­
sko. Oto uyniki i trbrla:

(Bułgaria). 4) .Trlinck (CSRS), 5) 
Ginga (Rumunia), 6) Majkowski 
(Boiska).

WAC.A 62 KG: 1) Nelson Ja- 
widian (ZSRR), 2) Ryszard Świe­
rad (Polska), 3) Ton Paun (Ru- 
murya), 4) Vcjsad« (CSRS), 5) 
Lrigić (Jugosławia), 6) Kirow 
(Bułgaria).

WAGA 74 KG: 1) Ncdko Ne- 
dew (Bułgaria). 2) M kko Huh- 
tal . (Finlandia), 3) Wiaczesław 
Mkrlvczew (ZSRR), 4) H -llii-ig 
(RFN), 5) Nadasi (Węgry), 6) Cio- 
bolaru (Rumunia).

WAG A 90 JKG: 1) Igor Kany­
gin (ZSRR), 2) Frank Andersson 
(Szwecja), 3) Stojan Nikołow 
(Bułgaria). 4) Dircu (Rumunia), 
5’1 Krijomanni (Finlandia), 6) Fo­
dor (Węgry).

WAGA FOWTŻEJ 
ikołaj 

Ji wgicnij 
Frvoslav 

Cndrcaiiu

(Relacja własna „TR”)
Piłkarze Polonii w pierwszych minutąch meczu lepiej sobie 

radzili na grząskim .pelnyi.i wody boisku. Piłka hyła im bar­
dziej posłuszna. W 10 min. Rochnia miał idealną okazje zdobycia 
bramki. Zbvt mocno wypuścił 
wrocławski był szybszy.

Zahrzarię prowadzi! otwartą 
grc. 8io jakie moel. grać ina- 
rrei. sknro już pi“r»sra bram­
kę «t.ac 1. w 5 min . a dr ga w 
16 Mierząc wjjoko musiell swej

daliśmy na boisku r.a'koizyst- 
nieisze wrażenie sprawił Lipka. 
Niezlr b“ł Nawałka. Całkowity 
zawód i. ‘■Inwii spraw'1 Pałasz.

R1SZARD KOWALSKO

- Katowice 0:0
(Relacja własna „TR")

Nie mają szczęścia do pogody piłkarze Odry, gd» przyrnodzl 
Im rozegiac mecz na własnym stadionie. Nie inaczej biło też 
wczoraj. W Opolu spadło spoio mokrego śniegu. Na dodatek, 
następnie padał rzęsisty deszcz. Stąd też warunki były bardzo 
trudne.
Oczywiście, w takiej sytuacji 

poziom meczu by1 słabiutki. Nie 
można mi c ■ tym wypadku 
pretensji pod dresem piłkarz.y, 
którzy całą uwigę niusieli poś­
wiecić na utrzyma iiv się na no­
gach Kibice Odr • li żyli na łat­
wy sukces. Społl- i ich spory 
zawód. Gospodarze nie tvlko nie 
zdobyli oou punki >w, ale w za­
sadzie mogą mówić o szczęściu, 
że nie wygrał GKS

Piłkarze GKS, którzv znacznie 
lepiej radzili sobie w ciężkich 
warunkach byli bliżsi zwycię­
stwa. '■'twórz li d’ ie idealne 
niemal okazje. W pierwszej po­

łowie (32 min.) po dobrvm za­
graniu Grzywaezcwskiego z Łu­
czakiem, ten pierwszy znalazł 
się w doskonałej sytuacji na 
polu karnym. Jednakże Jego 
strzał prz.eszedł obok bramki. 
Po przerwie (65 min ) natomiast, 
doskonałą szansę zaprzepaścili 
Biegun i Pluta, którzy zna ezli 
się tuz przed Młynarczykiem. 
Tylko udanej interwencji bram­
karza Odry, onolanie mogą za w- 
dzięczać, że nie utracili bramki. 
Od,a miała jedyną okazję w 17 
min. kiedy dobrą pozvciq zmar­
nou ae Korek.

JOZEF KOKORfZxK

Legia-Ruch 4:1
(Relorjo własna. ..TR”)

Wrsnk’r ! zasłużone zwycięstwo odniosła Legia. Potwierdziła 
tikic npiriię. ze w obecnym składzie jest drużyną o dużych moi- 
liwosciaih. Legie stać na grę jeszcze lepszą i skuteczniejszą 
oraz v a’kę o końrowe premie.

Gospodarze za< eli bfensy^nie 
I już w 5 min. prowadzili 1:0. 
i ‘arnka padła po pięknej akcji 
Barana, który idealnie dośrod­
kowa!, ą Miłoszewicz gło .ą 
sk erował p łkę do sia'ki. Pięt­
naście minut później biło 2:0, a 
strzelcem gola byl Okoński, który 
zaskoczył bramkarza Bolestę 
płaskim strzałom z ok. 18 m. W 
pierw«'"ej połowie legioniści 
miali jeszcze okazje strzelenia 

a ‘ęp1 >'h bram' k.

To zmianie stron do atrku ru­
szyli chorzowianie, wykorzystu­
je okres pasywniej szej gry go­
spodarzy Jakubczyk pięknym 
si rżałem z 25 m doprowadził do 
stanu 1:2, a więc remis bvł teraz 
w zasięgu Ruchu. Końcówka na­
leżała iodnak do I.egii Najpierw 
Majewski, który zastąpił Bara­
na, wykorzystał bind stoperów 
i podwyższył rezultat na 3:1, 
Okoński zdobył czwartą bramkę 
rlla I.egii, dowiódł, że był naj- 
Irps-.ym piłkarzem togo mm-zu.

• MŁODZIEŻOWA reprezen­
tacja NID awansowała do fina­
łu mistrzostw Europy piłkarzy 
do lat 21. Zespół NRD pekonał 
w rewanżowym meczu półf-na- 
łowym w’ Jenie Anglię 1:6 (0:0).

• NA TURNIEJ! bokserskim 
w Rzymie Leszek Kcsedowski 
przegrał z Belkhirem (Tunezja), 
a Szczerba wygrał z Livadisem 
(Grecja).

• PIERWSZE miejsce w tur­
nieju o „Puchar Szwecji” za­
pewnili sobie hokeiści ZSRR, 
którzy wygrali wszystkie spot­
kania. W kolejnych spotkaniach 
zespół CSRS pokonał Finlandię 
5:2 (1:1. 2:1, 2 Í1) a Szwecja wy­
grała z. olimpijska ro> .ezentacją 
Kanady 6:1 (2:1, 2:0. 2:0).

W skrócie
• PADŁ PIERWSZY w tym 

roku lekkoatletyczny r "kord 
świata. Węgier Ferens Paragi, 
podczas mityngu w miejscowo­
ści Tata, uzyskał w rzucie osz- 
czenem 96 72 m. Dotychczasowy 
rekordowy wynik należący do 
jego rodaka Miklusa Nemetha 
wynosi! 94,58 m.

• W KOLEJNYCH pojedyn­
kach pierwszej rundy turnieju 
tenisowego w Las Vegas Bjoern 
Borg pokonał w dwóch setach 
Hanka Ffistera 6:3, 7:5 a inny 
z faworytów — John McEnro“ 
wygrał ze Stanem Smithem 0:3.

3:6, 7:6. Inne ciekawsze wyniki 
pierwszej rundy: Tanner — Smid 
7:5, 6:1, Noah — Mayer 7:6, 1:2 
(Mayer skreczował w drugim se­
cie) Amaya — Teltsclier 6:4, 6:2.

• ODBYIY SIĘ dwa zaległe 
spotkania l ligi tenisa stołowego 
mężczyzn. W grupie spadkowej 
AZS Gliwice pokonał Pogoń 
Siedlce 10:8, a w rewanżu zre­
misował 9:9.

• ROZEGRANO zaległe spot­
kania pierwszej i drugiej ligi 
piłkarskiej Ang'ii. Wyniki spot­
kań- I bga: Bristol City — Mid­
dlesbrough 3:1, II liga: Fulham 
— Charlton 1 i, West Ham — 
Birmingham 1.2.

• BKS Bielsko — Kolejarz 
 0:3 (IBIS. 9:15. 12:15); 

na.'ep:ei w Kol jarzu zagi ały: 
Gon'àrska i Godzik, a w BKŚ- 
M.ijih. zak ;
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• Spójnia Gdańsk — Siarka
Tarnobrzeg 0:3 (12:15, 12:15,
11:15) w Siarce najlepiej zagra­
ły Szpak, Grosner i Strojna, a 
w Spójn.- Zdrojewska;

• Zawisza Sulechów — AZS 
Warszawa 1:3 (11:15, 15:8, 13:15,

15) ; w AZS najlepiej zagrały- 
Skop i JarochoHska, a w Zawiszy 
Malinowska.
5) Spójnia 24 11 18—43
6) BKS Sielsko 24 10 41—52
7) Siarka 24 10 33—54
StKoIejan 24 8 39—32
9) AZS 24 8 35—58

10) Zawisza 21 7 29—62
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Razem

M Pkt.

U siebie

M

Na wyjeździe

PPM. Bi Z R P Br Z R P Pk*. Br Z R

1) Szombleiki (1) 22 30 34—20 13 4 5 11 17 21—6 7 3 1 11 13 13—14 6 1 4
t) Śląsk (2) 22 27 26—17 12 3 7 11 18 17—5 8 2 1 11 9 9—12 4 1 6
3) Wisła (4) 22 25 39—26 11 3 8 11 20 30—8 10 1 11 5 9—18 1 3 7
4) Legia (5) 21 25 28—24 9 7 5 10 14 15—8 6 2 2 11 11 13—16 3 5 3
5) ŁKS (6) 21 25 37—29 9 7- 5 11 18 19—8 7 4 10 7 13—21 2 3 5
6) Górnik (3) 2? 24 29—28 8 8 6 11 15 18—11 5 5 1 11 9 11—17 3 3 5
7) Widzew (7) 22 24 25—?6 8 8 6 11 13 15—14 5 3 3 11 11 10—12 3 5 3
8) Odra (8) 22 23 13-16 7 9 6 11 15 9—4 5 5 1 11 8 4—12 2 4 5
9) Zagłębie (10) 22 22 31—26 9 4 9 11 17 21—8 8 1 2 11 5 10—18 1 3 7

10) Lecn (11) 22 21 27—29 9 3 10 11 14 18—10 6 2 3 11 7 . 9—19 3 1 7
11) Arka (10) 22 20 24—25 8 4 10 11 15 13—7 6 3 2 11 5 11—18 2 1 8
12) Mielec (13) 22 19 20—24 5 9 8 11 11 9—10 4 3 4 11 8 11—14 1 6 4
13) Ruch (12) 22 19 27—32 7 5 10 11 14 20—11 6 2 3 11 5 7—21 1 3 7
14) Katowice (15) 22 16 22—30 5 6 11 11 12 15—11 4 4 3 11 4 7—19 1 2 8
15) Polonia <14) 22 15 22—29 3 9 10 11 11 16—13 3 5 3 11 4 6—16 4 7
16) Zawisza (16) 22 15 22—40 4 7 U 11 12 15—16 4 4 3 11 3 7—24 3 8
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Tłum. Brygida jodkowska

Opaleni starzy ludzie siedzieli w południowym słońcu na 
balkonach swoich pokojów i patrzyli ciekawie na nowych 
przybyszów. Katharina przesunęła się wolno wśród peł­
nych oczekiwania, starych, bladych ludzi, którzy odbiera­
li bagaże z autobusu i czekali na klucze do pokojów. W 
recepcji zapytała po angielsku o dr Bockelmanna i otrzy­
mała — po niemiecku — odpowiedź, że ten pan jest w 
swoim pokoju. Jakie to proste — pomyślała — pójdę na 
górę, a on będzie w swoim pokoju. A więc tak się to koń­
czy. Ale wiedziała, że prawdopodobnie to się jeszcze dłu­
go nie skończy.

Nie zważała na windę, wbiegła swobodnie na czwarte 
piętro i ku swemu rozczarowaniu, zadyszała się. Pocze­
kała chwilę, podeszła do drzwi, zapukała. Pukała w tym 
rytmie, w jakim trąbili na klaksonach „Ulubieńcy”. Naj­
pierw nic sic nie działo. Potem usłyszała lekkie kroki i 
drzwi się otwarły. Przed nią stał Bockelmann, odprężony, 
bez laski, piękny, stary mężczyzna z rozwianymi siwymi 
włosami, w rozpiętej koszuli i krótkich spodenkach, boso.

— Tak? — zapytał przyjaźnie.
— To był rytm motywu rogu z powolnej części czwartpj 

symfonii Brahmsa, prawda? — powiedziała Katharina. — 
Mógłby to także być rytm z koncertu fortepianowego 
Schumanna. Ale gdy odwiedziłam panią Michelsen, grał 
pan symfonię Brahmsa.

— Tak — potwierdził Bockelmann. — Ale niechże pani 
wejdzie, moje dziecko. Mój Boże, przecież pani jest ran­
na. Mam nadzieję, że to nic poważnego.

— Zwracam panu uwagę — rzekła Katharina — że 
wszystko, co pan teraz powie...

— Tak, tak — powiedział Bockelmann — pani chyba 
zapomina, że byłem sędzią. A poza tym za granicą nie ma 
pani prawa nikogo aresztować. Niechże pani wejdzie, na 
balkonie jest tak ciepło i zacisznie. Niech pani wysłucha, 
co mam do powiedzenia. Nagrałem wszystko na taśmą. 
Proszę, moje dziecko.

Bockelmann zasypywał Kttharinę komplementami s 
ceremonialną grzecznością kawalera starej szkoły, podsu­
nął jej leżak, ustawił go właściwie, pomógł jej zdjąć ma­
rynarkę od kostiumu, zaproponował koniak, nalał dwa
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kieliszki i postawił obok Kathariny maiy stolik z magne­
tofonem. Sapiąc z zadowolenia, opadł na drugi leżak. Ka­
tharina leżała w słońcu, patrzyła na ulicą przed hotelem, 
widziała morze i czuła się dobrze.

Bockelmann podniósł kieliszek:
— A zatem witam — powiedział — pani slą napraw lą 

pospieszyła.
Katharina wypiła koniak, pozwoliła troskliwemu B«ö- 

kelmannowi napełnić kieliszek po raz drugi, przeciągnął* 
się.

— Przedtem jeszcze Jedno pytanie — powiedziała — CO 
to znaczy OPS? Nie rozszyfrowaliśmy tego.

— Organizacja Poprawy Samopoczucia - powiedział 
Bockelmann. — I mogę panią zapewnić, moje dziecko, Ca 
poprawiliśmy nasze samopoczucie.

Z tymi słowy włączył magnetofon. Po paru trzaskach 1 
skrzypach z aparatu Dopłynął jego miły głos, nieco płasz­
czony, lecz całkiem zrozumiały.

„Spodziewając się, że ogólna niezdolność 1 brak fanta­
zji policji kryminalnej nie daje jednak stuprocentowej 
gwarancji, iż jakiś urzędnik nie zacznie się interesować 
„Organizacją Poprawy Samopoczucia...”.

Bockelmann zatrzymał taśmę 1 wyjaśnił:
— Gdy to mówiłem, nie wiedziałem jeszcze, że docho­

dzeniem w sprawie OPS kierować będzie kobieta. Na­
prawdę zacząłem nagrywać tę taśmę w noc nagłej śmier­
ci Hermanna Biücknera. Niech więc pani, drogie dziec­
ko, będzie łaskawa nie brać do siebie paru ogólnych ata­
ków na policję kryminalną.

Bockelmann włączył ponownie magnetofon, a Jego głos 
na taśmie ciągnął dalej:

„...tu parę wyjaśnień 1 wskazówek, dotyczących naszej 
działalności i śmierci Hermanna Briicknera. Na początku 
chciałem stwierdzić — choćby to nawet miało zdumieć 
poszukujących motywu urzędników policji kryminalnej, 
że w rzeczywistości najzupełniej banalny przypadek zrzą­
dził, iż Hermann Brückner i ja spotkaliśmy s,ę ponownie 
w tym samym domu starców. Tak, panowie, takie przy­
padki się zdarzaja. wbrew wszelkim teoriom prawdopo­
dobieństwa. Bardzo szybko udało mi się przekonać Her­
mana Brucknera, że w marcu 1945 roku — mówię o tym, 
ponieważ ktoś to niewątpliwie wygrzebie i wykorzysta 
jako motyw — że w marcu 1945 r. skazałem go tak po­
spiesznie i niezgodnie z normami prawnymi na śmierć po 
to, żeby ratować jego życie. To samo dotyczyło współ- 
oskarżonego podoficera. Ponieważ słuchałem radia alian­
tów, wiedziałem, że zaraz rozpocznie się nalot lotniczy 
W przypadku Hermanna Brücknera moje kalkulacje nie 
zawiodły. W przypadku podoficera — niestety, zawiodły 
Popełniając poważne błędy formalne, chciałem wymusić 
nowy proces. Wyraziłem się na przykład tak zawile, że 
gdyby napisane przeze mnie zdanie zbadać pod względem 
logiki języka, to praktycznie został skazany na śmierć 
także führer i kanclerz Rzeszy. Moje kalkulacje wyglą-
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dały mniej więcej tak: zanim będzie można rozpocząć no­
wy proces, nastąpi prawdopodobnie atak lotniczy i obaj 
oskarżeni będą mogli w powstającym chaosie ukryć się 
w bezpiecznym miejscu. Niestety, oficer dowodzący nie 
miał nawet najmniejszego pojęcia o prawie i natychmiast 
przystąpił do egzekucji, chociaż przede wszystkim powi­
nien — wraz z sędzią — unieważnić wyrok”.

Przerwa. Śmiech Bockelmanna na taśmie. Po chwili:
„No dobrze: tyle o przeszłości. Ona się i tak nie liczyła 

w tym domu. Byliśmy śmieciami i traktowano nas jak 
śmieci. Briickner i ja zgodziliśmy się wkrótce, jeśli cho­
dzi o ocenę sytuacji w tym domu. Wszystkich pensjona­
riuszy, mówiąc po prostu, bezwstydnie oszukiwano. To 
bardzo gorzkie, jeśli człowiek pod koniec życia jest wy­
dany na łup takich h<en, jak ta Michelsen. Ceny za utrzy­
manie stale podnoszono, a równocześnie jedzenie było co­
raz gorsze. Nie kwestionuję, że dzięki ingerencji władz 
nasza sytuacja uległa poprawie. Ale właśnie ta lekka po­
prawa sprawiła, że byliśmy w stanie zastanowić się. ^ro­
zumieliśmy, że społeczeństwo, w którym kiedyś żyliśmy, 
nic nie chce już o nas wiedzieć Mieliśmy umrzeć cicho 
i nie wywołując sensacji. Oto, czego w gruncie rzeczy 
oczekuje od nas społeczeństwo. Rozejrzeliśmy się i dowie­
dzieli, że to, co spotkało nas, nie jest czymś wyjątkowym, 
lecz regułą. Całej masie ludzi w innych domach starców 
powodziło się jeszeźe gorzej niż nam. Byli tak zrezygno­
wani, jak my przedtem. To nieznośne wtrącanie się do 
naszego życia prywatnego1 Jeden z naszych przyjaciół na 
przykład, pan pod osiemdziesiątkę, spędził tu, w domu, 
noc u pani, mającej około sześćdziesięciu pięciu lat. Zda­
rzyło się to przed rokiem. Michelsen zrobiła z tego na­
tychmiast wielką aferę. Zbeształa go, jak czternastolatka. 
I przez długi czas wszyscy znajdowaliśmy się pod ostrym 
nadzorem. Było to groteskowe. Ale właśnie te sprawy nas 
zmobilizowały. Ï w ten sposób w Wielki Poniedziałek 
ubiegłego roku doszło do założenia OPS. Wzięła udział 
przeszło połowa mieszkańców domu”.

Przerwa. Trzaski na taśmie. Bockelmann leżał wygod­
nie z zamkniętymi oczami, na leżaku obok Kathariny. 
Jego głos na taśmie ciągnął dalej:

„Może powinienem przedstawić nieco konkretniej roz­
wój wydarzeń. W gruncie rzeczy wszystko zaczęło się od 
tego, że w tym domu nie było poczekalni. Michelsen pa­
trzyła niechętnym okiem na składanie sobie wizyt w po­
kojach, albo tez, jak już mówiłem, zakazywała ich. Nie­
którzy z nas decydowali się na wspólne spacery. Uczę­
szczaliśmy również wspólnie na koncerty i inne imprezy 
Nastąpił rozwój potrzeb kulturalnych, wywołany izola­
cją, nieprawdaż? Potem przeczytaliśmy o akcji „ścieżek 
zdrowia”. A więc pojechaliśmy do Gruamvaldu i ćwiczy­
liśmy. Zauważyliśmy przy tym, że nie dostawaliśmy nic 
porządnego do jedzenia dla naszych ożywionych ciał. A 
równocześnie uważaliśmy, że nasze życie jest wciąż 
leszcze bardzo smutne. Komuś z nas udało się raz wywo­
łać w cudzym samochodzie krótkie spięcie i ruszyć z miej­
sca. (c. d n 1
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